
ROOSEVELT JEDZIE DO EUROPY
—— RATOWAĆ KQNFERENCJĘ LONDYŃSKĄ OD ROZBICIA.

LONDYN, 24.6. Amerykańska bomba, I dług przepisów- konstytucji amerykań- [ Z prezydentów amerykańskich opu- ] Wer) 
w postaci odmowy stabilizacji kursu do- skiej prezydentowi nie wolno opuszczać śc*ł Stany jedynie Wilson, uczestniczą-1 dzie 
lara, osadziła konferencję londyńską w I kraju bez zezwolenia kongresu, 
miejscu.

Pogłoski o konieczności odroczenia 
konferencji, która zamiast przynieść u- 
Zgodnienie poglądów \ potęg gospodar­
czych świata, spowodowała powstanie 
zasadniczej różnicy zdań, stały się po­
wszechne.

Panuje powsechne przekonanie, że 
wobec stanowiska Amerykanów, żądają­
cych przedewszystkiem zniesienia bar- 
jer celnych, a uchylający h się od stabi- 
lizaji głównych walut, konferenja nie 
może dać spodziewanych wyników.

Kierownicy obrad szukają obecnie 
sposobu zepchnięcia unieruchomionego 
pkrętu konferencji z niebezpiecznej mie­
lizny.

Mac Donald postawił sobie za zadanie 
przetrzymać jeszcze dwo tygodnie, są­
dząc, źe do tego czasu prof. Moley, lub 
sen Baruch, czy też sam Rooseve!t znaj­
dą jakieś wyjście, by uratować konfe­
rencję, niemniej jednak w kolach kon­
ferencji pogłoski te nadal się utrzymują 
i to w formie jeszcze bardziej zdecydo­
wanej.

Z Ameryki nadeszły wiadomości, że 
krążownik .,lnd>anopoli$“ opuścił swe 
miejsce postoju i ma patrolować wzdłuż 
wybrzeży stanu Massachusetts, gdzie w 
przyszłym tygodniu podjechać ma do 
niego jacht prezydenta. Ustalona jest 
podobno nawet data opuszczenia Ame­
ryki przez Roosevelta. Prezydent Sia­
nów Zjednoczonych ma wsiąść na po­
kład „Indianopolis‘‘ w przyszły piątek.

Krążownik amerykański zatrzyma się 
w porcie londyńskim, Roosevelt jednak 
nie opuści jego pokładu, bowiem we-

ia ...........................

Z prezydentów amerykańskich opu- ] Wersalu. Prezydent RooSeyelt nie pój. 
~,ł ; 1—3 za jego przykładem, bowiem nbt

cy w obradach kongresu pokojowego w j wysiądzie na ląd, lecz pozostanie na po-

Petycja ludowców do p. Prezydenta
o zwołanie nadzwyczajnej sesji Sejmu. BOH

WARSZAWA, 24.6. (Tel.wŁ). Lu-|spolitej o zwołanie sesji nadzwyczaj- 
dowcy postanowili zwrócić się do nej. Pod petycją musi być szereg 
stronnictw z inicjatywą wystąpienia podpisów.
z petycją do Prezydenta Rzeczypo-1

Kpt Skarżyński uległ wypadkowi
Lotnik wyszedł bez szwanku, samolot lekko uszkodzony,
NOWY JORK, 24.6. Kpt. Skarżyński, _____  ____
który onegdaj wyleciał z Rio de Jane- „RWD-Bis" jest lekko uszkodzony, tak 
iro, uległ koło miejscowości Santo wy- jednak, że da się rychło naprawić, 
padkowi.

Lotnik wyszedł bez szwanku, samolot

WYJAZD
MARSZ. PIŁSUDSKIEGO.

WARSZAWA, 24.6. (Tefl.wł.). Mar­
szałek (Pifeudelkii wyjechał w sobotę 
do Wilna, skąd udał się do Pikiliiszeik.

NOWY RZĄD HITLEROWSKI W GDAŃSKI.
Gdański Nolkstag, wybrał nowy i-enat z pośród hitlerowców z uLdaiikiem dwóch cen­
trowców. Pośrodku prezydent senatu ur. Rausclin .ng, obok no prawej stronie centro­

wiec pratat Sawataky, a dalej (w bi.nokła h) prezydent V<>lk<tiagn Wnwk.

U nowego ambasadora
AMERYKAŃSKIEGO W POLSCE.
NOWY JORK, 2M-.6. „Dziennik Pol- 

|ski“ ,w Detroit ogłasza wywiad z nowo- 
'mianowanym ambasadorem Stanów Zje­
dnoczonych w Warszawie Janem Guda- 
hy. Ambasador oświadczył, że czuje eię 
bardzo zadowolony ze swej nominacji, 
gdytż zawsze podziwiał umiłowanie wol­
ności Plodaków'. Zna on trochę język pol­
ski i mówu płynnie po francusku. IW 
[Pollecę był tylko iratz w życiu, w ir. 19t3. 
Do Polski wybiera 6ię w pierwszych 
/dniach lipca. Pojedzie z nim oprócz pa­
ni Ouidahy i dwojga dzieci, sekretarz, 
prawdopodobnie jeden z Polaków miliwa 
łuckich.

Adwokat^. prztemysłówdec, 6pontsman, 
podróżnik, myśliwy, ambasador Cudahy 
gest irównież pisarzem. W. swym dorobku 
Bliterackim posiada trzy książki: „Ma­
riana Coumitiry" i „Afirican Horizons", o- 
bie poświęcone wspomnieniom myśliw­
skim oraz wydane w ir. 1929 dzieło: 
bAirchangielsk — wojna z Rosją“.

Bill llllhim—ł^—

IlIrtB HlKiiti tillw i ftisii
głównem zadaniem hitlerowskiego Senatu.

GDAŃSK, 24.6. Po otwarciu dzisiej­
szego posiedzenia sejmu gdańskiego 
przez prezydenta. YoUkatagu, von Wtnii- 
cka, zabrał gło6 ptrezydent senatu, Ra- 
useknjing, który wygłosił zapowiedzia­
ną na dziś deklarację programową no­
wego senatu hitlerowskiego. Po słowach 
iw.stętpinychi, poświęconych ocenie zwy­
cięstwa hitlerowskiego, Rauschiing wy- 
Jpowiediział twierdzenie, że wyiboiry te 
ujawniły przede wszy stikiem niemiecki 
charakter wolnego miasta.

W dalszym ciągu swej deklaracji prze 
szedł prezydent Rausching do omówie­
nia stosunku Wolnego miasta do Polski, 
przyznając się zasadniczo do .polityki 
pokoju i lojalności w stosunku do tra­
ktatów i konstytucji, stojącej pod ochro­
ną Ligi Narodów. Rauschiing wyraził 
gotowość ze strony senatu do uczynie­
nia próby zlikwidowania wszystkich nie- 
załatwi ornych dotąd kwest yj spornych w

kładzie „Indianapolis", a więc jak przei 
widują przepisy prawa międzynarodo­
wego, będzie się znajdował na terytorc 
jum Stanów Zjednoczonych.

Prezydent Roosevelt w chwili obecnej 
naradza się z prof. Mole‘em i od wyni­
ku tych obrad uzależniona jest realiza­
cja tego planu.

Przyjazd Roosevelta do Londynu, jal 
się spodziewają, pchnąłby obrady konfe 
rencji na realne tory.

Wśród rozmaitych projektów ratowa­
nia konferencji, wielu zwolenników ma 
plan załatwienia kwestji stabilizacji wa­
lut w obrębie państw europejskich. Za 
projektem takim opowiada się Francja, 
jednak W. Brytanja ze względu na swój 
program światowy, domaga się stałego 
określonego stosunku dolara do funta, 
!>owiem zniżka dolara do 60 proc, pary­
tetu złotego byłaby dla handlu brytyj­
skiego katastrofą.

Mimo tych wszystkich zastrzeżeń, 
Ameryka pełnemi żaglami płynie na mo­
rze inflacji, widząc w zwyżce wewnę­
trznych cen jedyne zbawienie gospodar­
stwa swego kraju. Do jakiego stopnia te 
sprzeczne interesy uda się pogodzić, po­
winny wykazać najbliższe dni.

drodze rokowań bezpośrednich.
Zwracając 6ię w tem miejscu do le­

wicy, zapowiedział Ramsching podniesio­
nym głosem, iż senat jest zdecydowany 
zwalczać z całą bezwzględnością wszel­
kie próby ieroru.

Pirzy końcu swego przemówienia Rau- 
sching podkreślił, że jednem z głównych 
zadań nowego senatu będzie pielęgno­
wanie niemieckiej kultury.

WARSZAWA, 24.6 (tek wł.). Sejm 
gdański uchwalił pełnomocnictwa dla 
Senatu. Sejm ma się zbierać raz w mie­
siącu.

Senator spraw wewnętrznych zakazał 
zebrań socjalistycznych, powołując się 
na rozporządzenie ministra spiraw we­
wnętrznych Rzeszy o zakazie pairtji so­
cjalistycznej.

ISzan. Zarządowi i Radzie Nadzorczej, oraz urzędnikom i dozor­
com kop. Saturn, za łaskawą ofiarę, złożoną na Sieroty' po tragicznie 
zmarłych, składamy w imieniu sierot serdeczne Bóg Zapłać __

Węgrzyńska, Matyskowa i Nowakowa. |

Tragiczne położenie
ŻYDÓW W NIEMCZECH.

NOWY JORK, 24.6. Michael Wiil- 
liaims, redaiktotr Ikatolickiego czasopi­
sma „Comimomweltli1", powrócdwsyz z 
dłiwższej ipodróży po Niicmczedi. o-J 
świiadlczył w wywdadaie (praeawym, 
położenie żydów w Niemczech jest 
wprost (tragiczne. Zdaniem jego „set­
ki tysięcy żydów taimluejszycih, pozba­
wione są elementarnych praw, /przy­
znanych onieszikańcom wszystkich cy­
wilizowanych lkrajów“. Prześladowa­
nie żydów w Niemczech niema sobie 
równego w dziejach świata, a z roz­
mów, (które miał z (kierowiinczemi 
czynnikami w Berlinie, wnioskuje 
Williamie, że „obecny rząd niemiecki 
mienia zgoła zamiaru złagodzenia swe 
go stanowiska wobec żydów chyba 
tylko pozornie i powierzchownie'*. 
Jeden z wybitniejszych polityków 
niemieckich oświadczył Wiillliamsowi 
w Ben!linie, że uptrawiamiie antysemic­
kich metod1 przez rząd Hitlera jest ta­
kim samym błędem światowego me­
czenia dla Niemiec, jak pogwałcenie 
iprzez nie neu tralności belgijskiej w 
roku 1914.

Według obliczeń Wiillliamsa, w roz- 
michach antyżydowskich w Niem­
czech przynajmniej 500 żydów zosta­
ło zabililych, a 3.000 poturbowanych i 
to poważnie.

W konkluzji WillianiK oświadczył, 
że reżim hitlerowski zwróci się prze­
ciw nim, ograniczająjc ich wolność 
nauczania i osobistą. Oświadczenie 
Wiillliamsa przedrulkoWała cała prasa 
amerykańska.

PODZIĘKOWANIE
Szan. Zarządowi kop. Saturn, a zwłaszcza pp. dyr. Wengrisowi 

i inż. Gojbionowi za troskliwe zajęcie się pogrzebem, a szczególnie 
wybudowaniem grobowca, przewielebnemu duchowieństwu, górnikom, 
organizacjom, oraz wszystkim tym, którzy wzięli udział w odprowa­
dzeniu drogich nam zwłok na miejsce wiecznego spoczynku, składamy 
tą drogą serdeczne „Bóg zapłać".

Węgrzyńska z dziećmi, Matyskowa z dziećmi, 
Nowakowa z dziećmi.

Czeladź kop. Saturn. 43394338



a ttt. r?9.

Dr. med.
Konstanty Glazór 
lekarz chorób wewnętrznych 
przemiany materji i chorób 
kobiecych ord. w Krynicy

Dom Szwajcar 4171
naprzeciw Domu Zdrojowego.

Dolar 7*08 zł.
WARSZAWA, 24.6 (Tel. wł.) Dziś 

fiowajio dolara — 7.08 zł.
no-

Straszna zemsta
STARUSZEEK OŚLEPIONY

I POPARZONY.
WARSZAWA, 24.6. Terenem przykre­

go zajścia był wczoraj wieczorem tea- 
itrzyk ifeiwjoiwy „Mignon" przy ulicy Mar 
szałkowsiklej. Podczas przedstawienia, 
do siedzącego obywatela ziemskiego 
70-letiniego Jana CShwarzyńskiego, wła­
ściciela majątku Niefleszyn pod Płoń­
skiem, podbiegła jakaś kobieta, i chlu­
snęła mu w twarz krwasem siarczanym.

Żrący płyn poparzył również 4 osoby 
siedzące w pobliżu ziemianina. Straszny 
czyń nieznajomej wywołał talk wielkie 
oburzenie wśród widzów iż pobito ją 
dotkliwie nim. policja zdołała ją wypro­
wadzić z teatru. -

Wezwany lekarz Pogotowia stwier­
dzi! u Chawrzyńskiego ciężkie poparzę 
nie całej twarzy i przewiózł ofiarę za­
machu do szpitala, gdzie stwierdzono, 
iż .poparzony utracił wzrok.

Sprawczynią zamachu jest 57-ffetoia 
Sabina Wanda Leo. Jak wynika z jej 
zeznań była ona przez szereg lat gospo­
dynią w majątku Chwarzyń^kiego, któ­
ry ją przed kilku tygodniami oddalił.

Leowa za zerwanie po wieflofletaiej 
pracy „przyjaźni11 postanowiła się zem­
ścić.

Potworny wypadek
PROFANACJI ZWŁOK.

LWÓW,. 24.6. W- koslmey cmentarza 
żydowskiego przy wl. Szpitalnej we 
Lwowie wydarzył się potworny wypa­
dek profamacjii zwłok. Umieszczone tam 
zwłoki 26-lelniej mieszkanki Radziwił­
łowa, Fajli Finlkel, zmarłej w szpitala 
podszac porodu. Na godzinę przed po­
grzebem zjawi! eię w kostnicy mąż de­
natki i poprosił siedzącego przy zwło­
kach karawaniarza, by go na chwilę zo­
stawił sam na sam z trupem, z którym 
chce eię pożegnać. Gdy Finkeł nie wy- 
chodziił z kostnicy przez czas dłuższy, 
karawaniarz otworzył drzwi i ujrzał z 
przerażeniem pot wanną scenę. Z oiwatej 
pzy pomocy drewnianego kflóna, szczęki 
denatki, wyrywał mąż jej zwyczajincnii 
obcęgami złote zęby.

Zawiadomiony zairząjdlca cmentarza 
przetrwał tę operację dentystyczną i za- 
,wiadomi! o wszystkiem podleję.

Banda zwyrodnialców
NAPADAŁA NA DZIEWCZĘTA.

WIEDEŃ, 24.671 Budapesztu donoszą, 
jże w miejscowości Pięć Kościołów poli­
cja węgierska wpadła na trop bandy 
zwiyrodniofców, którzy pod osłoną nocy 
napadali w lasach okolicznych na zako­
chane pary, oraz na samotnie idące dzie­
wczęta i uprowadzali kobiety, dopusz­
czając się akltów gwałtu.

Banda składająca się z wyrostków od 
17 do 20 lat, otaczała z nastaniem mroku 
agary uptezoną część lasu i przy pomo­
cy lamp acytylenowych przeszukiwała 
Zarośla. Spotkane pary łluib samotne dzie­
wczęta zatrzymywano n* miejscu pod 
strażą bandytów, uzbrojonych w retwol- 
weiry, aż do ukończenia obławy, poczem 
fflprofwadzano wszysifkich w pobliskie 
góry do kryjówek bandy, gdzie odby­
wały się otrgje.

Policja aresztowała kifflnidzieeięći-u wy 
jnostków. W toku Śledztwa wyszło na 
'jaw sensacyjne szczegóły. Okazało śię 
bowiem, że grupa wybitnych obywateli 
miasta najęła kilku młodocianych bez­
robotnych, polecając im dostarczanie 
'dziewcząt za dobrą zapłatą. W tein spo­
sób powstała banda, która wkrótce stała 
óę postrachem okolicy.'

ZKCRODNr niedzfeYa » czerwca rÓ33u, \

STRZAŁY DO PROCESJI
BBHBE! JEST KILKA OFIAR W LUDZIACH.

runku, zaalarmowany przez ludność 
wiadomością, że policjanci zostali na­
padnięci przez jakąś bandę, pośpie­
szył z dwoma policjantam ian pomoc 
i przy odpieraniu napastników był 
zmuszony użyć broni.

„Sześciu z bandy, która dokonała 
napadu, na policjantów zostało zabi­
tych.

„Za uciekającymi uczestnikami na­
padu i starcia przy czynnej pomocy 
ludności zarządzono pościg. Energicz 
ne śledztwo w toku“.

Tyle komunikat policji. Według 
dalszych wiadomości. posterunkowy 
Ścisłowski zmarł we czwartek^ wie­
czorem.

W sobotę w Przeworsku odbył się 
pogrzeb zabitych policjantów ofiar 
obowiązku, przy tłumnym udziale 
ludności, poruszonej zbrodnią.

Z początkiem lipca b. r.
zaczniemy na lamach „Kurjera Zachodniego" druk sensacyjnej powieści, 
której akcja rozgrywa się na terenie Zagłębia Dąbrowskiego, 
na tle stosunków miejscowych

między Zawierciem a Katowicami.
Czytelnik z zapartym oddechem śledzić będzie rozgrywającą się w 

sercu młodego i niedoświadczonego dziewczęcia walkę między szla- 
chetnem uczuciem a rozbudzonymi zmysłami, oraz polowanie 
eleganckiego uwodziciela na nową zdobycz

w postaci pięknej Hanki.
Autorem tej powieści jest znany już w literaturze powieściowej 

Włodzimierz Sulima - Popiel, autor dotychczas drukowanych ksią­
żek, jak „Ofiarny stos”, „Na falach życia”, „W sidłach Djabła”, „Krwią 
i łzami", „Serdeczne brzaski”, „Świt się budzi”, „Szlakiem kwitnących 
cierni", „Legenda serc", „Manewry jesienne", oraz drukowanej przed kil­
ku laty w „Kurjerze Zachodnim" powieści „Amor w pikielhaubie”, która 
przypomniała czasy okupacji niemieckiej w Zagłębiu Dąbr.

Najnowsza powieść Włodz. Sulimy - Popiela, mająca również tło 
regjonalne, ukaże się na łamach „Kurjera Zachodniego" p. t.

UROCZNE OCZY“
Nieznane samoloty nad Berlinem

czy też prowokacja niemiecka.

WARSZAWA, 24.6. (Tel.wł.). Ogło­
szono tutaj oficjalny komunikat za* 
pośrednictwem Polskiej Ajencji Te­
legraficznej: „Dnia 22 czerwca r.b. 
w Grodzisku Dolnym, powiatu Łań­
cuckiego w czasie wczorajszego na­
bożeństwa z okazji oktawy Bożego 
Ciała nieznani prowokatorzy dali w 
tłum przed kościołem szereg strzałów 
rewolwerowych w celu wywołania 
paniki i zamętu. Przybyli natych­
miast na miejsce, gdzie padły strza­
ły dwaj policjanci z miejscowego po­
sterunku zostali podstępnie otoczeni 
i zaatakowani czynnie przez grupę 
uzbrojonych napastników.

„Jeden z policjantów, posterunko­
wy Ignacy Sroka został zabity na 
miejscu, drugi zaś Feliks Ścisłowski 
został ciężko ranny.

„Komendant miejscowego poste-

, (BERLIN, 24.6. — Biuro Conti donosi, 
)że w piątek popołudniu pojawiły się 
pad Berlinem tezy samoloty zagiramicz- 
pe nieznanego w Niemczech typu, z któ- 
rych nad gmachami rządowemi oraz w 
dzielnicy wschodniej zrzucono uillotki o 
.treści podburzającej przeciwko obecne­
mu Rządowi Rzeszy.

Samallotoan udało się umknąć- Zaalar­
mowana policja lotnicza nie mogła wy­
ruszyć z pościgiem. Nie mając ido dy­
spozycji własnych aparatów, pościg urzą 
dzony przez samoloty sportowe nie dał 
rezułtatów.

Wiadomość tę biuro Conti opatruje 
komentarzem, w którym przedstawia in­
cydent jalko dowód bezbronności Nlie-

Posłom socjalistycznym wNiemczech 
wszelkie uprawnienia, 
należne socjalistom, zostały całkowicie 
wstrzymane, a majątek partji, zfiajdltiiją- 
cy eię w gmachu parlamentu, został 
skomffislkoiwany. Lolkalle partyjne socja­
listom zamknięto. Karty kolejowe wol­
nej jazdy odebrano. Wstęp do gmachu 
zostanie posłom socjalno - demokraty­
cznym zupełnie zakazany.

BrandiOgriii

odebrano
BERLIN, 24.6. W wykonaniu wydane­

go wczoraj przez rząd Rzeszy zakazu 
wszelkiej działalności partji goicjall-de>- 
miokiratyicznej w Niemczech, prezydia 
Reichstagu i sejmów krajowych w Pira­
tach, Saksonji i Bawarji wydały szereg 
zarządzeń przeciwko czltomkom frakcji 
socjadifeycznej. Wszelkie wypłaty djet, 

i ohflziB i
szkoli się dywizja janczarów rosyjskich.

LONDYN, 24.6. Pod nagłówkiem „Hi-i formowaniu przez Hitlera dywizji ibia- 
tler organizuje białą armję“, Daiily He-1 łych wojsk rosyjskich. 
xaid“ przynosi sensacyjnawtódomość ®

mieć. „Dziś jeszcze — oświadcza komen­
tarz — samoloty zrzucają ulotki. Juitro 
miogą to być ibomiby gazowe". Komen­
tarz apeluje do rązdu Rzeszy, aby nie­
zwłocznie wydał odpowiednie zarządze­
nia, zapewniające Niemcom ochronę 
powietrzną. ,

Agencja Conti jest komSpirowana 
prze czynniki rządowe. Doniesienie po­
wyższe jest bardzo fantastyczne i nie­
słychanie przypomina metody, jakie za­
stosowano przy.... pożarze parli amonitu. 
Komuś chodziło o wywołanie odpowie­
dniego efektu i o rozbudzenie potrze­
bnych nastrojów: w społeczeństwie.

pobliżu Brandenburga ćwiczy się 2005 
białych emigrantów, Są oni szkoleni na­
razie przez oficerów Reiehswehry, ale 
dowódcami ich mają być rosjanie i ko­
menda ma być rosyjska.

Gdy pierwszych 2000 emigrantów ro­
syjskich zostanie wyćwiczonych, roapo- 
cznie się ćwiczenie następnych 2000 itd, 
aż pelta a dywizja, składająca się z 12.000 
ludzi będzie wyćwiczona i skompletowa­
nia.

Ta rosyjska dywizja pomyślenia jet-t 
jako praktyczna pomoc dla hitlerow­
skiej polityki kolonizowania Rosji 
i Wschodniej Eunoipy, o której tak nie­
dyskretnie wspominał Hugeniberg w 
swem słynnem memorandum.

Hitler my lii się w -rachubach — stwier­
dza „Daiily Herald11 — jeżeli przypusz­
cza, że gdyby Niemcy przedsięwzięli 
,,misję cywilizacyjną11 w Rosji i w pań­
stwach z nią graniczących, to mocar­
stwa zachodnie byłyby podobnie obo­
jętne jak wobec „japońskiej misji cy­
wilizacyjnej w Mandtżuirji*1.

Ster samolotu Matterna
ZNALEZIONY PRZEZ RYBAKÓW.
MOSKWA, 24.6. Sowiety wstrzymały 

poszukiwania zaginionego lotnika tuto 
rykańskiego Matterna, władze bowiern 
doszły do przekonnia, że uległ on ka 
tastrofie nie na terytorjum sowieckiem 
Na prośbę władz amerykańskich Sowie 
•ty rozpoczęły ponowne poszukiwania* 
prowadząc je bardzo intensywnie.

Wfezystkiie radiostacje, liczne okręty 
i samoloty sowieckie uczestniczą w tej 
akcji. Samoloty docierają daleko na 
północ prowinicji Kamczatki, okręty pa­
trolują burzliwe morze Ochockie.

Szczególnie baczna uwaga zwracana 
jest na okolice wysp Małe Stzntary tatra 
bowiem według opowiadań poławiaczy 
fok i rybaków miano w krytycznym 
czasie widzieć jakiś samolot.

Do Nikołaijewska przywieźli nawet' 
rybacy giilaccy z okolic wysp Szantar-* 
skich część, zdaje się stera, który ma 
pochodzić z „Centlury of Progres11.

Prawdziwość tego przypuszczenia jest 
jednak mocno niepewna, choćby z tego 
■względu, że trasa lotu Matterna biegła 
daleko na północ od wysp Szantarekich. 
Być może, że chodzi to o szczątki ja­
kiegoś samolotu sowieckiego.

Zabójca psa
SKAZANY NA MIESIĄC WIĘZIENIA.

WARSZAWA. W>. W sa/lzie gMdj. 
kim rozpatrywana była sprawa lgnące* 
go Tkaczyka, który, uzbrojony w ołbrzy 
mie polano, pobił psa swego sąsiada tak 
dotkliwie, że biedne zwierzę w kilka 
godzin później zdechło. Pies ten był wła­
snością Józefa Kozłowskiego, inwalidy 
właściciela sklepu tytoniowego. Był to 
piękny wilk, jak twierdził sam 'właści­
cieli, o „cudownych zaletach11. Przeszedł 
on tresurę szkoły policyjnej w Lipsku 
i był nieocenionym pomocnikiem co­
dziennej pracy inwalidy, będąc mu za­
razem wiernym przyjacielem i stróżem 
jego dobytku. Ponieważ synek p. Tka­
czyka drażnił psa, przeto zwierzę pe­
wnego razu mocno podrapało chłopca. 
Ojciec w nieflitościwy sposób zemścił się 
na nńewiiininem zwierzęciu.

W sądzie w czasie rozprawy IgnaCy 
Tkaczyk nie przyznał się do winy. Twier 
dzik że pies pierwszy rzucił się na nie-' 
go, więc musiał się bronić, tembardziej, 
że zdaniem oskarżonego, pies rzekome ’ 
zdradzał objawy wścieklizny.

Świadkowie oskarżyciela zeznali bar" 
dzo niekorzystnie dla oskarżonego, twier 
dząc, że swego nikczemnego Czynu do­
kona! w 'bestjalski sposób. Uzbrojony 
w wielkie polano, ńSpadł niespodziewa­
nie na psa, ogłuszył go, a kiedy pies 
skowyeząć, uciekał i upadł pod ścianą, 
uderzył leżące Zwierzę tak mocno, że 
pękła mu czaszka.

Świadek oskarżonego Cyfowski mó­
wił, że pies był parszywy, a ma pytanie 
sądu, co to znaczy, odpowiedział, że 
miał znaki. Pozatem,zdaniem p. Cytow 
skiego, pies straszył ludzi, gdyż d-wódh 
żydów bało się nawet wejść do sklepu. 
■Właściciel zabitego psa, p. Kozłowski, 
ze łzami w oczach wobec sądu oświad­
czył* iż do zwierzęcia był przywiązany, 
jak do przyjaciela, że zabity wilk byl 
nieocenionym pomocnikiem mu w pra­
cy, pomagał mil w handliu. Pełnomoc­
nik oskarżyciela domagał się ukarania 
Tkaczyka z art. 263 k. k.

Sąd skazał zabójcę psa na miesiąc bez-
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SAMORZĄD STGLICY.KJ»
Olbrzymie (nudności fiiaiansowe, wyrażają­

ce się cyfrą 8 miiilij. zł. deficytu za rok ubie­
gły, mają swe źródło głównie w niienoriral- 
nej . sytuacji poBfiltycznej, w jakiej od fciCku 
lat zniajdiuje się samorząd sitaliicy.

Pierwsza naf.lla miejska stolicy, wybrana w 
r. 1919, uirzędlowała dio r. 1927, poimilmo, żc 
dekret o saniorządizie miejskitm, obowiązują­
cy w b. zaborze rcisyjwkiim, przewiduje tyl­
ko trzyletnią kadencję. Przedłużenie jej na­
stąpiło nia mocy specjalnej ustawy, uchwa­
lonej przez Sejm w r. 1922, która postana­
wiała, że istniejące podówczas organy sairne- 
rząj-',u iterytorjalwego w b. Kongresówce im.- 
ją i tmieć nadał aż do oddania urzędowani 
organom, wybranym na jM*d-ław:e nov 
ustaw samorządowych. Sejm I slawodaw 
uchwalając tę ustawę, wychodził z błędu 
jak się później okazało, założenia, że i 
ustawy samorządowe wejdą w życic w 
dw» niedługim czasie. Z w yraźnego brzmień i 
tej u tawy wynikałoby, że rady imej-kń 
gumnr i sejmiki powiatowe w b. Kongr< 
sówce. istniejące w r. 1922. powinny urzę-h 
wad po dzień dsiteiejsz.y. Siało się atoli ina­
czej.

Po przewrocie majowym obozowi ..sana 
cyjn«Tju“ nieiiogodny był polityczny ukla< 
na terenie samorządu, bo w nim „saniacji* 
wogóle nie było. Prócz tego chciano przepm 
waiizlć próbę .ń| przed zbliżającerni się wy 
barami sejmowemi. Cała trudność tkwiła w 
ustawie z r. 1922. której na nor ralnej drodzr 
sejmowej znieść niie było można, ponieważ 
właśnie wtedy toczyła się między rządem 
Sejmów zacięta walka o nowe ustawy sauno 
rządowe.

Ówczesny minister spraw wewnętrznych 
gen. Sktadkowikii znalazł takie wyjście, u 
rndy-wiidmałmie porozwiązywal wszystkie re­
prezentacje samorządowe. Byl to akt wybił- 
JV4! potótyczny, merytory<-zn'ie niezgodny ł 
zasałą samorządni, aile mający formalne c- 
panele w obowiązujących dekretach, któr. 
dają władzom nadzorczym prawo rozwiązy­
wania organów samorządu. W ten sposób w 
ciągu r. 192? odbyły się wybory rad miej 
Nksc.h we wszysikich miastach b. Kongresów­
ki. a więc i w Warszawie.

Tem samem ustawa z r. 1922 stała się bez- 
praedni ołową i przestała itsnłeć. ponóew.aż 
organy samiorząldiu, którym przedłużała ży­
wot, miiimo tego zostały uśmiercone. Wygaś- 
(nięcie tej lusitawy _ stiwiierdaiło wyraźnie Mi- 
niiisteTsłiwo sprawiedliwości w wydaiwmym 
przez siebie zbiorze ustaw i rozporządfceń.

Tak nadszedł r. 1950, w którym według 
dekrełtu o saimarząltUzie miejskim, niekrępo- 
■wianfgo już -ustawą z r. 1922, powinny siłę 
były odbyć nowe wybory dlo rad miejskich 
ajedinak tych wyborów nie chciat- 

jsza o to, z jakich ‘powiodów.
igtedy magii-itnait warszawsiki zwrócił się w 

sprawie wyborów dlo Miinisten-twa, otrzymał 
odąnowiedtź, że ustawa z r. 1922 nadał obo­
wiązuje i źe tyłko tara odbędą się wybory 
gcłaie radry będą rtozwiązame; gdtoieindiziej 
imają istniieć i dlzalałać rady i magistraty, wy­
brane w r. 1927.

Radia miejska warszawska _ zaskarżyła to 
orzeczenie do Najwyższego Trybunału Ad- 
mtoistllraicyjinegoi, ale ten pomimo upływu 
zgórą 5 łat me rozstanzygia sprawy i organy 
sarmorząijtu stolicy — wbrew siwej woli — u- 
rzędniją już siódimy rok.

jedinak to urzędowanie w atmosferze tym­
czasowości i niepewności — nawet przy do­
brych chęciach części radnych i członków 
magistratu — nie może dawać takich rezuł- 
taltów, jakich wymaga obecne |>ołożenie. Sa­
morząd. stolicy nie jest (pewny nawet tego, 
że dlożyje dó jutra, zwłaszcza, że czynniki 
„sanacyjne" przy każdej, nliemał okazji szer­
mują pogłoskami o mającem nastąpić roz- 
wńązamiHu. W ten sposób „sanacja*1, będąc ni­
by w opozycji na terenie radiy miejskiej, fa­
ktycznie wywiera decydujący wpływ na za­
łatwienie po jej myśli tych spraw, na któ­
rych jej zależy, gdyż w. samorząidżie we 
wszyatikliiean niema stałej większości.

NOWY ZESZYT „PRASY*1. Wyszedł z diru-
■ ku czenweojwy zeszyt „Bnaisty11. ongaiuu Pol-
■ stkiegio Związku ■wydawców, dizienimiików i 

czasoipiism, .poświęconego sprawom wyijlawnt- 
ozylm i prasowym, liikar/jującego się od lait 
tmzech pod' .Todalkcją Sfiamiilśilawa Kaiuzśika. Ze­
szyt zawiera, firęść naistąipwjąoą: Er. Głowiń­
ski — W Służbie -ipoleczeństwa i swego za­
wodu. St. Kaniziik — Sytuacja przemysłu wy- 
dawimiczego. J. Maing — Połilfyika ogłoszenio­
we. paósrtiwa. W. Wołlant — Papier i gazeita. 
M. Wainiryb — Prasa niiemiedca w dobie

. kryzysu. — W obronie Pomorza. — PólSko- 
fraiucusika mamiifesitiacja praiowa. — Międizy- 
narodioiwa Fedloraiąja Zwiiązku wydawców. — 
Pięć dni w Holaindlji — Z życia prasy frau- 

r cuiskiięj. — Praisa memieaka po przewrocie. 
, — Głód gazetowy w ZSSR. — życie orgaiui-
i zacyjine. — Kronika krajowe. — Przagiląd u-
i stow i rozporządzeń — Sądowinitotwo i prasa,
- — Knoiniika zagnamiiozniia. — Przegląd piśmien
■ ■naetwa. Cena zeszytu 2 zł. 50 gr. Do nabeoia
- w aldlmiiniiBtiaąji: Wanaaaiwa. Kraik. Przedni.

40, iw większych kaiwanniach i w ktoskacl;
LRaahg»“-.,

Magistrat jest skrępowany i limakiem tej 
-większości i iinifierwencjami władzy nadzor­
czej'i niemożnością opracoiwanila i prtzepro- 
■wadzenia jakiegoikoiiwdek pianiu... Klasycz-

JODW1GA WEISSÓWNA 
taaoMila nowy rekond światowy 
".nada da^tau t4M0 mj.

Z DNIA

n.ym dowodem panującego wyprężenia jest 
fakt, że radą miejeiką już dirugr trtcik je t bez 
przawailnfczącego, poiniieważ po usltiąpieniiiu 
p. , Jaworowskiego pouniimo killikakro-tinych 
prób żaden kandydat niie może uzyskać po­
trzebnej do wybninu większości głosów.

Po uchwaleniu mowej ustawy samorządo­
wej „sanacją" zmieniła tronit i, jak przed­
tem zwalczała namiętnie domaganie się no­
wych wyborów, tak teiraz prowadtzii akcję za 
rozwiązaniem raiily miejskiej. W dniu zakoń­
czenia kongresu gospodarczego BB. stołeczna 
grupa „sanacyjna"* 1 * * jrawizięła taką właśnie u- 
chwałę. Tajemnica tej ziuiiany taktyki tkw.

Król Iraku. Fajsal, złożył królowi angielskiemu oficjalną wizytę. Rycina przed i a w ki 
przejazd historyczną karetą do (Milacu budkiughamskiego. Obok króla ang., Jerzego V. 
siedzi król Iraku Fajsttl. a naprzeciw następca trouu ang. książę WaJij.i, oraz nitrugi syn 

króla ang. książę Yorku. Tłumy publiczności witały gości owacyjtn.ie.

NIEMCY W CHINACH.
Jiuż w ipocząfiJku maja ukazało się w 

pismach następuj ące doniesienie o po­
jawieniu się gen. von Seecikta, twór­
cy i pierwszego dowódcy Reilchs- 
wehry, na Dalekim. Wschodzie:

— Sailgotn, 5 maja. Generał von Seeckt. h. 
d«wod'ca Reichswehry, przejechał przez 
Saigon na pokładzie okrętu Conite-Verde, w 
drodze do Chin. Odmówił wszelkiego ómiter- 
viewu. Wedile niektórych pogłosek, miałby 
być mianowany dóradeą technicznym armji 
chińskiej.

Od tego czasu głucho o pobycie, za­
miarach i działalności w Chinach gen. 
von Seecikta, który niie jest osobisto­
ścią, podróżiująicą dila wrażeń, oraz 
podejmującą trudy bez celów.

Jeden ze znawców spraw chińslkich 
we Francji, p. La Pomarede, staira się 
w „Echo de iParis" (nr. 19605), mają­
cem nieraz styczności z wiadomościa­
mi ikół wojskowych we Francji, rzu­
cić trochę świaitła na tę niesamowitą 
wyprawę.

Niemcy mają już w Chinach wcale 
mocne stanowisko handlowe. Jest tam 
5.500 Niemców i 540 firm handlowych 
niemieckich. W imporcie do Chin zaj­
mują Niemcy czwarte miejsce po 
Wielkiej Brytanji, Stanach Zjedno­
czonych i Japonji, a ten ich import 
jefit czterokrotnie większy niż imiporii 
z Francji. Znaczy to, że Niemcy, któ­
re były w czasie wojny światowej 
także i z Chinami w wojnie, rychło 
iprzywiróciły tam swe stanowisko han­
dlowe.

OipriM-z tego mają Niemcy w Chi­
nach i inne wiplywy. Nietyliko misje 
duchowne. Także np. przez lekarzy 
niemieckich, którzy osiedlają się <ann 
są -przystępni dla .ludności, iwzą się 
języka, docierają, jak żaden inny 
współzawodnik, w głąb ludności.

Ale. <-o najważniejsze, to wpływy
n.ioinie<kie stają się niepokojące w

O CO WALCZĄ?
Poseł Grinbaum omawia na łamach 

„Hajnta'* powody, dla których czyn­
niki żydowskie zdecydowały się wv- 
srąipić w Genewie przeciw Niemcom 
i do jakiego celu zmierza właściwie 
to wystąpienie żydowskie:

Nasza odpowiedź na niemiecką kata- 
strofę nie m«że wyrazić się tylko i wyłącz­
nie w zorganizowaniu wyjścia do Erec Izrael. 
Tyiko dziesiątki tysięcy mogą iść ta drogą 
i wsuw ta dFAMU

w tem, że uwi podstawie diatycliczasawego de­
kretu w 6 tygathnii pp rozwiiązamiiiu musiały- 
by s-ię odbyć nowe wybory, n altami®; it morwa 
usifcawa, ikrtóna wejdizTue w życie 15 iliipea, za­
wiera jirożliiweść mielóylika ciilwlleezeiwia wybo­
rów, ale talkże — iir.itoiiowauiia kounisauwa i 
komisarycznego mag-ństlratiu.

Roastirzyginięcie zapadanie zapewne już nie­
zadługo. Z powyższego praediataiwieiiiia dzie­
jów samoiizijdiu sitaliicy widać, jak polityka 
może wpływać na stosnŁnlki' ffiimansoiwe i go­
spodarcze. Wiiidać także, kito za obecny Stani 
sannorząldlu Warszawy ponosi odpowifedżiwl-

dziedziinie wojslkowej. Niemcy wie' 
dizą, co róbią, (bo w Chinach rządzi 
wojsko. I odo w tej dzaedizimie wpły­
wy Niemiec w satalbie generalnym, w 
Namlkiiinie są dziś większe miłż za Wil­
helma II.

Czy ktoś wie o tem Ibliiżej, ze w 
Chinach, przy rządzie Kiuo-Miin-Tan- 
gu w Nanlkmie, znajduje się stale mi­
sja wojskowa niemiecka w liczbie 50 
oficerów i podoficerów?

Oto saczeiróły: Pnzedewszysiillciem 
jest ,taim t. zw. doradm niemiecki rzaj- 
(liu centralnego generał-major Wetach 
u hoikiu którego praićiuje major Knag 
i kapitan Knummacher. Dalej jest 
doradca sztabu getnerailtneigo generał- 
niajoir Gudowius, a oibolk niego pułk. 
Heise i dr. Ziimimeiimanin. To już 6 
wyiższyic-Ł oficerów niemieckich. Da­
lej 5 oficerów i podoficerów w 1 dy­
wizji gwardji cJhińdkiej, 7 w drugiej 
dywizji gwardji, 4 w czwartej dywi­
zji piechoty, 4 w brygadzie jazdy, 6 
w szkole wojennej, 2 szkole arity- 
lerji, 5 w ministerstwie wojny, 4 w 
ministerstwie lodniiictwia, 5 w słuiżlbie 
topograficznej, 5 w arsenale, 1 w po­
licji. Razem 50.

Co więcej, sięga to jiuż i poza Nan- 
kin, bo np. major Sieben jest w 
Koanig-Si, a |płk. Heise został miano­
wany z przydziałem do sztabu gene­
ralnego w Kantonie.

Teraz zaś zjawił siie tam sann już 
gen. von. Seecfct, naczelna postać woj­
skowości niemieckiej, co niewątpli­
wie nietylko wpłynie na zamówienia 
chińskie z fabryk hroni w Niemczech, 
ale będzie miało talkże niemałe zna­
czenie poliltyczne na i)le tej stałej ro- 
łwty wojslkowej niemieckiej w Chi­
nach.

Walczą-c z obecnemi Niemcami, ży- 
dostwo walczy o dallfezą władzę żydo- 
stwa nad narodami rdzennemi:

— Ta walka nie jest tylko walką żyfdlów 
niemieckich, a jest również naszą walką, 
walką wszystkich ośrodków żydowskich na 
świecie. Zwycięstwo hitleryzmu 1 psd tym 
względem oznacza odi-iwnięeie żydów od or­
ganizmu państwowego, oznacza tryumf zasa­
dy śreidłniowiecznej, że państwo jest narzę­
dziem w rękach anującego narodu rówmież 
W zakresie aaiaiwiujm-.

PRZECIW PIECOM ('h
krerrf I mydło

Lesznicera

„KANARYJSKI KONGRES 
ŚWIATOWY4 * * *'.

Z żydowskiego „Naszego Przegię­
li u“ dowiadujemy się, iż w Niemczech 
istnieje ijrodobuo projekt zwołania 
świŁatowógo tkotnigiresu panaryjskiego, 
którego zadaniem inna być „uwolnie­
nie świata od żydpwslkiego niebez­
pieczeństwa". Rzekomo grupy aryj­
skie z 22 państw miały już zajM)wie­
dzieć udział w tym kongresie. Podob­
no opracowano plan rozwiązania kwe 
stji żydowskiej przez zmuszenie ży­
dów do założenia własnego narodo­
wego państwa na Madagaskarze. Pa­
lestyna bowiem ze względu na swoją 
szczupłość i sprzeciw Arabów celowi 
temu nie odpowiada. Kongres miałby 
rozważyć, co poszczególne pańs:wa 
mogłyby uczynić dla rozwiązania 
kwesltji w tym diiichiu.

ZA JAKIE ZASŁUGI?
Warto zastanowić eię nad pytaniem, 

za jakie zasługi został udekorowany 
krzyżem „/Polonia Restiłuta" znany 
pisarz żydowski Salomon Asz. Słusz­
nie zwraca „Gazeta Warszawska" u- 
wagę na to. iż pizedewszystikiem nie 
wypadało dekorować żyda krzyżem. 
PrzyDoiminając dalej, że w myśl u- 
sinawy o orderze „Polonia Restitiuta‘‘, 
krzyżem tym mogą być odznaczeni 
nieskazitelnego cliaarkteru i sumien­
nej pracy obywatele, którzy się szcza 
gólinie zasłużyli Ojczyźnie przez do­
konanie czynów wybitnych, niezwy­
kłe zalety umysłu i charakteru ujaw­
niających i „cudzoziemcy, którzy po­
łożyli zafeuigi dla państwa polskiego", 
stwierdza „Gazeta Warszawska":

Możemy rzucić niieeo światła na szczegól­
ne zasilmgń*1, jalkie wyiróżinitan y taik zaszczyt­
nie pfcarz. żargonowy ptfloźył dla Polski w 
specjailimifc trudnym i wyjąi.ikowo ważnym 
równoeześńie okresie jej diziejów. W r. 1919 
p. Szaitani, Asz pii iał w „Jewish Tiimes“:

8O“/o żołnierzy polskich nie umie ani czy­
tać ani pisać. Większość składa się z rozwy. 
diracinych urwiszów...

...W pejęcta polskich wojsk, PolJ ka jest 
niepodległa, więc można rabować, gwałcić 1 
montować....

Naszym delegatom w Paryżu udało się 
przekonać rządy świata, że naród polski ze 
swojemi pwjęoiiami o wOlmości i niepodllegto- 
śei nie jest zdolny do ochrony mniejszości 
narodowych, pozostających w jego girami; 
cach, a przeto naileży rozifcpzyć nar! owemi 
miniiejrzościiami opiekę Ligi Narodów. Muśl­
iny z tego skorzystać...

Swoją drogą w osobliwych żyjemy 
czasach. ;
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Czerwiec, siódma godzina wieczór. W 
kierunku letniska wlecze się tłum letni­
ków, którzy przed chwilą opuścili po­
ciąg. Są to po większej Części ojcowie 
rodzin, obładowani paczuszkami, tekami 
i pudłami od kapeluszy. Wygląd wszys­
cy mają zmęczony, są głodni, źli, (alk, że 
pie iwydaje, iż to nie dlla nióh świeci słoń­
ce i kwiltną kwiaty.

Wśród innych wlecze się Paweł Zaj- 
fcta, wysoki, nieco zgarbiony człowiek, 
w tentem, wyiświedhltanem ubraniu, z od­
znaką wrzędniczą na czapce, jest spoco­
ny, czerwony i ponury.

— Codziennie raczy szanow 
ffietaisko wyjeżdżać? — zwraca się dłoń ■ 
letnik w rudych spodniach.

— Nie, nie codzień — ponuro odpo­
wiada Zajkin. — Żona i syn mieszkają ,j 
tai stale, a ja dojeżdżam ze dwa razy na 
tydzień. Codzień czasu nie mam i kosz­
tuje to zresztą zbyt drogo. ■

— To prawda, że diogo — westchnęły 
rude spodnie — w mieście dó kolei pie­
szo się nie pójdzie, dorożkę trzeba wy­
nająć, no i bilet kosztu je. W drodze ga- 
2stikę sobie kupisz, ptrzepłuczefiz sobie 
gardło kieliszeczkiem wódki... Bez wąt­
pienia, że są to groszowe wydafJki, a jed- , 
mak w ciągu lata ze dwieście z kieszeni 
wleci.

—Taak... nie mam przyjemności znać 
osobiście szanownego pana, nie znam ani 
imienia ani nazwiska pańskiego, lecz 
przyznam się panu, że moja roczna pen- . 
eja wynosi prawie dwa tysiące rubli. I 
Jestem radfcą stanu i palę tytoń w nie- < 
ęajlepszym gatunku i nie mam zbytecz- i 
psych paru groszy, by 6obie kupić wody < 
pidhy, zapisanej mi' na kamienie żółcie- ' 
we. <

— Wogóle jest podle! — odpowiada
Zajkin po chwili milczenia. q

— Jestem, proszę pana, tego zdania, « 
źe wywczasy letnie zostały wymyślone - 
przez djabła i przez kobiety. Djiabłem • 
w tym wypadku kierowała złość, a ko- - 
biedą — zwykła lekkomyślność. Tfu! Czy . 
pan jest żonaty?

'— Tak, poniekąd — dzieciaczków mam : 
.trochę, chwalić Boga, wzdychają rude , 
spodnie.

— Wogóle jest podle...
Nareszcie letnicy są w domu. Zajkin 

Żegna rude spodnie i wchodzi do miesz­
kania. W domu zastiaje martwą ciszę. W , 
gieaii, w kuchni, w stołowym — ani duszy 
ludzkiej. W pokoju, noszącym jedino- 
eaeśnie nazwę salonu i gabinetu, zastaje 
Zajkin swego syna. Pdetię — małego 
eześcabletaiego chłopczyka. Pietia siedzi 
przy stole i głośno sapiąc, wyciągnąwszy 
doliną wargę, wycina z kairty waleta I 
karo.

— To ty jesteś, tatusiu! — mówi, nie 
odwracając głowy — dzień dobry!

— Dzień dobry... gdzie jest matka?
— Matka? —- Pojechała z Olgą na pró­

bkę. Bawią się w teatr. Pojnibrze przedsta­
wienie. Mnie wezmą... A ty pojedziefiz?

•— Hm... A kiedy wróci?
•— Mówiła, że wróci wieczorem!
— A gdzie NaJtalja?
— Nakalję mamusia zabrała ze sobą, 

Żeby. jej pomagała przebierać się pod­
czas przedstawienia, a Akuulima poszła 
w las na grzyby. Tatusiu, dlaczego, kie­
dy komary gryzą, to dostają czerwone 
brzuszki?

— Nlę wiem... Bo ssą krew! A więc 
eikogO niema w. domu?

—Nikogo, jestem sam jeden...
Zajkin siedzi i w ciągu paru minut 

tępo patrzy przez okno.
— Któż nam .poda obiad? — pyta wre­

szcie.
.— Obiadu dziś nie gotowano, tatusiu! 

w^ąłą.. jnaasifidrasez

ZBĘDNI LUDZIE.
i nie kazała goitówać. Oma z Ofligą zje 
obiad u znajomych. ’

— Dobre sobie, a cóż ły jadłeś?
— Mleko piłem. Dla mnie kupiono 

mleka. Tatusiu, poco komary ssą krew?
Zajlkin czuje nagle jakiś dziwny cię­

żar od wątroby. Nagle opanowuje go go­
rycz i takie rozżalenie, iiż zaczyna ciężko 
oddychać i drży; obciąłby zerwać się, 
rzucić o podłogę jakim ciężkim przed­
miotem i nawymyślać ordynarnemi sło­
wami, lecz przypomina sobie, że dokto­
rzy zalecali mu spokój.

— Tatusiu, ty umiesz grać w teatrze? 
— Słyszy po chwili, głos Pieti.

— Nie czepiaj się mnie z głupiemu py­
taniami, bąku jeden! — gniewa się Zaj- 
kin — poco np. te karty psu jesz? Jak 
śmiesz je psuć?

— Te karty 6ą moje, Nalaiłja md je da­
ła — mówi Pietia, odwracając dopiero 
teraz twarz do ojca.

— Kłamiesz, głupi smarkaczu! — De­
nerwuje się Zajkin.

— Zawsze kłamiesz! Trzeba cię bić! 
Uszy ci obetnę! 1

Pietia patrzy z nienawiścią na czerwo­
ną, zagniewaną twarz ojca.

—■ Gzego mi wymyślasz! — piszczy 
Pietia. — Czego się mmie czepiasz? Ja z 
nikim nie zaczynam, nie dokazuję, je­
stem posliuSżny, a ty... rzucasz 6ię na 
mnie? Za co wymyślasz?

Chłopiec mówi przekonywująco i tak 
przytem gorzko płacze, że Zajkin czuje 
wyrzuty sumienia.

— Rzeczywiście, czepiam 6ię — mówi 
sobie w. myśli.

— No, już dosyć! — mówi, dotykając 
jego ramienia. — Nie miałem racji, prze­
praszam cię. Jesteś mądralą, jesteś grze­
cznym chłopcem, wiesz przecież, j.ak 
bardzo cię lubię!

Skąd pochodzi nazwa „Toruń”?
Dr. Olbto Stednbom, w ostatniej swo 

jej pracy pt. jPlolsikość Torunia w u- 
biegleim 70b-lectiu“, analizuje pocho­
dzenie naziwy Torunia. Na wstępie 
autor zaznacza, że w świelile nowo­
czesnej nauiki wywodzenie tej nazwy 
od: tur, tara, Thoran, Thurun itd. nie 
ostało się.

Przytacza natomiast dr. iSteiinborn 
ipogląd. Ernesta M .ii, przywódcy du­
chowego Serbów Łużydkich, języiko- 
znawicy i etnografa słowiańskiego, 
który dowodzi, że nazwa „Toruń11 stoi 
w związku z polskim rzeczownikiem 
„tor“. Rzeczownik ten oznacza drogę 
utorowaną, utartą, szlak, trakt. Toruń 
zatem oznaczałby miejsce położone 
przy szlaku, „nad torem14.

Aiutor stwierdza, że rzeczywiście o 
8 km. w dół Wisły od dzisiejszego 
miasta Torunia- tam gdizie leży dziś 
Stary Toruń, już w latach 600 do 1200 
pó Chr., a więc w okresie grodzisko­
wym, przechodziła utarta droga pro­
wadząca dó przewozu przez Wisłę, a 
stąd- dalej do znanych wówczas dróg

Pietia wyciera .rękawem oczy, siada na 
dawmem miejscu i zaczyna znowu wyci­
nać damę. Zajlkin idzie do swego pclkoju. 
Wyciąga się n>a kanapie i podłożywszy 
ręce pod głowę, wpada w zadumę. Łzy 
chłopca łagodząco wpłynęły na jego zde­
nerwowanie i ciężar w wątrobie zmilkł. 
Czuje tyllko zmęczenie i głód.

Za oknami tymczasem pomału się 
zmierzcha. Słychać, jak letnicy tllumamii 
wracają z nad rzeki. Ktoś przystaje pod 
otwarłem oknem stołowego pokoju i 
krzyczy: „grzyby, grzyby!14 — krzyczy, 
lectz nie dostawszy odpowiedzi, odcho­
dzi człapiąc bosemi nogami... Lecz wresz­
cie, drzwi wejściowe z łoskotem się o- 
twierają i w ganku rozlegają się pręd­
kie kroki, głosy i śmiechy...

— Mama! — piszczy radośnie Pietia. 
Zajlkin wygląda z gabinetu i widzi żo­

nę zdrową, rumianą, jak zawsze... Z nią 
jest Olga., szczupła piegowata blondynka 
i dlwóch nieznajomych mężczyzn.

— Nalafljo, postaw samowar! — krzy-

handlowych.
Dr. Steinbom przypuszcza, że przed 

iprzybycreim krzyżaków istniało w 
Stairyun Toninini jakieś osiedle sło­
wiańskie pod nazwą Tortuń, od któ­
rego Zaikora wraiął nazwę dla swego 
.mjasita. Był to ogólnie przyjęły zwy­
czaj w Zakonie np. Tiuimo (Turzno). 
IJnyslaiu (Unisław) itd.

Legendę o niemiecikriem pochodze­
niu nazwy Torunia rozwiewają i sa­
mi Niemcy, Jacdbi w „Fiihrrer draindh 
Thom‘‘ w 1917 r. pisze: „Der Name 
Tliorn ist fragllos polnisidhen Urs- 
prungs“ (nazwa Tomana jest bez­
względnie polsikiego pochodzenia).

To samo stwierdza i inny uczony 
niemiecki Meiche, mówiąc wprost, że 
Toriuń jest nazwą czysto polską.

Tyle praca dra Stetoboma.
Dziwić się tylko należy, że nasi za­

chodni sąsiedt j, jeśili już nie chcą wie­
rzyć naszym badaniom i badaczom, 
nie zajrzą do prac swoich uczonych, 
pozostawiając 'ten trud nam.

— Podobno Paweł przyjechał? Pawle, 
gdzie jesteś? Dzień dobry, Pawie! — mó­
wi, wbiegając dó gabinetu i ćiężko dy­
sząc.

— Przyjechałeś? Bardzo 6ię cieszę!.. 
Ze mną przyszło dwóch naszych amato­
rów... Chodźmy, przedstawię cię... Ten 
wyższy, to Koromysłow... wspaniale śpie­
wa, a ten drugi maleńki... to niejaki 
Smńeirkałow, prawdziwy aktor... .bosko 
deklamuje! U, jaka jestem zmęczona! 
Pojutrze przedstawienie...

— Pocóż ich przywiozłaś dó domu? —< 
pytta się Zajkiin.

— Nie można inaczej, kochanie! Po 
ikólacji' musimy sobie role powtórzyć, za­
śpiewać coś niecoś... A tak, dobrze, że 
przypomniałam sobie. Poślij zlloteńlko — 
Nart.alję po sardynki, wódkę, ser i jesz­
cze tam coś. Pewno są głodni... Och, ja­
ka jestem zmęczona!

— Hm!... Nie mam pieniędzy.
>— Nie można tak, kochanie 1 Nie wy­

pada! Nie cheesz chyba, żebym etę spa­
liła ze wstydu!

Po upływie pół godzimy Naftaffja wtrą­
cą ze sprawunkami; Zajkin zaś, wypi­
wszy kilka szklanek herbaty i zjadłtezy 
cały bochen cthfleiba, idzie do sypialni i 
kładzie się na łóżko. Żona i jej goście, 
hałasując i śmiejąc się, przystępują do 
powtarzania ról.

Zajkin przez dłuższy czas słyszy gęga­
jący głos Koromysfcwa i aktorską de­
klamację Smieirkałiowa— Po próbie nastę­
puje długa rozmowa, przerywana wybu­
chami śmiechu Ofligń. Smierkałow, jako 
jedyny araiemityozny aktor, z zapałem i 
pewnością siebie, tftómaczy role— Później 
następuje duet, a po duecie notzflega się 
brzęczenie talerzy.

— Panowie tak daleko mieszkacie, a 
na dworze tak cientno, — słyBzy po u- 
pływie godziny głtos żony. — Gzemu- 
byśtoie nie mieHi u nas zamocować? Koro- 
mysłofw połtoży się w ealoradku na kana­
pie, Smierkałow na łóżku Ptoti- Piettię 
można położyć w gabinecie męża- Zo­
stańcie u nas, doprawdy!

Nareszcie zegar wykija drogą, wszy­
stko milknie- Drzwi do sypialnego eię 
otwierają i pokazuje się w mich Zajki- 
nowa.

—Pławie, czy ĄmBz? — szepce.
— Nie, bo co?
— Idź, (kochanie do gsbimedta, połóż 

się na kanapie, bo na twojem łóżku mu­
szę położyć Olgę. Pospiesz eię dbctatfci! 
Położyłam ją w gabinecie, lecz oma się 
boi sarna spać- Wstawaj!

Zajkin wstaje, narzuca szlafrok, za­
biera poduszki i iwfecze eię do gabinetu— 
Poomaeku doszedł do swojej kanapy, zO- 
pola zapałkę i widzi PSetię, łożącego na 
kanapie. Chłopiec nie ^pif i-dmaemi oczy­
ma spogląda na ojtea.

— Tatusiu, dlaczego komary arie śpią 
w nocy? — zapytaj© go-

— Dlatego, dlatego —1 mruczy Zajkin 
— że jesteśmy z tobą Itafej zbyteczni- 
Naweffl fpać niema gdztolD

P© chwilowym namyśle Zajkin ubiera 
Się i wychodzi pospiesznie na ulicę za­
czerpnąć tnaeco świeżego pewtiertrza- 
S[poigląda na szaire, poranne niebo, na 
nieruchome obłoki', przysłuchuje eię le­
niwemu krzykowi sennego derkacza i 
zaczynia marzyć o jutrzejszym dudu, 
kiedy, przyjechawszy do miasta i wró­
ciwszy z sądu, położy snę spać- Nagle 
zza rogu ukazuje saę jakiś caflkmek.

„Pewino sdlróż44! — my® Zajkin. Lecz 
doszedłszy, bliżej, po przyjrzeniu się po­
znaj© wczorajszego leindka w rudych 
spodniach.

— Ni© śpó pan? — zapytuje.
— Tak jakoś nie mogę zamąć —- 'wzdy­

chają rude spodnie, — Zażywam świe­
żego pcłwiiefflraa, Odwiedzili mnie drodzy 
goście — manBuF'>—;ojeji źosry. Z nią 
przyjechały ftioamrzemice... czarujące 
dziewczyny. Ogromnie się cieszę, .cho­
ciaż wie pen— trochę jest wilgotno! A 
pan również używa świeżego p<owiełiraa>?

— Tak, — mruczy Zajkin — ja też— 
Czy nie wie pam, może ta w pobliżu 
można znaleźć jaką knajpkę albo resta­
uracyjkę?

Rude spodnie podnoszą cezy kra niebu 
i wpadają w głęboką zadumę.

ŚWIĘTO MORZA
.TO MOBILIZACJA POLSKICH SERCRMiAmaask
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Z prądem i przeciw prądowi.
•oiw prądowi czasu, co jest niezmier­
nie męczące i bez nadziei osiągnięcia 
celu.

Właściwie Stowarzyszenie właiścfi- 
eieilii nieriuidhomościi dawno jiuż po­
winno było być rozwiiąizane, bo poję­
cie właściciela doimu jest jiuż tyliko 
pojęciem fonmailnem, w rzeczywi­
stości zaś gospodaraaimi1 w donnach 
bywają najczęściej różne inne czyn­
niki, a nie ca-, którzy, posiadają w 
hipotece zapisane prawo własności.

Kaimiennicznicy z manjaickim upo­
rem .wołają o potrtzebę szanowania 
własności prywatnej, a szczególnie 
ich własności mieniuiclhiomej, gdyby 
zaś umieli wyczuwać prąd czasu, 
juiźby daiwno spostrzegli, że własny 
jesfl jeszcze tyliko wekłsefli zaprotesto­
wany własny nalkaz płatniczy z urzę­
du podatkowego, własny katar ki­
szek i własne kłopoty. P-onadto nie 
widzi się naoigół żadnej innej praw­
dziwej własności prywatnej.

Było jeszcze własne StiowarrzyHze- 
niie, aile też już przeszło w inne ręce.

Nalleży się więc zastanowić nad 
przyszłością, wziąć kilka 1'eklcyj pły­
wania i nauczyć się płynajć z

Dużo wszak już jest w Pu 
kich pływaków...

Panowie, dokąd my właściwie pły­
niemy?! -' z pralka iest lepsze....(&)

gFakiJIrut 
kolczasty

/ wpirawajzie nie takrąjj- 
Łownie^— niszczą 

rziedne gatunki myc^ta 
ko s zvt o wźn ą b i e 1 i zne-S źą’- 
nownjej Pani, nie dpTć 

o s^i o ź n e JJpr z y z a kup u i^ 
mydjlaR-ze-komo tanife i-, 

ni.ąąnane mydła to* zaB ‘ 
wsze| rz-e-c z ryzykown.a. 

0 p ł ac a s i e. wy d a ć 2 0- 3;Ó. 
groszy wiecej, używaj 

j edn'ak b e z w ar u n k o w'ó i 
znaue mydło „Kołłontay^ 

z pralką”, które przezfii 
swą łagodność i dużą f 

zawartość gliceryny 
czyści szybciej i chroni 

bielizną. Wużyciujest 
'/ ono jednśJk tańsze przez 
Jswą wydajność. Mydło 
f^Kołłontay z pralką 
można otrzymać w kaź-

■dym lepszym* sklepie.
Mydło

W wiigilję świętego Jana płyną z 
prądem rzek pollslkiclh ku morzu 
wiainlki „z róż, liiliii i tymiamikiu11. Pły­
wanie z prądem zawsze ogromnie 
ułatwia dostanie się do Gdyni: by­
wały wypadki, że jeżdżono za 13 zło- 
tyęłi tam i z powrotom.

Wycieczka wianków rzekami poil- 
śkiemii nad polskie morze to już nie 
zaibaiwia ludowa, no już nie wróżby 
dla płochych dlziewcz-ajt i dzielnych 
parobcizaków, ale coś jalklby kwietne 
pozdrowienie dalekiemu kochamikowi 
imieniem Bałtyk.

Nie, nie Bałtyk. Od piętnastu lat 
na mię miu Polskie Morze, nikt bo­
wiem jak P-okika dłuiga i szeroka 
nie uidaje się nad morze Bałtyckie, 
tylko nad Polśkie Morze. Faunowie, 
Szwedzi i inne nadmorskie nacje na­
zywają to morze Bałtyki ean i tak 
ono, zdiaje się, w geoigraifjd jest zapi­
sane, alle -prawdziwsza jest nazwa 
„Póilskie Morze”, jako że jest naro­
dowi polskiemu poślubione. i zgodnie 
z prawem małżeńskiem jego też imię 
nosić powinno.

Niikt się ńiiigdy nad tem nie zasta­
nawiał i znikąd, o ile wiadomo, nie 
przyszedł nakaz nazywania Bałtyiku 
Polskiem Morzem, aż to samo jakoś 
przyszło i wszyscy już przyjmujemy 
jaiko rzecz zwykłą wiadomość o wy­
cieczkach nad Polskie Morze, że nasi 
znajomi spędza ją wakacje nad Pol-i i_____________________________
gikiem Morzem, że naci Polskiem Mo-lHBHiMBHnnWMISBB 
rzern jesi nego lata obóz haircejskii.8 __ WTWwy *

Wianki, które są iegcsainego ks>ztal-Slę ILP />
tn, co i obrączki ślubne, mogą służyćBMaL A % Iw *
ej) noku do ponowienia zaślubin na­
rodu z morzem, a już chyba nie znaj­
dzie się nigdzie piękniejszego symbo­
lu zespolenia ziemi i morza, jaik owe 
pachnące wianki z 'kwiatów łąk pol- 
śkich, gdy od źródeł rzek polskich z 
południa na daleką północ przez 
kraj cały niosą Morzu Polskiemu, po­
zdrowienie i miłość narodu, a morze 
je wchłonie i nasyci się niepojętą v 
swym ogromie i .głębi prawidła połą­
czenia się w jedno dluiszy ludzkiej ; 
ziemną ojczystą.

A iżby w Hem zlaniu się żywiołów 
żadnego z nich nie brakło, na wzgó­
rzach polskich zapłoną wielkie ognie 
róbótikaimi zwane.

Alle bywają też w uiźyiciu ognie 
sztuczne.

I bywają też ogniska, które ulega­
ją zgaszeniu.

Stowarzyszenie właścicieli nieru­
chomości w Sosnowcu zostało unieru­
chomione. Gdy gromadka członków 
tej organizacji w dniiu zawieszenia 
jej działalności siała na przeciwle­
głym chodniku przed lokalem Sto­
warzyszenia, to niejeden przecho­
dzący lokator miał złośliwą siaitysfak- 
eję, widząc, że choć raz i kaimienicz- 
niicy zostali wyeksmitowani.

(Płonni jaj ąc fakt zlikwidowania 
dziaiładności organizacji kamienicz- 
nikowsikiej, warto się zastanowić, 
czy taka i podobne organizacje maje 
sens i czy nie są one pływaniem prze-

POT U DZIECI I DOROSŁYCH 
USUWA PUDER BEBE SZOFMANA. 
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W 250 rocznicę
ODSIECZY WIEDNIA.

W łych dniach odlbyło się w Będzinie 
aefturamie organizacyjne, na którem niwo 
rżano grodzki komitet obchodu 250-rocz- 
niicy odsieczy Wiednia. Zebrani-u prze­
wodniczył insp. Jamiczalfc. Na żebranin 
tem omówiono w zarysach program 
prac organizacyjnych, a następnie wy­
brano sześć sekcyj. Do sekcji organiza­
cyjno - prezydjallnej weszli pp.: inż. 
Rzeczkowski — przewodniczący, insp. 
Jan.iczak — zastępca i Chomajer —; se­
kretarz; przewodniczącym sekcji finan­
sowo - gospodarczej został wybrany p. 
Kiepas, zastępca p. Kopeć: przewodni­
czącym sekcji naiukowo - historycznej 
został inż. Kamiński; sekcji artystycz­
nej — p. Antoni Burakiewiez; sekcji 
propagandowej — p. Cecyflja Bykow­
ska; sekcji technicznej — por. Toni, za­
stępca p. Leopold Jędirailski.

W krótkim czasie komitett opracuje 
szczegółowy program i pod* go do wia- 
domośca-.icnŁflieaaej.

KALENDARZYK.

ZAGŁĘBIA
25 - £

—
Manii

Dziś Prospera 
futro Jana i Pawła 
rJschód słońca 3 m. 32. 
Zachód „ 19 m. 59.

Kinoteatry w Zagłębiu
dziś wyświetlają:

SOSNOWIEC
ZAGŁĘBIE: Krwawy wąwóz. — Piekiel­

ny wyścig*.
PAŁACE: Krysia Leśnicza-nika.
EDEN: Eskadra śmerci.

BĘDZIN
NOWOŚCI: Dziewczę z gór.
ŚWIATOWID: Ludzie za kratami.

DĄBROWA
WANDA: Dziiwny dom. — Lunatyk.
ARS: Dlaczego zgrzeszyłam. —

Kara!
ZAWIERCIE.

STELLA: Madame Buterfly.

Maiła

X MATURA W GIMNAZJUM IM. H. 
RZADKIEWICZOWEJ W SOSNOWCU. 
W dniu 22 i 23 b.m. odbyły się pod 
przewodnictwem dyir. Ludmiły Daniile- 
wiczowej ustne egzaminy dojrzałości w 
gimnazjum im. H. Rzadkiewiczowej <*• 
Sosnowcu. Świadectwa dojrzałości otrzy­
mały: Czarniecka Irena, Dobrzyńska- 
Władysława, Dudlkówna Mar jat Jandck 
Ewa, Knlbasikówna Alicja, Perzanow­
ska Wanda, Przedborska Alfreda, Sieli- 
cerówna Leokadja, Zielińska Krystyna.
X W PAŃSTWOWEM GIMNAZJUM 
ŻEŃSKIEM IM. EM. PLATER otrzyma­
ły świadectwa dojrzałości wszystkie a- 
Ibiifuirjenltki, które egzamin, maitiuirallny 
zdawały: Borlkówna Marja', Braszczyń- 
ńka Narcyza, Chictmentowiska Halina, 
Cieśflińska Halina, Czechówna Janina, 
Duitkiewicizówina Barbara, Gawronówna 
Bogusi wa, Jar zanika Antonina, Ka­
sprzycka Stanisława., Krutoffówina Leo­
kadja, Krzysztof.ikówina Marja, Kudel­
ska Zofja, Majerówna Marja, Olszewska 
Halina, Paprocka Irena, Rene Hallina, 
Segno Irena, Soborowska Zofja, Stef-a- 
niowdka Hanna, SzanibrocŁówna Sabina, 
Zyigmunltówna Wanda.

Uroczystość rozdania świadectw maitu- 
railnyclh odibyła się w> piątek dnia 23 bm. 
W kościele parafjailnym w Sosnowcu 
odprawione . zostało nabożeństwo o go­
dzinie 8 rano, rozdanie świadectw odby­
ło się tegoż dnia o godzinie 18/

Teatr Polski w Katowicach
REPERTUAR.

Ni/Jtaiolia dniia 25 bjm. popoł. — „Halka" 
— wiecz. „Aida’1.

Poniiedtoiiałelk 26 ban. — „Jan i Krystyna'1 
występ Romanówmy i Węgierki (godz. 20.-30).

Dr. Józef Chain 
ordynuje jak w roku ub. 

w Krynicy, „Nałęczówka" 
chor, wewnętrzne, elektrokardiografie. 3920

X ABSOLWENCI 4-KLASOWEJ SZKO­
ŁY HANDLOWEJ MĘSKIEJ T. PŁOC­
KIEGO W SOSNOWCU. Na egzami­
nach pod przewodnictwem delegata ku- 
ratorjum okręgu szkolnego krakowskie­
go, dyrektora K. Burdy, otrzymał! świa­
dectwa ukończenia 4-kllasoiwej Szkoły 
handlowej następujący uczniowie: Ba- 
cia Piotr, IBałazy Euizóbjusz, Baryłko 
Wacław, Bijak Zygmunt, Ciechowski 
Tadeusz, Dąbrowski. Wiktor, Fabjan 
Hugon, Gajdecki Mieczysław, Gajdek 
Stanisław, Gogół Henryk, Gruszczak Ta­
deusz, Jurczyk Mazrjan, Kasprzyk Eu­
geniusz, Klimas Longin, Krynicki Ka­
zimierz, Kudera Prosper, Lorens Roman, 
Łata Jan., Paniewski Czesław, Pofezeiw- 
ski Henryk, Sikora Wacław, Słopecki 
Mieczysław, Tajstra Kazimierz, Wójcik 
Stanisławy Wróbel Józef i Wy i wiał Bole­
sław. Z 3-kilasowej szkoły hanidlłowej 
otrzymali świadectwo ukończenia Pa­
procki Tadeusz.
X MATURZYŚCI GIMN. IM. W. ŁUKA­
SIŃSKIEGO W DĄBROWIE W dniach 
od 17 — 20 bm. odbyły się ustne egza­
miny dojrzałości pod przewodnictwem 
p. dyr. Ziliingera. .Wszyscy zdający o- 
tTzyimalii świadectwa dojrzałości: Da­
necki Zygmunt, De-Viille Eugenjusz, Du- 
dało Kazimierz, Górawski Ireneusz, 
Hardt Jerzy, HoHewiński Wacław, Ko­
walewski- Stanisław, Lis Jerzy, Łukaw­
ski Stanisław, Moł-odedki Jeremiasz, Plu- 
teeki Jan, Rudzki Michał, Roilbacih Zy­
gmunt, Riukściński Tadeusz, Rmtecki 
Włodzimierz, Smuda Witold, Zych Euge- 
njusz, Zyguła Kazimierz.
X MATURZYSTKI SZKOŁY HANDLO­
WEJ W DĄBROWIE: W podanej wczo­
raj notatce o egzaminach maturalnych 
w szkołę handlow-cj żeńsilcie-j w Dąbro­
wie wydrukowane zostały mylnie naz­
wiska dwóch abiturjenitek. Właściwe 
brzmienie tych nazwisk jest następują­
ce pp.: Lena ledrówna i Lgja Walicka.

Zwolnienie z aresztu
WŁAŚCICIELI KOPALNI „HELENA",

Z początkiem kwietnia rjb. w drodze 
administracyjnej skazani zostali po 3 
miesiące aresztu właściciele kopalń 
„HeUetna11: Hamburger, Szpiro -i dyrektor 
Łaiznowski za niewypłatenie robotnikom 
zarobków. W myśl ustawy w ciągu 7 dni 
od wyroku skazanym przysługuje pra­
wo odwołania się do sądu.

W przewidzianym ustawą terminie 
.pełnomocnik skazanych adwokat K. 
Krzemuśki wniósł do sądu odwołanie 
Tymczasem w końcu maja starostwo na­
kazało aresztowanie skazanych, podob­
no dlatego, źe odwołanie podpisane zo­
stało przez pełnomocnika ich, a nie 
przez skazanych ną areszt-. W dniu 30 
maja aresztowany ziost-aił Hamburger. 
W związku z tą decyzją adw. Krzemu- 
ski iwiniósł skargę do sądu i pism-o do 
starostwa. Sąd zażądał w dniu 30 maja 
rb. akt od starostwa. Akta te przesłane 
zostały do sądu w dniu 19 czerwca rJb. 
a. w międzyczasie 'aresztowani . zostali 
Szpiro i Łaznoiwski.

Sąd po rozpatrzeniu akt uznał słusz­
ność skargi adw. Krzemiuskiego stwier­
dzając, że adwokat ma prawo podpisy­
wać, jako pełnomocnik i zwolnił aresz­
towanych.

W związku z tem „-nieporozumieniem.1* 
Hamibuitgcr przez 3 tygodnie, a Szpiro i 
Łanowski po tyogdniu siedzieli w aresz­
cie.

X DYPLOMY RZEMIEŚLNICZE. Żeń­
ską szkołę rzemiosł im. ks. kanon. Fr. 
Raczyńskiego Iow. szkół średnich w 
Sosnowcu ukończyły i otrzymały świa­
dectwa szkolne, oraz dyplomy zawodo­
we 31 ucżenica, a mianowicie: z działu 
fryzjerskiego: Bromnianka Anna, Drąż- 
kiewiczówna Czesława,, Fiejówną Marta, 
Niewiadomska Helena, Pcpiolkówna 
Czesława, Przybył akówna Wanda, Sa~ 
pińslka Stanisława, Woźniiakówna Hele­
na, WńukÓwna Teofilia,, Żmudziainka 
Krystyna; z działu modniarsko - czap- 
niczego: Ćwiękówna Anna, Chabrówska 
Marja, Kwincianka Teodozja, Mosiówna 
Helena, Nowakowska Janina, Rykuilska 
Honorata, Zagórska Irena-; z działu in­
troligatorskiego: Gomiewiczówna Jani­
na, Sochówna Stanisława; z działu kra­
wieckiego: Ambroziikówina Janina, Bu- 
gajówna Hellena, Capiżanka, Zofja, Ja- 
worówna Franciszka, Lasaniówna Helle­
na, Łabajówina Bolesława, Nowalkówna 
Marja, Niegowska Genowefa, Szafru- 
żank-a Kazimiera, Szymańska Stanisła­
wa, Zawadzka Sabina, Zygrniuntówna 
Józefa. Z pośród dyplomowanych cze- 
ladniczelk wiele, a szczególniej z działu 
fryzjerskiego otrzymało już posady na 
miejscu i w okolicach.



Tl R | K IC Z A C B O H N F mwfzlola BR czerwca 1933 Str. JM.

PRZED ŚWIĘTEM MORZA
W powiecie.

Rswialtowy, Komnltekt _ obchodu „Święta Mo- I 
mza‘‘ w Bęldfeiniie podoje poniitżej w stneszcze- 
naiu szkic zasadniczyclh punktów uroczysto- 1 
śai „Święta Moraa‘‘ mai terenie całego powia- 1 
ta.-jB. miiamowiicie: <

\W dmiiu 28 czerwca 1953 r.: ,
O gadzinie 15 wg. ezasu podlanego przez i 

Riadljo .na tereni® categDi powiaitu Będlaiińskie- i 
go odizywa-.isię gwdizti synem fabrycznych, ko- ( 
|pallmiadh.i tt. p. na piiesfwtstzy sygnał będiaiń- r 
rikóej oahoitniczęj straży poaairoej w Będzi- i 
nie dając* tem znak dio- uczczenia poległych c 
W obronie granic zacboćlniich. Na ten sygnał j 
powiaitoiwylkomiiiteit wtzywn wszystkich miesiz- i 
tańców dio manifeintiacyjinego Bhrtinzyimainiia, < 
Buchu mat jiedlną miiruuitęi w całym powiecie, i 
Po tym sygnale bezpośretdlnio powiatowy ko­
mitet „ŚWinęta Morza1* wzywa iwszystkiicli i 
mieszikańców do dekorowania i iliuminoiwo- I 
nia domiów,? wystaw, śldliepów, balUkotnów itp. J 
taatenjałem pińopagamtdowym wydatnym z il 
nacji „święta-, Morza1'.

W ciągu łdtoóa odbywają, się posiedzenia 
ąaitządów ilkib zebrania wiailłnie oiigamiuzacyj 
społecznych, pctaiiedzcniiai. .-nad miejskich, sej­
mików, rad gminnych p. manifestujące ( 
uczucia s|x>łcczeńsitwa laofflskiiego w stosunku 
do aagtadniień morza. R»azofliucjo nalieży akła- * 
dać najpóźniej dio dinila«29 bm. do godiziny ' 
15 do urny, ustawioniej' przy Plemniku Po- j 
ległych 11 P. P. w Będ zinie.

Pinotlógieim dó twdaśc tiiwych tumoczyisltości 
„Święta Morza" jesit o-tgamiizaicja -tradycyj­
nych „wianków", które pnzęprowaldtoa itokall- 
ny komitet „święta Mbiftza‘‘ w_ ptcunoiznimfeniiai 
z ininem.i orgainieaicjaimh na miejscu. Zaleca­
niem władz Tiaczefllnych komitetu „Święta 
Monza" termin puszwaania. „wianków1* na 
wodę przesunięty zastał na dzień 28 bm.

O gtod'z. 20 we wszyiatkiiich komirfierfacli 
wymusza capstrzyk.- Otnganiizaeje wchodzące 
w skład capstrzyku -niosą odpowiednie rtinan- 
ąpairenity z napisami „święto Monza" — „Re­
wizja gmainic — to iwojna1* — „Warna odl pol­
skiego Poimomza‘‘ i i. ip.

O godzinie 21 luirbtazyBtte aapaffiemie stym- 
bodficznych ,/wntó“ na Dorotce w Grodźcu.

Dnia 29 czerwca 1933 r.
O godz. 10 bają we wszystkich kośctetach 

na terenie pownaltiu wszystkie dtowomy, (po- 
caem odprawiane są uroczyste nabożeństwa. 
Po nabożeństwach pochody, publiczne wiece, , 
przemówienia — rezotaje, pciramiki, odlczy- 
ty i ł. |X W godzinach popoftuWłniioTrych i 

fwdeczioirawych akademje, ,zabaiwy lhidiowe, 
różne imprezy dochodowe, sprzedaż znaczka 
na Fundusz Ligi moreknej i kolicmjafltnej. • 

W Sosnowcu.
Na posiiadKeniiu płlemaimem lloikailinęgio ko- ' 

. mćteitu „święta -Marzą'' ustalono następują- : 
cy program: 1

Gwizd1 syren.
W dmiiu 28 bjm. w przeddzień umoczysttości * 

już O godz. 15 pumlktiuafltaiiie wietdttug cżaiaU po- ■ 
danego przez -raldljo ddia uczczenia poległych 
bohaterów w obrotnie Ojczyzny odldizywa się. 
w oaJlej Polisce gwizd sytren fabtryczaiych, pa- . 
so wozów kdlejiowych i wszystkiego, co po­
siada taikią czy iinme sygnały. Gwitzd trwa i 
10 mimiuit O godz. 117 — 19 po ulicach rnnast 
óbjadą udekorowane auta z ookiesrtirą, oznaj­
miając społeczeństwu ohwairicse uroczystości.

Wiiiamki.
O gpdlz. 19 na placu ftaniy C. G. Schón 

między Elektrownią matobądlzką, a firmą B. 
ZMemliewdki odbędą się „wuamlki1*. Naitoży 
nadmienić, że komisja „wianków" pnzygoto- 
wnj-e na tę imprezę baindtzo imltanesujący pro- 1 
ginami: wybudbwama będzie eettnafila, przygo­
towuje się dłużą ilość onuejsic siedzących dlh 
pubfczmości, przewiduje się, pckazy, pirami­
dy, tańce, puiszozamiie wianków, -nakidtiy i t. p. 
Miejsca siedłzące płatnie po 50 gr. Po raz 
pierwszy w Sosnowcu ma miejsce w Sosnow­
cu podlóbna impreza, naliczy więc przypusz­
czać, że powinna wypaść dtobnze, tembair- 
tótziej, ne teren naijzupełlniiej odpowiedni i 
ribserwować z tego miejsca można będaie za- 
paleniiie wieilkiej wici na „Doroto©11. Wilca 
itnapailOne zostaną również w Miku najodpo­
wiedniejszych miejscach naszego miasta.'

Dekoracja Atomów.
Bopołu/dlniu dinia 28 czerwca społeczeństwo 

przyhtapuje dio dekonaicjii swych domąslttw, 
ibafflionów, wyuitaw; winny być powywiesza­
na chorągwie narodowe, obok których cho- 
trągwiie ąpeicjailmnie pwyigot«wam» na, „Święto 
Monza". Martienjały dekoracyjnie, jak cho- 
nąigwiie płóciennie dluiże, mniejsze, chorągiew­
ki paipierowe, syignałówki, nailcpki na 
oknach, znaczka, broszury itp. nabywać 
jeszcze można w itokalliu Łilgi miunSkiej i ko- 
itonijailiniej w Sosnowcu, uiL rairlkowa 1 (Wa- 
.iweflł, w sklępie p. Kuchan-ikicgo Pawła, w 
księgami p. Kllaiusowej na Pogoni, niezailictż- 
niie rozsyłane będlą indyiwiidualliniie do eikile- 
pów, domów prywatnych i it p.

W DNIU 29 CZERWCA.
Całe miasto jeat udekorowane. Wzbudzać 

będą zachwyt przepiękne dekoracje świieit/1- 
me, .przygotowane przez komilsję dekoracyj­
ną ikomitetu, które ustawione wstaną -w 3-ch 
punktach miasta: I-szia u wyllleitu, uh Dębliń­
skiej, Il-ga pnzed dworcem, Ill-cia obok ko­
ścioła na Pogoni. O godiz. 9.30 rano -zbiórka 
wszystkich organiizacyj przed Dgą morką 
na Waiwaliu, most na Pcnzemszy. -Organiza­
cje ze siztandairaimi, taaniąpairenitemi, na któ­
rych są napiisane odpowiednie hasła, człon- 
(kawie onganiiizacyj zaopatrzeni w choirą- 
oiiewki.

O jtado.

ściedte na mahioiżeństiwio. Po nabożeństwie p.o- 
choidem /Bidtoldteą will MiallaOhowijlkiięgio,
iwzed! pJ-yftę Naiażnaiwegio Żołmiieinza, gdlziie aia- 

ipdjniiietsńeiniiie Ibainidiery), pnzemówteniia, 
tiKhwailteiniia metaoiliincp,! loidteginaniie hymniu ma- 
radówiego, jpoetzem Wistzyi-icy ąpiieiwaiją „Niie 
daimy ziarna"...

Akiadlemije. — W gfcfdlziiniaich (piopołudiniio- 
wydhi argainii®aic|je w swodlch siedlzabach arga- 
niiżują aeibinainiiia, na których wtiminy być 
uchwiattome Tezollluictje odnośnie zapędów hii- 
Ijlcinciwsitóoh na nal-ize imonze. R-ezoiliuoje 4ie 
pod)pnisujją zainząidty ongamiiiziacyij z podlaniem 
litości osólb luichwalllaijąeych dlainą irezoliucję, 
adres onjęainiiiziaajii, niasltięptniiie rczoitacja w iko- 
iprancśe watnna. być adfeisłama szftiafierfą rowero­
wą, komami, ikoiliejiową tab jaikąlloolliwaieik dtnmą 
dinofgą db ©ędlztaa, gdlzie> na .pióaiau 5-igo Maja 
ustawiona ^dlzi® umna u stóp potmmiiika.

Damctolgli. • — • Jednocześnie. w godtaimaich 
popałttólniiciwydh w ineiśflaruinaicjiii „Weinszaiwiilani- 
ka-‘ pray «i£\ 3-go Mają, „OaSie-* przy .uiT. 
Sadowiaj foidb^dla się dhnictilngi. Goąpoidlaiiv.e 
tioikalliŁ ma cedle „Święta Moinza" zaidtókliarowiailii 
10% od) oferofato

W DNIU 2 LIPCA, T. J. W NIEDZIELĄ 
na zalkończemiio uinoczyiątości oid! aaitnięgo nana 
na uiDioaich miasta oidbędteie się zbiórnka na 
Obronę Moirelką a Fumdiuisz Kolllanjniltey. Po- 
poiłudlniini w iredtlaiuinaiąji .jSa-roy" odlbędlzd® 
się diaimcaing, z którego zyidk w Kumie 10% 
ipnzefkaizatny zostanie na oedle „Świięta Monza". 
Cuikiiiefnniila „Udtzialboiwa1* mówtniiiaż zadleMlamo-■——

I TEATR MIEJSKI W SOSNOWCU 
We wtorek, dn. 27 czerwca, o godz. 8.30 wiecz. gościnnie wystąpią 

janina Romanówna — Aleksander Węgierko 

„JAN I KRYSTYNA” 
Bilety w cenie od 90 gr. do 4.70 zł. zprzedaje

I 4343 firma Wł. Czachowski, ni. 3 Maja 8. Teł. 8-24.

wala cdldiać 10% zyakiu na wiąpammiiany wy­
żej cel. W. tymże dlniiiu o godiz. 14. w ladkiu 
■wnowiiiedkiim Tow. giitmin. „Sokół1* ofdbędizie 
siię „zabawa Uiudawia*, której program ma 
być nadlzwyczaij urozmaicany. Nallloży wispam 
nieć o Hótoitjli fanltowej, ma którą lloupifeafiwc 
miiejsaawe ofiiiaroiwaito moc ceninyicih fantów. 
Ze wKgllęcliu na popuiliaryzację haseł Liig-i 
<n?io<nslkńe!j i koillotrujalliniej oraz, na :pozostianviie- 
miie WFpciminifeń po iimpneafe „świniła Monza11 
komliisja zabawowa poistamiowila rozegrać to- 
taąję w tm sposób, że Ikiażdy tai. ibęidizife wy­
gnany. Pnaeiwiidiujie się różne iminie aifinaikcje, 
jalk sttnziefflniiica, tańce, poczta i ifc. p.

Póalając poiwytżsize dio wiiadljmiośai miej­
scowego ląpołeiazeńKthm komiitet zwiraca się z 
gorącym apełtam o popainoiie wytmiiemtom.ych 
óimpnez, szczęgóllną zaś luiwiaigę -zwmacaimy na 
didkanaęjte dlomosltiw i zbiórkę uiUiiczną. która 
pnzetznaczona jest w całości na Obronę 
Monslką.

W Dąbrowie.
Na postadzemiiiu kojmaitatiu wytkonaiwczęgo 

„Śwńętta Morza" w dlniiiu 25 bjm. ustalano o- 
stialbeczmie pnojginaim obchodu „święta Morza11 
w Dąbrowwe G. Dnia 28 bjm. o gttdte. 15 gdy 
syreny fabiryiazinie ogłoszą początek „Świięta 
Monza ina -mtastlo wyjedizuie pnoipaigiainidioiwy 
samochód z itmamispainenltaimii -Wzywającymi 
ludtaość dio dekorowania miasta. Wiiieozonci n 
o gokKz. 20 capattnzyfk. Po capstinzyfkiu zapallfe-

ISt 9
Projekt budowy ratusza

i basenu kąpielowego w Sosnowcu.
Magnsfrrait soBtnoiwiiecikii wypowie­

dział pracę robotinilkoim zaitiriu.dniio- 
nym na rolboiadh miiejslkifcih z dniem 
1 Iaipca rib. Wymówienie pracy 400 
rolbolłtnikom spowodowane zostało 
(braikiem subwencji; z województwa .™ _____ j _____
na zatrudnienie bezrólwlinyicth, która goni, i domiu wychowania fizyczne- 
eofnięta została z powodu przelania ’ 11 ' • > ■ *
tydh siutm na rzecz Fiuntduszu Ptracy. 
Bye może, że maigishrat zdoła uzyslkać 
jeszcze dodatkowe sumy z wojewódz 
twa i na lipiec, w talkim razie wy­
mówienia zosltaną cofnięte, wizgi ęd1- 
mie odłożone na miesiąc.

Nasuwa się jednak pytanie: co da­
lej? Sierpień i wrzesień to miesiące, 
w których nonmallnie pracowało na 
rolboltladh miejskich po killkiuset ro­
botników. Czy w tyim rofcu miałby 
panować zastój? •

Jak słychać prowadzone są roz­
mowy z Fiunduszem pracy na temiat 
uizysikania pożycżki, jednak tyilko 
na inwestycje rentujące się. Magi­
strat sosnowiedki opracował jiuż dwa 
projekty: budowę ratusza, kosztem 
około 400 tysięcy zł. i budowę pły­
walni wraz z domem wychowania fi­
zycznego kosztem około 200 tys. zł. 
Qproceińitowanie tych pożyczek wy­
nosiłoby 51/2°/o rocznie.

Na spłatę pożyczki' na budowę ra­
tusza magistrat przeznacza le sumy, 
kftlóre obecnie płaci jatko czynsz od 
wynajmowanych lolkalti. W tej kwe­
stji istnieją możliwości porozumienia 
z Ftuinidluszeim Pracy. Natomiast zja­
wiają się inne trudności, które sta­
wiają wielki znak zapytania nad 
projektem budowy raitu&za.

Wedłuig planu regulacyjnego mia­
sta raliiusz stanąć powinien mniejwdę- 
cej w centralnym, punkcie obecnych 
„hałd'4, przy ul. 3 Maja. Magistrat

lazłby jakieś wyjście i znalazł epo- 
sóib dogodnego nabycia iplateu od So- 
snowiteckiego Towarzystwa (ma ra­
ty!)..

Większe widoki na zrealizowanie 
ma projekt budowy pływalni na Po-

własnego piłam taim nde iposiiiada i 
minsiałlby go dopiero nialbyć. Obszar 
iplaciu, lurwiaględmiiiwisKy odrazu miej- 

rynelk, jpatrzelbtny bytłlby wiel- 
moingji (300 prętów). W pirze- 

liczeniiu na złote, plac falki koszto­
wałby około 150 tysięcy zł. O tem, 
alby imjaigiisiilnalt mógł soilyie pozwolić 
w tej cłrwiili na talki wydiafbelk mowy 
ibyć nie może. I dlatego projeikt bu­
dowy ratusza wytdatje się modno nie- 

abiiona ate w. to-lreaiknyim. CŁyba, a® miaisniisitirat ana-

go. Magiłsitlriait posiada tam własny 
plac, ta sprawa więc nie powodowa- 
łalby żadnych trudności. Gdyby do 
ipralc. (przystajpiiono jeszcze w lipcu 
(kryta pły wialnia gotową byłoby 
gdlztieś w końcu września. Dila wyicho 
wania fizycznego młodzieży sosno- 
wliedkiej miałaby ona swoje znaetze- 
nte, a oipłalty polbiorane ze wisitiępu 
ipirzezniaczoine byłyby na stpłaftę po­
życzki. ■

Te diwa projekty, opracowane pod 
kątem wykorzystania oferty pożycz­
kowej Funduszu Praicy i zwuątzane z 
akcją zwiallcizania bezrobocia mają 
swoją charakterystyczną wymowę. 
W Sosnowcu bowiem^ aby móc sko­
rzystać z Futndruszu Pracy głowiono 
się sporo czasu i znaleziono tylko 
„drwię roboty", pozwalające na wy­
korzystanie propozycji Funduszu 
iRraicy: budowa raltluisiza i basenu ką­
pielowego. Przeciętneimiu śmiertelni­
kowi - zdawałoby się, że w Sosnowiciu 
jest znacznie więcej rzeczy dto zro- 
tóentiia, ogromnie ważnych, które 
zatnudniłyby sotki robotników. Ptrze- 
deiwszystikiem więc regulacja Prizern- 
szy i Brynicy, budowa jezdni na uli­
cach, w faitaOlnym stanie znajdujących 
się i t. d. Okaizuje się, że eą' to rzeczy 
„nierentowne11, w sensie szybkiego 
wycofywania kaipiltałiu, przez udzie- 
lająjcego pożyczkę. One są niewątpli 
wie rentowne dla mieszlkantców mia 
sta, dla sfer handlowych, rzemieślni­
czych, przemysłowych, dla zdrowia 
ludności, ale tych względów nie bie- 
irtze się podi uwagę w kalkulacji „Fum 
dusza' Pracy". I tułaj jest coś nie w 
iponzajdlktuu Fundlusz Pracy operuje ka 
ipiitałem społecznym zbieranym ze 
specjallnego podarfkiu, tedy używanym 
ipowdnien być nie na cele rentujące 
się „Funduszowi11, a na cele renltlu- 
raice się społeczeństwu. I dlaltego na­
leżałoby apelować do „Funduszu 
Pracy", aby zrewidował swój pogląd 
na kwestie rentowności.

inóe sidbótlki na wzgórzu pnzy ztbtegu mffie 
Gónńiczej i Kościiu.s'Zki, przemówietniie i za­
kończani! capsibnzyfcu.

Nozajwtinz dinia 29 bjm. o gótitz. 630 po­
budka, o godz. 9.30 uiroczytatie nialboiżeństiwo 
w miejiscoiwym koścfcłlie iparaiĘjaflinynn, po nia- 
bofżeńśtrwię pochód ulikami miiaiate. pod pom- 
niik Kościmęizki, gidiaiie niaiśtiąpil (podniesienie 
bamldlary, przemówienie, uchwltaeiniio rczoiliu- 
cji i rożwuązainiie poehodlu. O godz! 15 zbiódka 
oingiamiiizaicyij w panku miejslkiiim na Zastanej, 
gd®ie nastąpi cltiwaincrie parku imńiejśknego a 
symboliczne święcenie wody. Następnie o/Jl- 
będiziie się zabawia. tatawa z wielce iinoznró- 
conyim proginamem: 2 ontkiiiefltiry, tańce, ognie 
sżtaczne i it. p. Bufet na miejl-icu. Na zabawę 
wstęp iwollmy. O zmroku odbędzie się pusz­
czacie wianków ma Pmzeimiszy,

Komitet prosi! wiszysltlkio ongiamiizacje o 
•tłumne wtznięcrie tadiziału iw uinotóyisitośrfiaich 
„święta Moirtza1*.

W Grodźcu.
Pmogiraim mibchodlu uroazystośei „święta 

Moinaa" w Grofclźau praedłsrtaiwia eię następu­
jąco: W środę dinia 26 bjm. patenie symbo­
li czjnydh wici na gónze św. Doroty o godiz. 21 
unoizimaiiicone (koncertem onkiieintlry Kola . gór­
ników.

W czwartek dstóa 29 bm. nabożeństwo w 
koścdeilie pamaifjaOinym; o godiz. li pochód 
wśzyeitikiióh oingamiiizacyj z orlkiesifiranni: Zakła­
dów Solway i Wiiejistkiej, dio rzeki krynicy, 
gdiziie zostanie wyigtasizoine okolicznościowe 
pnzemówiernie. Po przemówtandiu odlbędaae. się 
puszczanie wianków na mzekę. Wieczorem o 
godiz. 19 uroczysta afkediemja w sailii kfliuibu 
Gnoidiziiecikiego Towarzystwa z udziałem mierj 
setowego Tow. ąpiewaiczago „lana", oiraz toir- 
kiiasihry mamdołintotów Tow. „Sdkół*1.

.Na Niemcach.
W czwartek, dnia 29 bm. o gódlz. 8 nan« 

zbiórka wszyisfllkteh ongniniizacyj na Placu 11 
Listopada w Kazńmiiemzu elkąd po ufonmowa- 
iniiiu się, pochód wyruszy na Mszę św. dio ko­
ścioła w Kayiimiierzu. Pk» inalbożeńsftwte po­
chód wiróai na Piląc 11 Listopada, gdzie ze­
słance wyigilosizoine okofliiczmościowe przemó­
wienie, nchwa/Uemiiie neizóllucjii i rozwiązanie 
poichlDdiu. O godiz. 3 poipoihrdlniini na pnzystami 
L. M.i K. obok kopailini. Jiuilljrusiz odbędlzie śię 
Icijlisze część luroczysitości! jak: (koncert oirtkie- 
Stiry, .iiniHceniiizaaje, popisy kajakowców, roz­
grywka w siatkówkę, sobótki, sztuczne 
ogniie i t. p.

Komitet aipeflluje dio mśdSBfloańców, aby w 
środę 28 bm, po sygnałach syren (kopalllniia- 
nycih pnzystąipiilltt do dekoracja domów, okien, 
wystaw dklcporwych 1 i it ‘ p. -

W Ząbkowicach.
Opracowany przez komitet program „ŚwięJ 

ta Morza" W Ząlbkfoiwicach pnzewitlluije: Dnia 
28 bjmi o godiz. 8 witasz. zbiórikę iwszysitkicih 
onganniizacyj . miejscowych i społeczeństwa na 
stacji w Ząbkowicach, fkąd z orkiestrą ko­
lejową wyruszy podhodl z pochodniami na 
wzgórze Obok memiizy sitirarżaidkiej. Na wzgó­
rzach o godz. 9 zostaną zaipatone olbrzymie, 
wici przy dźwiękach orkiestry, następnie po­
niżej wzgórza na rzece Tirzebyczcc, rzęsi­
ście ośwuerfllótnaj pochodiniiaimi i jtampjouamó, 
odbęfdteiie się puszczanie wianków. Przemó- 
witaniie ckoiiicznośctawe wygłosi prezes Koła 
L. M. i K. p. Z. Kowąirtlkii. Na rzece będą 
uistawóoinie zaimprowizowanie i inzęsiiście oświe 
litanio todfeiie elfektfciwine. Dila uświetnienia i 
większego efektu, podlczais puszczania wian­
ków chóry iprid batutą p. Filluiaa wystąpią 
ze śpiewami.

W dlniiiu 29 bm. o godiz. 10.50 mamo zbiórikb 
wszystkich orgiaimtoaeyj z» satanidlairami tebok 
Damiu tatowego i iwymarrz na nabożeństwo 
do ikoścUcila. Po nabożeństwie pochód w tyim 
samym poinząidku mad rzekę Trzeb ycakę, 
gtdizic odlbędlzie się poświęcanie morza.. Prze­
mówienie wyigfoi.-ii Ofiś. (PtluicimskL NaiStępniie 
odibędiize się wic z pnzemówieniem p. Pa- 
wdlica, z którego udhwaitoina meąclliucja zo­
stanie wysłana .sztafetą dio wspólnej uinuy w 
Będtzłinae. NaiStępmte pochód' pnzejdizńe fdlo 
Domiu OluldbwEigÓ. O gódz. 6 wiecz. w sailit 
Domni iltadówęgo w Ząbkowicach odlbędizie isię 
alkadlemija ó bgaitym pttotgraimie. Oprócz tego, 
sdkcjia ełbdórikówa lumzjądiza kwestępodczais 
której piękna i sympatyczne ząlbkoiwtazamki 
bę/łą kwestować ha .^rumidiuisz obrony mor­
skiej".

PIELĘGNOWANIE WŁOSÓW W LEGIE.
Szamoiwuiyim Czyrfidliniiiożkoiin; jest ząpeiwmę 

wtadioimieim, że włosy wymaigaiją (Jaitęan'Szcze­
gólnej ptelięgrbaiciji, ido fcuinz, pat i etońoe oldl- 
(liziaitają ujcmmiie nia itóh wygilkwł. To Jleż po- 
wszechnite znana feinma „Kólltonitay1' oniiaila 
dósikaniaily pomysł, podejmując siię fabryfka- 
qjii swego „Shempninialllu1*, odbiónając tamisa- 
irncim ęwytm kUfenitlkom ifinoislkę o pnelęgnową- 
iniio Witasów. Jiuiż tenaiz tmiiilljionowe rzesze Pań' 
uiżywiaiją ten zmaltamfilty środlelk dio piietlęginio- 
wainiia włosów i wymaiżaiją istię o milm ż za­
chwytem. Wszwilkfc Ptotniie są z „Shemputna- 
Iiu Kołtanita-ya'1 itaikisaimo zaidioiwiollanie, jialk. z 
myidlfa .jŁoilltantay z pnaflą" — tembaindlztefj, 
,że pnzy zalk-upniie tego z dóbroci znanego 
mydlą otrzymują w prezencie oiryigimailiną 
ipaożkę Shempumialllu wamtóśai 40 gnoszy beż- 
piaitlnile. Zaiwaintaść jedlnej paczkij jest tąik 
ąpoma, żs wyiStiainaza dilla caitej rodoiiny. Pole­
camy nai-iżyimi Ssamiowinyim_ Czyteliniiicztloam, by 
pnzy zaikiupnńe (mydła „Kciltantay ,z pnaillką1* 
żąjdially zawsze arygiinafllną .paczkę Shempit- 
imalliu Kolitantaya. Mydito ,JColloinrtay z prail-.-' 
fcą“ z itUodatlkaiem Shempuunailiu — iio naijkio- 
rzyistafeisizY zakuiD dila wszystkich Pań Do- 
nnu. 4513
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Przed przyjęciem L4”'
EBHHHMH nowego proboszcza w Dąbrowie.

W ub. piątek wieczorem z ini-ejaftywy 
Stowarzy&zenii-a nobotailków chiraeśc-jań- 
slkich w Dajb-r-oiwie odbyło się w sali 
Stowa-rzyszetn.ia organizaicyjinie zebranie 
celem zo-rgamiz-owatnia komiilteitiu i usta­
lenia pro-giraimiu przyjęcia nowego pro­
boszcza parafji ks. Stefana Niedźwiedz- 
kiegio z Rakowa koło Częstochowy.

Na zebranie przybyfli przedstaiwnoiele 
58 ongamizaicyj, imsltyitłucyj społecznych 
oraz zarządu mi-a&ta i Rady miejskiej. 
Przedstawiono dwa projekty powiltamia 
księdza proboszcza: pierwszy aby powi­
tanie i przyjęcie odbyło się na diwotrcu 
w Dąbrowie, drugi zaś aby przywieźć 
ks. proboszcza z Ząbkowic autem do gra­
nic Dąbrowy na Redenie i tam Go przy­
jąć. W głosowaniu przyjęto dragi pro­
jekt. Przyjazd nowomiainowamego ks. 
proboszcza nastąpi w dniu 15 lipca około 
godz. 6 wiecz.

W celu opracowania szczegółowego- 
programu przyjęcia nowego proboszcza

OBOZY I KURSY HARCERSKIE
W iroflou bieżącym drużyny harcerzy 

zaigłębiotwBkioh organizują w czasie wa­
kacji- około 50 obozów harcerskich w 
różnych częściach Polski.

Komenda Chorągwi tą drogą zwiraca 
się z uprzejmą prośbą do rodziców har­
cerzy, opiekunów i przyjaciół ZJIjP. o 
łaskawe odwiedzanie obozów o roepo- 
częciu których będziemy stale informo­
wać podając bliższe szczegóły o każdym 
obozie. W chwili obecnej odbywają się 
następujące obozy:

Kurs drużynowych w Łękawie. Ko­
mendant kursu rh. hm. Zdzisław Czar- 
motmski. Czas trwania od 16 do 30 
czerwca.

14 ZD.H. z Czeladzi. Kolon ja zucho­
wa w Lipowej k-Żywca. Komeandainlt dh. 
Fr. Kuciński. Czas trwania od 18 czerw­
ca do 1 sierpnia ub.

47 ZjD.H. z Ostrów-. Obóz stały w O- 
kradzionowie. Komendant dh. Leon Zól-

wybrano komiltelt wykonawczy, który 
następnie wyda odezwę do pflirafjan. 
Komitet wykonawczy stanowią pp.: za­
wiadowca Edmund I Tussairzewska, se- 
kretairz — Antoni Buchta, wiceprezes 
Stew. robotników ehrześeiańskicŁ oraz 
członkowie: ks. Jan Prawda, administra­
tor parafji, ks. Wł. Derbis patlron. za­
rządu okr. Staw, robotników chirześcjań- 
skich, dyr. R. Toudtee, dyr. H. La-ultuire, 
dyir. Louis, dyir. K. Slwiirtuniowa członki­
ni zarządu Stów, pań św. Wincentego a 
Pando, (Berbecka — wiceprezeska Rady 
miejskiej, prezydent Kaczkowski, ko­
misarz Kuliński, prof. Smoleński-, Stefan 
Biólecki — Tow. Sokół, Kattiszelk — na­
czelnik straży, K. Marzec, prezes Stew, 
robotników dhrześeiańskiich i Kicki 
przedstawiciel mieszczaństwa.

W najbliższych dniach wyjedizie do 
Rakowa delegacja, która przedstawi ks. 
probo&zczowi. pr-oigram przyjęcia.

m-a. Czas trwania od 20—05.VI.
71 i 73 Z.D.-II. z Będzina. Obóz s/faly 

w Okradzionowiie. Komendant Obozu 
dh Franciszek Oruba. Czas trwania od 
20 czerwca do 4 lipca rJb.

Komenda, chorągwi harcerzy organi­
zuje w Łękawic w Czasie od 1 do 15 lip­
ca rb.: kurs dlnu-żynowyich. W-airunk-i 
przyjęcia-: wiek od 17 lat w zwyż, sto­
pień wywiadowcy, jeden rok pracy na 
stanowisku wychowaiwczem (zastępowy, 
przyboczny, drużynowy) opłata zł. 25; 
kurs wodzów zuchowych: wairamki: 
wiek od lat 18, ’/z roku pracy na stano­
wisku -wodza zuchowego, stopień wy­
wiadowcy. Opłata zł. 25; kolon ja zucho­
wa: opłata zł. 25. Zgłoszenia kandyda­
tów kierować do komendy chorągwi-, 
Sosnowiec, 3 Maja 32, do dnia 217 Km. 
Godziny urzędowe komendy chorągwi 
18 — 20.

HHH Z walnego zebrania
Stowarzyszenia kupców polskich w Sosnowcu.

W piątek, dnia 23 bjm., odbyło się o- 
gólne roczne zebranie członków Stowa­
rzyszenia kupców polskich w Warsza­
wie, oddział Zagłębia Dąbrowskiego w 
Sosnowcu.

Zebranie zagaił p. prezes Paweł Ku­
charski, proponując na przewodniczą­
cego p. Luidwika Piętkę, a na asesorów- 
pp.: Józefata Kruszyńskiego i Stanisła­
wa Monsiora, co zebrani jednomyślnie 
przyjęli.

Następnie p. prezes P. Kucharski po­
święcił gorące słowa wspomnienia zmar­
łym członkom: śp. wiceprezesowi Ja­
nowi Misiórskiemu i śp. Franciszkowi 
Ralb&ztynowi — których pamięć zebra­
ni uczcili przez powstanie.

Po odczytaniu protokułu z poprzed­
niego ogólnego rocznego zebrania zło­
żone zostało przez p. prezesa Kuchar­
skiego wyczerpujące sprawozdanie z 
czynności- zarządu, orae przez p. skarb­
nika St. Rumińskiego sprawozdanie ka­
sowe, poczem p. K. Kozłowski odczytał 
protokuł komisji rewizyjnej. Powyelstze

sprawozdania po ożywionej dyskusji 
przyjęto, udzielając zarządowi absolu­
torium.

W- imieniu zebranych p. inż. Z. Stro- 
ikowski podziękował zarządowi za jego 
owocną pra-cę, podkreślając, iż Stowa­
rzyszenie rozwinęło swą działalność na 
wszystkich możliwych polach i- należycie 
broniło -interesów- kupiecitwa polskiego.

Zkolei — zatwierdzono preliminarz 
budżetowy na rok 1935, poczem przystą­
piono do wyborów uzupełniających za- 
-rządu i komisji rewizyjnej. Zarząd sta­
nowią pp.: P. Kucharski, Bir. Garilińsk-i, 
E. Gruszczyński, M. Korzeniowski-, St. 
Rucińeki, Wł. Białas, L. Mierzyński i 
Wł. Michałowski (nowowybrany). Do 
komisji rewizyjnej wybrani zostali pp.: 
K. Kozłowski, J. M-usiał-o-wicz i St. Mon- 
sior.

W -wolnych wnioskach poruszono sze­
reg aktualnych spraw, a m. in. sprawę 
zaopiniowania projektu nowego kodek­
su- handlowego.

Dukaty w studni
POSZUKIWACZE SKARBÓW LEGENDARNYCH MAJĄ WIELE 

KŁOPOTÓW.
W ostatnich dniach mieszkańców są­

siadujących ze sóbą dwóch wiosek Krzy- 
wopłot i Ryczowa w pow. Olkuskim, o- 
garnęła istna gorączka zdobycia skarbu, 
-ukrytego na dnie b. głębokiej i dawno 
zawalonej sttudmi w Krzywopłota-ch.

Studnia ta znajduje s-ię w odległości 
1 Mm. od wsi, -obok kapliczki w polu 
Majewskiego, a istnienie jej datuje się 
od niepamiętnych czasów. Według pla­
nu i dokładnego opisu, będącego w po­
siadaniu mieszkańca Pilicy, niejakiego 
Anielskiego, na dnie tej studni miają 
być ukryte cenne skarby w postaci zło­
tych dukatów.

Gdy wiadomość o tajemniczych skar­
bach doszła dd wsi Krzywopłol j Ry­

CIEKAWA LEKTORANA WAKACJE
Oprócz leżaka, kostjumu kąpielowego i ma­
szynki spirytusowej należy wziąć na letni­
sko jeszcze zajmującą książkę do czytania!
Otrzyma ją BEZPŁATNIE każdy Prenumerator „Kurjera 

dniego”, stały i nowy, który
Zachod-

DO ŚRODY DNIA 5 LIPCA B.R
w admi-wpłaci osobiście lub przez zaufaną osobę BEZPOŚREDNIO _____ __

nistracji „Kurjera Zachodniego" w Sosnowcu lub w filjach w Bę­
dzinie i w Dąbrowie prenumeratę (3.50 zł.) zgóry za lipiec b. r. 
i zażąda wydania mu jako premji wakacyjnej jednej z wymienio­

nych książek.

50 KSIĄŻEK PREMJOWYCH
Na okres wakacyjny zakupiliśmy dla naszych Prenumeratorów 8000 nowych 
książek, z których wszystkie stanowią lekką i bardzo interesującą lekturę. 
Poniższy spis daje ich przegląd. 50 autorów angażujemy, aby Ci, kochany 
Prenumeratorze „Kurjera Zachodniego”, rozpędzić troski codzienne i dać 

miłą rozrywkę. A oto ich spis:

Kto zapłaci do 5 lipca b. r. prenumeratę K. Z. za
■■■■ 1 miesiąc zgóry, otrzyma: S-S-

1) Wuilllliaim Caiiine: WieilkŁ men-doza i mała semorta. "''
2) Seweryn Romiita: £25“ (powieść).
3) E. M. Huilll: Szeik.
4) Jim Poker: Trójkolorowa bandera.
5) „ ., Stmażmlilk KrakaltOa.
6) Ernest Pastwił: Córka szatana.
7) Iwan Samuelów: Kelner.
8) N. N. Bresizko-Breszkowski: Zemsta tancerki.
5) „ Dama z -temperaanen-ter

10) Pieiro Benoit: Dta Don Kartasa.
ltl) Groim: Tajemnice jaskini w Zoppwt.
IB) LaiumMis Brumu: Biiiźnu-ęta.
13) „ „ Podróż van Zanitena.
14) AUbertttho GihtinalMIo: „M5ilache“.
15) -Riildteir Haggaind* 1: Zemsta Maiiwy.
16) AHi. Jumusraa Ofeaaikowflk.i: GroWoiwiŁec -w -Benihassan.
17) N- Zoszczenko: jak Siemion Siietmonowicz zakochał s®e w ary-itokra-tce.
18) „ „ Pan wydawca.
19) „ „ Jak Ani-ija aeroplanem Wata. Z

czowa, rozpoczęto wspólnemi siłami 
odkopywanie studni. Po mozolnej i- go­
rączkowej pracy dokopano się do eem- 
bryn.

Dalsze kopanie wskutek piasczystego 
granitu i podmywania wodą. Okazało się 
nadzwyczaj utirad-ni-one i ini-ebe-zpieczne.

Poszukiwacze skarbu są zrozpaczeni
i bezradni, z jednej strony bowiem do­
stani ie się do złota, leżącego na głęboko­
ści 2-1 mtir. (tak opiewa plan), jest b. 
ryzykowne i niebezpieczne, a z drugiej... 
skarbem zainteresowała się również po­
licja, która zabroniła dalszej pracy z u- 
wagi na grożące niebezpieczeństwo zasy­
pania kogokolwiek. Przy studni miej­
scowy sołtys zaciągnął warte.

30) PainttaLojmian Rcimanow: Bies.
21) Edmnmd Czaipiliińisfci: Pani Balbina i Ska.
22) Anilinę idle Has®: Arka Noego.
23) Kanol Didkens: Cztery siostry.
24) D. Camnetlt: Niezwykła historja o żonie zaanSeniion-c-j w I-' • -
25) O. Hiamry: Romans na promile.
06) G. K. Che-ltenton: Niewinność ojca Browna,
27) H. Duvemoils: Worek.
28) W. KaJtiaijeiw: Defrand-aneL
39) Wł. Zambnzydkii;:. Większa z kropel’--
30) Hulberft Daiiill: śpiewający blaizen.
31) J. London: Czerwony bóg.
3B) „ ióMie Tasmiana.
35) „ Miilość życia.

Kto zapłaci do 5 lipca prenumeratę za
2 miesiące zgóry, otrzyma:

54-) Tad. Qpiota: Pokorni Gracze.
35) H.-Aila-c Gregor: Amerykanin o Polsce.
36) Jan Powaillski: Siletanka.
57) H. ZbilanzdhofwtlkiŁ: Grający las.
38) J. Maciejowski: Z mętów'.

Kto zapłaci do 5 lipca prenumeratę za

3 miesiące zgóry, otrzyma:
39) J. Jankowski: Hfe-f-oirije niezwykłe.
40) An. Słomiiimski: Pod zwrotnikami.
41) Dr. M. Gawlik: Dzieje Odkryć geograficznych.
42) Emteft Łumńńslkfli: Wiliamów.
43) Ks. Fcmdi. M-a-ahay: Moja droga dó Polski.
4-1-) Zdrz. Dębicki: Za Atlanrtykiem.

Kto zapłaci do 5 lipca prenumeratę za

4 miesiące zgóry, otrzyma:
45) Ford-. Hoesiak: Paryż.

48) Juljusz WereUei: Przez krew i łzy.
49) Napólicon Siępraiwislki: Pamiętnik (z czasów W. Ki-iięcii-a Konkantiego)
50) Anit. Langer: Nowy Tarzan. '

. X - Pr®Tje k,isłżkowe otrzymają tylko ci Prenumeratorzy, 
którzy uiścili poprzednie prenumeraty, a bieżącą w podanym ter­
minie opłacą.
■ . .. Prenumeratorzy, odbierający K. Z. przez pocztę, otrzymają premje 
książkowe po nadesłaniu nam 10 groszy na przesyłkę pocztową.

Wydawnictwo „Kurjera Zachodniego”.



„KURJER tACHODNr niedziela 23 czerwca 1933 IW. 173.

Ołtarz Marjacki
NA ZNACZKU POCZTOWYM.

Z dkatzj.i 400-fleoia śmierci Wata, Stwo­
sza Min. poczt i tek wydało kompletną 
aerję kant pocztowych z ito&tiracjami 
'dzieł Śtiwoeza, znajdlującemi 6ię w ko­
ściele N. Marji Paniny w Krakowie, oraz 
puszcza w najbliższym już czasie w o- 
Łiieg nową emisję znaczka pocztowego 
rwartoścd 80 groszy. Znaczek będzie re- 
wetlacją w świecie filateflistyczmyim, wy- i 
konamy jest bowiem rytem iw> stalli, 
przedstawiającym całą cenltirailną grupę 
rzeźby Wota Stwosza, która tworzy 
główny szczegół ołtarza Mariackiego w 
Krakowie. Na powierzchni kilku cm. 
kwadratowych pomieszczono grupę 12 
postaci rzeźby. Znaczek uzupellnia styflio- 
wa ornamentacja, zaczerpnięta z fra­
gmentów dzieł Wita Stwosza, napisy zaś 
'dostosowane są krojem liter do ówcze­
snej formy m. in. figuruje litera V jako 
znak zastępczy nieznanej podówczas li­
tery w.

X ABSOLWENTKI SZKOŁY GOSPO­
DARCZEJ ŻEŃSKIEJ im. gem J. hir. 
Zamoyskiej Tow. szkól średnich w Sos­
nowcu, które ukończyły naukę w r. b.: 
2-letnj kurs szkoły gospodarczej: Bairto- 
Bakówma Otyfljai, Bednarska Danuta, Ba- 
Dtanówmia Helena,. Cesarzówina Stefanja, 
Dutkówna Janina, Fidytkówtna Stanisła­
wa, Jaworska Mairja, jachnówna Stani- 
sława', Jaworska Marja, Jachnówna Ja­
nina, Kaczorowska Genowefa, Kamiń­
ska Bronisława, Kramarczykówna kre- 
na>, Ostrowska Krystyna, Paskówma Ja­
dwiga,, Pietrzykowska Henryka, Pęgtlów 
na Genowefa, Sitkówma Hellena, Ura- 
mowska Jadwiga, Wojni-akówna Alicja; 
Roczny kurs gospodarczy: Btrożytnianka 
Natdlja, Barftzykówua JiuUja, Bieniówna 
'Bronisława, Cebówna Zofja, Defkówma 
Irena, Górnikówna Zofja, Główczyńska 
CecytLja, Halberówna Helena, Jeflonkówina 
Mairja, Kawecka Krystyna, Łuszczyń- 
ska Jadwiga, Matyja Helena, Miitków- 
na Nataija, Małkówma Edwarda, Masz- 
czykówma Lucyna, Nowskówna Janina, 
Pałkówna Władysława, Pałaszówma Sta­
nisława, Pasztfówna Janina, Rogiuflska 
Helena, Świitałówna Ludomira, Wójrai- 
kówne Janina. Zimma Feliksa. 3 rok 
specjalizacji w krawiecczyźnie: Hrafffe- 
równa Helena, Bednarczyk ówm a Anto­
nina, Gregoirczykówna Alfreda, Habe- 
równa Stanisława, Hałaczkieiwiez Stani- 
elaiwa, Kowalska Marja, Machówma Ka­
zimiera, Noszczykówna Teodozja, Passa- 
monikówna Hetlena, Dęlbska Janina.
X CHOROBY ZAKAŹNE W SOSNOW­
CU. W ub. tygodniu zanotowano w Sos­
nowcu nsatępujące przypadki zachoro­
wań ii zgonów na choroby zakaźne: duir 
brzuszny 3, płonica 2, błonica 3, odra 14, 
róża 2, krztusiec 2, zakażenie połogowe 
1, gruźlica 8 (2 zgrany), jaglica 1.
X MŁODOCIANA ZŁODZIEJKA. Na 
targowisku iw Katowicach zatrzymano 
15-letnią Perlę Białogrodzką z Sosnow­
ca która skiradła Antoniemu Staneczkowi 
z Katowic kosz jaj, wartości 30 zł. Skra­
dzione jaja odebrano złodziejce i zwró­
cono poszkodowanemu.
X CO KOMU SKRADZIONO? Piotro­
wi Badorze z Wojkowic , Komornych 
skradziono w Będzinie rower, wartości 
190 zł„ pozostawiony chwilowo przed 
młynem Li wena na ulicy Maiolbądzkiej.

Kftepfiiszowi z Sosnowca skradziono 
rower, wartości 60 zł., pozostawiony 
*4twiflowo na ulicy Małachowskiego.

Z mieszkania Zygmunta Krauzego w 
Sosnowcu (Jagiellońska 3) skradziono 
półbuty i zegarek srebrny.

Onegdajsżej nocy nieznani spraiwcy 
włamawszy się do sklepu spożywczego 
Jana Maiki w Strzemieszycach (Pilecka) 
Ekradili artykuły spożywcze i manufa­
kturę, łącznej wartości 2395 zł.

Tej samej nocy dokonano włamania 
dos klepu Wawrzyńca Szczęśniaka, w 
Gołonogu, kolonja Stara Wieś, skąd 
skradziono artykuły spożywcze i wyro­
by tytoniowe, wartości 630 zł.

Z mieszkania inż. Józefa Foksa we wsi 
Baeflowizna, koło Ząbkowic skradziono 
garderobę i bieliznę, wartości 100 zł.
Z komórki Katarzyny Łośnidkiej w Sos­
nowcu (Dębowa 1) skradziono 13 kur, 
a z komórki Jana Działacza w Sosnowcu 
(kol. Zuzanna 32) 12 gęsi.

Z mieszkania Mojlocha Fuksa na ko­
lonji Stara Wieś , w GoJanogiu skradzio­
no w nocy bieliznę i rower, wartości 
200 zl. Złodzieje dostali, się do mieszka­
nia przez otwarte okno.

Na lkwly ńskiej wystawie artynt'y<zno-praemy^towej podziwiać auw.ita sypialnię, w której 
nicfylko ściany, sufit i podłoga. ale nawet wszystkie meble są ze szkła.

Sprawa budowy kolei ■■ 
HHM Bukowno - Szczakowa komplikuje się.

W dafezym etapie konferencyj w spra­
wie projektowanej budowy kolei z Bu­
kowna do Szczakowej przez tereny miej 
skie m. Olkusza, wyłoniły się pewne 
komplikacje z tytułu dzierżawienia oko­
ło 700 morgów terenu piasczystego 
(t. zw. dziadowskiego morza) przez spół­
kę akc. „Będzin — OIllkmBz" dla eksploa­
tacji piasku na podsadzkę w kopalniach 
Hir. Renard w Sosnowcu. Tereny te wła­
śnie leżą na trasie przyszłej kolei, a 
dzierżawa obowiązuje Magistrat ollkiuski 
jeszcze do r. 1937.

Dla uzgodnienia interesów dzierżaw­

ZASADNICZE PRZEPISY HMI
SHSiEBMSWSSśSS! o pociągach popularnych.

Jak wiadomo, w. ostatnim okresie wpro 
wadzono na kolejach polskich t. zw. po­
ciągi popularne, mające na celu umożli­
wienie jatknajszerszym warstwom spo­
łeczeństwa poznania i zwiedzenia kraju. 
W związku z prowadzeniem tych pocią­
gów, minister komunikacji wydał prze­
pisy, regulujące wszelkie sprawy, doty­
czące uruchamian.ia takich pociągów-.

Najważniejszą i powodującą ogromne 
powodzenie pociągów popularnych ce­
chą jest wielka ich taniość, gdyż minister 
komunikacji określił w swem zarządze­
niu opłatę w tych pociągach niższą o 75 
proc, od taryfy normalnej, obowiązują­
cej w pociągach osobowych. Oczywiście 
przepis ten posiada moc tylko wtedy, je­
śli się nie okaże, że wyzyskano zniżkę 
taryfy dla celów- niezgodnych z intencją 
zarządzenia.

Kierownicy wycieczki, jadącej pocią­
giem popularnym w liczbie nie przewyż­
szającej 1 proc. ilości sprzedanych .na ten- 
pociąg bitełów, mają ptrawo do bezpłat­
nego przejazdu.

O uruchomienie pociągu popularnego 
zwracać się należy do ■właściwej dy­
rekcji kolejowej, która przedstawi spra­
wę do decyzji ministerstwa koaniuinilkacji 
Niezbędnym warunkiem uzyskania pocią 
gu popularnego jest nabycie przynaj­
mniej 400 biletów* na przejazd tam i z 
powrotem.

Pociągi popularne mogą być urucha­

« SPORT ♦ 

równiotcześnie elliknlitoaicją dOla ncprezetntiaiąii
kajakowej, która uda sta dio Pinagi ma I mi­
strzostwa kajakowe Eumopy. Olbrzymia i cóą 
gile wzrastająca populiamniość sportu kajako­
wego, nąnzjiicriita konieczność -takiej dhnpnesy, 
a zaprojektowane świeżo -kajakowe mdisrtinzó- 
.-Ibwa Eumopy, wymagają od Pollstki wyłonie­
nia ekstra ktasy kajalkowiej. Setkmatarjat od- 
diziału kajakowego W. K. S. „WaweT“ w 
Krakowie, zwiraca się z apelem do wszyst­
kich kajakowców Ptofllslku, alby przez swe kfllu- 
by i setkęje zgtanzaili swój udlziiaJ w regatach. 
Udział w megaltaich wynosi 3żl. od aawodlnu- 
ka, dila zawodlnulków zwyoięskiieh przezna.-, 
czone są b. cenne nagirodty lionorowie, dila 
wszystkich -zaiwodnflków przewidziane są da- 
lolco idące ziniiaki kfcilęjowe jatkotteż bezptatae 
kwatery. W czasie trwania zawodów projek­
towane lijest uinządzeniie wystawy kaiaŁortvej.

KWAŚNE WINO.
Gosipodąinz: No, panie Amski, na pożegnanie 

niechże pan wypija ,jeszcze isżktląmieazkę.
Gość (po wypiciu kiepskiego wóna) skrzy­

wili się: Oj, miry gospodarzu, czemu oni pian 
czyni pożegnanie talk kwaśnem?

POCZĄTKUJĄCY SPOIłTSMAN.
— Czy niie umie pan czytać? Na teMlicy 

•napisaine jest wyraźnie: „Droga dila kolamzy 
zamknięta"! — gmonii policjant rowerzystę.

— Owszem, czytać uimiiem, panie stainszy. 
aie nie umiem je-wze. zsiadać z ąofwm*

OGÓLNO-POLSKIE REGATY KAJAKOWE.
Dnia 23 liipca br. uinządlzoinie zostaną w Kra 

kowie, pierwsze ogólmo-poiliśkie regaty kaja­
kowe, Mtprycfli organizację powierzył PólHki 
Związelk Kajakowców; sekcji kajakowej 
wojskowego Jdliulbu ląpontawego „Wawel" w 
Krakowie. Wyłoniony w itym celu komitet 
angianizacyjny znajduje się już w pełni prac 
przygotowawczych db tej -nader ważnej i 
pierwszy nae w dlz-iejach spaniu podlskiiego 
origaniBOwamiej imprezy. Zaiwody te zorgani­
zowane zostaną na Wiślte pod! Krakowem w 
następujących ktcfnlkiuinemcjaiah: a) bieg 10.000 
m. w kllasie lołdżi: Ji&d'yinikiŁ i dtwójika sztywne, 
£’ jdymikii i dlwójlki Skład Wici oraz kanadyjski, 

) bieg 1000 m. w klasie todlzi — jak pod a) 
Będzie to pierwsza tego modizajiu impnaaa w 
Poilisce, która dla prtzegląd palstkioli ąpointow- 
ców: kajjaihotwyah. Reaąby kajakowe będlą

cy, oraz innych czynników w budowie 
kolei, jak samego Ministerstwa kolei, 
kopalń jaworznickich i magistralni m. 
Olkusza, powstał komitet, który opracu­
je plan porozumienia z uiwtgtźlędnieniem 
praiwa. do dalszej eksploatacji piasku 
przez spółkę .jBędzin — Olkusz* i ni­
skiej taryfy przewozowej piasku dla 
kopalń Hir. Renard. Do komitetń tego 
należą: delegat Mitnneitersiwa kolei, pre­
zes zarządu kopalń jaworznickich, je- 
neralny dyrektor gwarectwa Hr. Re­
nard, p. Żukowski i z ramienia samo­
rządu, poseł Kleszczyński.

miane zasadniczo tylko w niedzielę l'uil> 
święta i jedynie na wycieczki jednodnio­
we. Jeśli jednak schodzą się dwa lub trzy 
dni świąteczne, to pociąg powrotny mo­
że być uruchomiony także w drugim, 
e-weni. -trzecim dniu świąt

Jeżeli decyzja ministerstwa komuni­
kacji o uruchomieniu pociągu popularne 
go jest pozytywna, to starający się o u- 
ruchomienie pociągu musi złożyć kaucję 
w wysokości 100 złotych i zapewnić na­
bycie owych 400 biletów. Kaucja ta prze­
pada, jeśli z winy' urządzającego wy­
cieczkę pociąg nie został uruchomiony.

Opłata za przejazd- pociągiem popular­
nym pobierana jest za całą trasę tam i z 
powrotem, bez względu na to, na jakiej 
stacji uczestnik wycieczki wsiądzie, czy 
wysiądzie.

Zamawiający pociąg popularny mogą 
-pobierać dodatkowe opłaty tylko w wy­
sokości uznanej przez dyrekcję kolejo­
wą na podstawie przedłożonych udowo- 
dwninych wydatków połączonych ze 
świadczeniami. W ogłoszeniach o organi­
zowaniu pociągów popularnych cena bi­
letu i wysokość ewentualnej opłaty do­
datkowej muszą być oddizielhie wykaza­
ne.

Podróżni, korzystający z pociągu po­
pularnego mogą zabierać ze tobą do wa­
gonu niewielki bagaż 'wagi- nie przewyż­
szającej 10 kg., oraz przybory sportowe, 
jak namioty, składaki, narty itp.

Co r<uvo
Ufir^ayemnicif ci

AZIMI 
PASTA* ELIKSIR 
PROSZEK-MYDEIKO
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onatz przyhorów dó ąpontu wodnego, jak rów­
nież po zalkońcizeniiiu zawodów uinządizeniie _wy- 
eiecztki pnoipagaindtowiej na Duniajeu, w -jego 
najpiękniejszym i jnajbairdlziej iiro-zmaiioonym 
odcinku od Nowego Tangu dio Nówągo Sącza. 
Zgłoszenia należy kitanować na adres Sekre- 
tairjaitiu O. -K. W. K. S. „Woweff** 1 w Krako­
wie, uiL św. Filipa 1 — .12, H p.

Przy otortmukcji, zaibumaemiiaich hraiwienira, 
zgiaidlae, ndanzenaadh do głowy, bóltaiah głowy
i ogóltmeim mita.-łómi^nnćni, zażywa sńę ramo 
naczczo sz/kltainlkę niatnimailimej wody gorzkiej 
nFiramcńi9zka-Józefa“. 5887

O MISTRZOSTWO OKRĘGU KIELECKIEGO 
Wczoraj rozpoczęły eię juiż rozgrywki o 

misllnzosdlwo Odl'. okręgu kidleckiego. Do roz­
grywek itiyich stają miitartzowiskiie zespoły pod 
okręgów: (cizęsltoicth.owislkiego — „YOlclIotria*, 
kieiledkięgio — Strzelec, naKlomśkiagO — R. 
K. S. i Zagłębia Dąbnciwslkiiego, który za­
stawie praiwdopodtoboMie wyłożony dizistaj.

Tabela rozgrywek przedstawia się nasltę. 
pująco: _ „ , .

24 -bjm.: Strzelec — Yidtari-i w Kielcach.
25 bm.: R. K. S. — Vfctorda iw Radloimiiu.
29 bm.: Victarila — Mł-tinz Zagł. w Często­

chowie.
Strzelec — ił. K. S. iw Kiidltaclh.
2.7: Mistrz Zagłębia— Witania w Sosnowcu. 
R. K. S. — Strzelec w Radomiu.
8.7: VMoria — R. K. S. w Częstochowie. 
MEstirz Zagłębia — Strzelec w Soisinowcu. 
9.7: Ytoitariia — Stinzefliec w Częstochowie. 
Mfetirz Zagłębia — R. K. S. w Sosnowcu.

15,7 : R. K. S. — Mkittnz Zagłębiła iw Radomiiiu. 
16.7: Strzettec — Mkrttnz Zagłębia w Kiel1- 

caCh. I 1 i :li*I ll*i
PJDMIEN — ŚWIT.

W iniicdizielę dnia 25 bm., iLj. diziisiaj o go- 
dtoiniie 10.30 mano ma sta-Vjnnie Poflitcyjnego 
K. S. w Sosnowcu powyższe miejscowe dru­
żyny n^zegirają bamatzo ciekawe — oHtafmie w 
pierwszej anundlzie ąpotlkamie o m&itrzoi.-tiiwo 
Iklliąsy B.

Pod kołami
SAMOCHODU.

Licznii przechodnie na ul. 3 Maja w 
Sosnowcu, byli wcztojaj o godz. 17 
świadkami tiragiczneigo wypadku. Na. 
wprost restaiuiraicji „8a.voy“ chciał prze­
biec jezdnię jakaś mały, bosy chłopak. 
W tym momencie nadjechała kamertka 
pogotowia Kasy chorych. Pomimo gwał- 
tawmego zahamowania chł-opieic uderzo­
ny został wachlarzami i odrzucony na 
bok. Utworzyło się m-omemtailni-e wielkie 
zbiegowisko. Chłopca zabrała ta sama 
karetka do szpitala. Doznał on złamania 
ręlki, uszkodzenia tiwrairzy i ogólnego 
wstiraąsu.

PROGRAM RADJOWY
NIEDZIELA 25 CZERWCA.

10.00 — Tmanismńja pomitlyfulkalnięgio nabo­
żeństwa z (kciścioita igamniizoiniowego iw Kato­
wicach. 12.30 — Komiunflkialt meiiicoiroiliOigiiczny. 
12.35 — Poranek mimzyctzny. 14.00 — Skmzyn- 
ka pocztowta. 14.20 — Piieśndi w wykonaniu 
chórru akademiakiiego koła mnizyozmego. 14.45 
— Muzyka lókka. 15.05 — „O zaltagłościaich 
podallkciwydh- wygi. dlr. Zbłigmiiiew Medleyskś, 
naezdlmy dyrektor Funduszu Pracy. 15.20 — 
Miwzy-ka lekka. 15.45 — Skrzynka pocztowa 
techniczna. 16.00 — Audlycja dllia, młoldlzieży.' 
16.30 — Recital śpiewaczy Jadwigi Zwidry- 
nówny. 17.00 — „Sztuka a klasa robotnicza" 
wygł. p. H. Jiuszkiewiiicz. 17.15 — Transmisja 
muzyki z Cneohocinlka. 17.30 — Pnof. Stani­
sław Ligoń: „Bery j bojki śląskie11. 18.00 —, 
„Kącik językowy — prelliegcnit prof. Stianii- 
staw SWristkii. 18.15 — Miuzyika lekka. 18.50 — 
Iloaninitaśca. 19.00 — SłuchawtEko pt Jto- 
diróż poślubna pana dyinakltloua11 p-g Jama A- 
dollfa Hertza. 19.40 — Muzyka. Delkka. 20.00 — 
Koncert. 21.30 — Recniliatl śpTnewiaiazy Jamiany 
Ziółkowskiej. 22.00 — Komiumdkaity sportowe. 
32.10 — Muzyka tameczna. 2X25 — Wiado­
mości sportowe. 22.40 — Wial.-toirruościl meteo­
rologiczne. 22.45 — Muzyka taneczma.
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KROHIKA ZAWIERCIA
X ŚWIĘTO MORZA W ZAWIERCIU 
I POWIECIE. Onegdaj odbyto się -w 
Magistracie posiedzenie komitetu „Świę­
ta Morza*1 pod przewodnictwem p. B. 
Zawadzkiego; sekretarzował p. Henryk 
Goet'te.1. Po wystochaniiu sprawozdań 
poszczególnych sekcyj uetalnoo, że w 
dtnini 28 bjm. odbędzie się puszczanie 
wianków w panku ion. Adama Mickie­
wicza, zaś właściwa uroczystość „Świę­
ta Moiraa11 >w dniu 29 bjm. Następnie -wy­
łoniono epecjalmą komisję w oeóbaeih 
pp.: Jana Łaskiego, prezesa LmM. i K., P. 
Diworzeckiej, Mailanowicza i prof. Pełe- 
sza, która za jonie się ustaleniem szcze­
gółowego programu święta morza.

BANK PAŃSTWOWY W. M. GDAŃSKA. 
W najHiiaszym czasie zostanie powołany dk> 
żyicia prtzez wydtofel finansowy seniaiłiu „Bank 
ipańtSbwowy woilmegio mieislta Gdańska*’, jalko 
inFItytfucja pośredimiicząca pcflnóęKtay senatem 
a Bankiem Gdańśkrilm. Powotanite dk> życie 
Bamlku poństwowągo wywóŁaito zamiiąpókojc- 
mde wśród istniejących bainlków, które jódlnalk 
zoatiato zflagęidlzane pnzez ośwtartozenie, te mo­
wy bamk nie będlzie Boanlkiufnowiał z hainkaimi 
gdańśkiiema.

PRCPAG.ANDA TlfRYSTYKI POLSKIEJ 
ZAGRANICĄ. Wydział itaryisifiyki Minister­
stwa koimfimiikiaicjti przystąpił do azetnokfiej a- 
ikcji pnopagiamlily itnryśtJytkiii poMknląj zagrani­
cą za pośncdtniilafiweim wystaw międtzytnairodlo- 
wyah. Obecnie iprzygoteiwywame jest spe­
cjalne stoiśkn na Targi Dunajowe w Bmartte- 
idawiie. Stoiśko to, posiadające charakter 
przenośny, zostiamiie następnie użyte db sze­
regu ipodiobnych imprez, w szczególinlolści zaś 
przewiezione będzie dk> Hofltandljii, gdzie przy­
gotowuje się obecnie ikampamja propagamdo- 
iwą w ceflhi przyciągnięcia turystów hoten- 
dlcrśkśdh db Polllski na setaon zimowy. Alko i 
■ta ma speąjailine iwidókii powodzenia ze wtzgte; 
dlu nia wielki ąpakilek nucbu tiuryitftycziniegio 
do Niemiec, w związku z paniująceoni tam 
obecnie Staśramkairni. Następnym etapem na­
szej propagandy tarystycznej zagnamicą bę­
dzie teren pańsltiw bałtyckich.

GROŹBA NIEURODZAJU OWOCÓW' Do 
stiaioji ochrony nośllin napływają z całego kra-

Na terenie powiatu powstały również 
lokailme komitety obchodu „Święta Mo­
rza11: w Myszkowie, Żarkach, Koziegłów 
kach, Pińczycaoh, Łazach, Wysokiej, 
Porębie, Mrrzyigtodzie i Siewierzu.
X MATURZYSTKI GIMNAZJUM P. H. 
MALCZEWSKIEJ. Dnia 19 i 20 bjm. 
odbyły się egzaminy madiuraltoe w gianm. 
żeńsikieim. H. Malczewskiej pod, prze­
wodnictwem delegatki kuirotorj-um kra­
kowskiego p. Jakubowskiej. Wszystkie 
uczenice egzamin zdały i matury otrzy­
mały a mianowicie: Zofja Hermanówma, 
Mar ja Kanon iówma, Euigenja Langertów 
n, Jadwiga Pawłowska,, Zofja Polaków- 
na. Wanda Żakówna, Eugenja Zyiliber- 
stajnównai, Zofja Majewska.
X UCIECZKA ROBOTNIKÓW Z ZA­
GNAŃSKA. Przed dwoma tygodniami 
s Zawiercia wyjechia grupa bezrobot­
nych do robót w kamieniołomach w Za­
gnańsku. Z grupy tej onegdaj w nocy 
•wróciło do Zawiercia 40 osób. Przyczy­
ną porzucenia pracy i powrotu do Za­
wiercia ciężka praica w kamieniołomach 
i niewspółmiernie niskie zarobki.
X TAJEMNICZA KASA OGNIOTRWA­
ŁA. Podczas pobytu sekwestrałora urzę­
du skarbowego w towarzystwie poste­
runkowego Szczurka w mieszkaniu nie­
jakiego Rozenbeirga (Paderewskiego 5) 
poflicjanrt zainteresował się znajdującą 
się w mieszkaniu kasą ogniotrwałą. Cie­
kawy policjant przejrzawszy zawartość 
kasy stwierdził że znajdowały się w niej 
fałszywe monety na sumę 22 zł. 20 gr. 
Obecnie policja prowadzi dochodzenie 
w jaki sposób Rozenberg doszedł dp po­
siadania kasy i falsyfikatów.

CZY MOŻNA SKUTECZNIE USUNĄĆ PIEGI?
Pytaniie to gnębiło już niejedną piękną 

główkę. Oczywiście. że piegi mogą zostać w 
zupełności usunięte, skutek zależy jednak 
wytączmite od- używanych środków. Pomiiędży 
niemi zajmują krem i inrytilto Leszmiicena bciz- 
ąpraeczmie pnżodlujące milęjisca. Preparaty te, 
opainte na najnowszych badaniaich i spanzą- 
dżonie według osobnych, nowoczesnych re­
cept -poitinafiią wyśnutenicie usunąć piegi i in­
ne nieczy-itiośai slkóry, nie nainarżaijąc bynaj­
mniej na szwamk dffliikafinej cery. 3931

OLKUSZA 
Pożyczki dla budujących się 

NA OSIEDLU W BUKOWNIE.
Magistrat m. Olkusza otrzymał zawia­

domienie z Banku Gospodarstwa Krajo­
wego z Warszawy o przyznaniu I tran­
szy pożyczki przez tę instytucję w wy­
sokości, 30 tys. zł. dla budujących się na 
osiedlu urzędniczo - robotniczym w Bu- 
ikowme. Pożyczka będzie udaidanai do 
(wysokości 50% kosztów budowy z za­
strzeżeniem takiego typu budowy, jaki 
będzie nagrodzony na konkursie archi­
tektonicznym B.GjK. W najkrótszym 
czasie powstanie w Olkuszu komitet 
względ. komisja rozbudowy miasta, t.j. 
instytucja, która weźmie w swoje ręce 
sprawę budowy osiedla interesującego 
szczególniej nasze Zagłębie.

Kino dźwiękowe „Orzeł** w Olkuszu 
wyświetla dzisiaj — „GEHENNA KO- 
BIETY“.

X TOWARZYSTWO KURSÓW TECH­
NICZNYCH. Pirzy (państwowej szkole 
rzemieślmiczo - przemysłowej w Olku­
szu powstaje jako nowy dziali kurs tech­
niczny i automobilowy. Na zebraniu or- 
ganizacyjnem w dniu 23 b.m. dyskuto­
wano nad statutem, zalegalizowaniem i 
uruchomieniem kursu. Do komitetu wy­
konawczego T-wa kursów technicznych 
wyhpam» »©.: starostę

Można słyszeć bez ucha.
Nie wiszy-iflkie wypadki głuchoty są bezma- 

dtziejne. Jeżeli pirzytępoenie słuchu .jest czę­
ściowe, wynikłe z uszkodzenia bębenka lub 
nerwu, można postarać się o doprowadzenie 
fal dźwiękowych do ucha wewnętrznego dro- 
gij okólną. Dobrym przewodlmikiem dźwię­
ków i wyi-yzycielieim ucha może być czaszka, 
której kości sfcsumikowo dóbmze transmitują 
wibracje fal dźwiiękowych. Pierwszy aparaii 
tego rodtzaju nazwany „osteofonem1* został 
śkonstiruowany kilka lat temu w jAmerycc. 
Aparat ten przyistaiwtalo się do podbródka i 
w ten sposób wibracje dźwiękowe dochodlzi- 
ly do ucha. Następnym lilępszonym wyna­
lazkiem był t zw. ,/ientofon“, śkonstruawiany ------------------------------------ --------------- 1 ~ —
jazez prof. Autemns. Amura! ten trauąmilto- kąx te są przeznaczone głównie dla pań.

burmistrza Majewskiego, inż. Lipczyka 
i mgr. Mairusieńskiego. Na zebraniu 
przewodniczył p. starosta Gliszczyński.
X DALSZA BUDOWA SANATORIUM 
W RABSZTYNIE. Na ostatniem zebra,-

.. dn. 25 bjm. w Kielcach komitet 
; potoczny wojewódzki m. in. uchwalił 
rozpocząć budowę w inajHiitżtezym czasie 
dwóch skrzydeł bocznych iw samaitorjuim 
imienia b. wojewody śą>. ManteufBa w 
Rabsztynie, oraz przeprowadzić inne ro­
boty niewallcyjne. Główny pawilon sa- 
natorjium jest na ukończeniu.
X NIE POMOGŁA APELACJA. Przed 
dwoma laty Sąd okręgowy w Sosnowcu 
zaaplikował b. sołtysowi wsi Siemiefizy- 
ce, pow. Olkuskiego, Marcinowi Nędzy, 
rok więzienia plus koszty za przywlla- 
szczetnie sobie sumy zł. 4.626 z podatków

życ^GOSPODARCZE
Umarzanie zaległości podatkowych.

CZAS WNOSIĆ PODANIA.

Dnia 30 hm. mija ostatni termin, do 
którego kupcy i przemysłowcy mają 
możność złożenia podań iw sprawie zla- 
kwitowania zaległych podatków. Po tym 
terminie podania nie będą przyjmowa­
ne. Osoby uprawnione do składania po­
dań powinny zatem pośpieszyć się, by 
mie opóźnić terminu. Składanie podań 
w sprawie rozkładania zaległych podat­
ków na raty może odbywać się również 
w terminie późniejszym.

Ci kupcy, którzy proszą o roztożemie 
im podatków na raty, mianowicie, któ­

Węgiel angielski na rynkach skandynawskich.
W nowych traktatach haindtowycih ze J hawanie obu krajów w znacznie miniej- 

Szwecją i Norwegtją, An.gija uzyskała szy-m odsetku.
zapewnienie, że Norwegja pokryje przy­
najmniej 70 proc, swego spożycia wę­
glem angielskim, a Szwecja — 47 proc.

Jest to dla Angilji duża zdobycz; ko­
palinie węgla angielskie mają możność 
usunięcia z powyższych rynków węgla 
polskiego i na,wet niemieckiego.

Zaznaczyć przytem należy, że węgiel, 
angielski dotychczas pokrywał zapobrze-

Kronika gospodarcza.

gruntowych, dopłat drogowych i t. d. 
B. sołtys założył apelację, lecz nic na 
tern niie skorzystał, gdyż Sad apelacyjny 
w Warszawie przed kilku dniami wyrok 
Sądu okręgowego zatwierdził. Defrau­
dant idzie do więzienia.
X CO SIĘ STAŁO Z JÓZKIEM? Otńe- 
■gdaj przez nieostrożność 15-letnięgo pa­
stuszka krów, Józefa Janeczka ze wsi 
Bukowno, jedno z powierzonych jego 
pieczy mlekodajnych stworzeń dostało 
się na tor kolejowy pod st. Bhikowno 
w chwili, kiedy pędził pociąg osobowy. 
Maszyna uderzyła w bok krowę, kalle-- 
cząc ją dość poważnie i odrzucając na 
bok. Biedny Józek tak przejął się „ka­
tastrofą11, że w obawie przed właścicie­
lem krowy, zbiegł w lasy, zapowiadając 
że się powiesi-. Chłopca do tej pory nie­
ma.

rzy cihlcielłiby wypłacić zaległość w 30 ra­
tach powinni to dokłladnie -wyszczegól­
nić w 6woich podaniach. Słaba moty­
wacja podań, niepodanie lieźby rat po­
wodują, że zelegtość podatkowa rozło­
żona jest tylko na 5 rat. Od tej decyzji 
władz skarbowych niema w tym wy­
padku odwołania. Motywując prośbę, o 
rozłożenie zaległości na 30 rat należy 
udowodnić, że nieudziólemie tej -ulgi m-o-, 
że doprowadzić przedsiębiorstwo do ru­
iny.

Do Norwegji Aniglja dostarczyła wę­
gla: w noku 1981 — 672 tys, tonu tj. -o- 
koło 55 proc ogólnego przywozu węgla, 
w T. 1932 — 868 tys. tom t. j. około 43 
proc.

Szwecja zakupiła węgla angielskiego 
w r. 1931 — 1.069 000 tonn, tj. 24 proc, 
a w r. 1932 — 1.365.000 tlomm, t.j. 50 proc, 
ogólnego przywozu węgla-

jni alkurtmuijąioe wieści! o (WDęsice szarej zgniillliiz- 
niy dirizew pestkowych, która nanvriediziiła sa­
dy w Polsce. Klię-lka ta objawia się w wysy­
chaniu wtenzdioilków gałązek dlnzew preitlkó- 
wych, co powodluje caSkówalte niszczenie
woców. W noku ubiegilym klęska ta. objęła 
jedyntte Pomonzą dtenaiz zaś dotknęła, sadów- 
niiictiwo i nodników niemal równomiernie w 
catłym krnajiu. Wśkiutelk tej Ikilęskii niailleży się 
fcżyć. z kompletnym niewnodzajem owoców 
w wołku bieżącym. Równocześnie nadchodzą 
do sltacji ochrony rośffin iwiiadoaności o nad- 
.miiennej ilości' mszyc i gąsienic, które notzpte- 
nfly mię niezwykle ffiaznie w rtb. iwidocznite 
pod wpływem ciągłych deszczów.

PRZEKAZYWANIE PIENIĘDZY DO CZE- 
CHOSbOWAtCJL Państwowy Instytmi eks­
portowy zwmam uwagę, że miejedmołkirortinie 
zdarzają się wypadki pmzesyiłaniia przez fir­
my podskiie, wzgilędmde hamlki pótakie na żte- 
ceniie swych ikfltemtów do Czechosłowacji 
banknotów czeskoślownckidi, jatko zapłaty 
za impontowane z Gzechosffowaiąji towarry. 
Bamkmotiy tei, jatko pochodzące z pnzemytni ,i 
ąpuzedaiwame w Polsioe z diiśagnem. 10 db 14% 
zóstają w Czechosłowacji aresztowane i wpi­
sywane na „konta zamknnę|lle“, z których mo­
gą być iw imryśl ribowiątznnjącydh przepisów 
zwdlmiione jedynie na ceflte inwestycyjne. DOla 
uniknięcia więc takiego postępowania i srtnajt 
winni importerzy pofcy wysyłać na/tażność 
za towary czekiem, a nie banknotami.

wał dźwięki za pośredmictiwem zębów. Ostat­
nim wreszcie wynalażkiem są nazjdiująee się 
w użyciu aparaty, oparte na zasadach ele- 
ktro-ailcustykŁ Są to milnja/tiuirowe mikrofony 
jwlączonie z baterją elekiiryczną i siatką aim- 
[itifikacyjiną. MiSknofou iffen można pnzytkta- 
Idlać db jaikitegobądź miejsca na głowie, a 
wszystkie dźwięki dochodzą db ucha we- 
wnętrznego głuchego z tatką jaismiością i wy­
razistością, o jalktej nic można było nawet 
marzyć, posługując się poprzediniiim apara­
tem. Mikrofony wyrabiają się w uajirozmai- 
szej fonmiie. Iistnieją modele, które umocowu­
je się za uchem tak, że są one prawie nie­
widoczne. Jnneznów tar litują tomie,(kę z rącz-

Ą NIEDZIELĘ B
ANTYNIEMIEOKA SZARADA

(ułożył „Ajwot/* z Dąbrowy Górniczej. 
Dinuga-J-ipierwsza — w miastach uzędlzae; ' 
Czwarta (gdy wspak) „sita“ będizófe; 
Trzecia tiuitaij jest zaimek,
Gdy — wspak staży on dla nmemek; 
Piąta bętdtzie zaś pnżyimók;
Dziewięć — częstochowski ryrnek;

Szósta słynny piewca polMói; 
Siodetm jest sprzęt ta niairctarskię 
Osiem będżiie aaimogttoska; 
Dzik-siięć — rzeka znana wHosOw.
Jedenasta i dwiwnasltla*) 
To zbiór wody, no i bastta.
Całość: Dzisiaj Wam nib powiem. 
Bo za tydzień od Was sóę dowiem...

*) W dmigiian przypadku Iliicraby pęjedyńcz.
KWADRATY MAGICZNE

(uł. Kazik Jurak — Sosnowiec).
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1!) Namodrlwiość. Wielka taczka o dwóch 
•kotach. Żywica z nSdkifónyah gatunków ro- 
śllirn, illiipożywiaa. Wóz diwinkoffiny u Kirgizów. 
Naszyjnik dlnogoccnny kobiecy.

2) Mitayfb w Polsce. Gatunek palimy. Nte- 
podlliegle państwo na poitaidtntawyim stoku Hi- 
mallajów. Odmiana antyfflopy. Namiestnik traa 
homata, sułtan.

3) Taniec. Litera grecka. Przyrząd db mie­
rzenia czasu. Ozdobna noślfaua, kwitnąca raz 
itryflfkn w cdągiu swego istindenia. Ryba z ro­
dzimy karpia wartych.

4) Lfe śtteraawy. Sędzia tknyminalBny w sta- 
irctżyftnych Altanach. Janię cesarza rzymskie­
go. Długi i szeroki kołnierz futrzany. Ufiica 
wodna w Wenecji.

AKTUALNA SZARADA
(ułożył „Awos‘£ z Dąbrowy Górn ) 

Pierwsza będtoie pora doby; 
Druga-|-rtirzecia to osoby 
Jest cnotllSiwej nazwa taka. 
Da czwartego i piątaka*) 
Każda rzeka wi-zakże płtynie; 
Jeśli znacie port nasiz Gdynię 
To zga/dlniiieęie przeto wszystko... 
Szamadłzitato... szaradzistlko—

SZARADA KRAJOZNAWCZA, 
(ułożył „Awos z Dąbrowy Gónn.).

KWADRAT MAGICZNY.

—

W danym powyżej kwadracie wstawić cy» 
ifiry od 1—25, ażeby pionowo i poziomo sta- 
nówriiły cyfrę 65.

KWADRAT MAGICZNY
(ułożył „Wtadyśka*- z Dąbrtoiwy G.)

UBbżyć 6 wyrazów 6-tllitenowych |pg. pomr- 
tżej dadanych znaczeń. Litery poprzeczuta 
kwadratu utworzą dlmńę i naawiiśko króffia1 
polskiego.

Znaczenie wyrazów: 1) Miasto w połd. za-, 
chodiniej Betllgjli (wspak), 4) Imiię męśkiie, 3)' 
Człowiek aginainfflczctny, 4) Zdlobycz wojenna,
5) góra w Ammenjii, 6) inaczej ataki (wspak).

Za. najlepsze inozwiiązanie 4 nagrody książ-1 
ikowe. Rozwiązania nadsyłać db Adlmimiisitira- 
cji „K. Z.“ z dlopiskiiem na kopercie: „Ła-1 
imiigłówka". Tenmin db cawaiitttku dnia 29-go 
czerwca, rb.

ROZWIĄZANIE
łamigłówek ogto-izonych w niedtoileflę 18 bm-i

1) Aryitmniginaif: „Miiitaść morza wnmna być] 
źródłem, z którego czenpać będą swoją imioc 
ipnzysżle pokdllemiia Polskfi" Ignacy MotetokiŁ'

2) Akrtuailina szainada: „Szykuijemy kdtanjei 
letnie dlla pdWktah dzieci z Niemiec11.

3) Wirówka: wyrazy: 1) Oiranianiiln, 2) KUŁ 
pingi, 3) Amazonka, 4) Magister, 5) Oboitiry-' 
ci, 6) Szczupak, 7) Leczeni^, 8) Uniżenie.

4) Szarada: „Styilliistfiyha“.
5) Rebufiiilkii: 1) Antka, 2) Ararat, 3) Para- 

wan, 4) Paraltelia.
NAGRODY OTRZYMALI PfP.:

K. Juirtkowslkii z Sainowca, G. Staisiiaikówna a 
Niwiki, L. Ijisiatkówna z Będzina. lańka CL 
a Daiwiow-M ttonn
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POLSKI
LATARNIA MORSKA 

IM. ST. ŻEROMSKIEGO.
W down „święte Morwa-* odlbętóe się na 

■wyiuzeżu potokiem. w Rozewiu nliezwykle 
piękna uroczystość. Latarnia morska w Ro­
zewiu nazwana zostanfe imieniem wielkiego 
pisarza, natchnionego piewcy morza polskie­
go, autora „Wiatni od morwa**, Stefania że- 
TOmSkiego.

JEDEN Z NAJDROŻSZYCH 
PROCESÓW.

Zakończono obliczanie kosztów procesu 
■Gorgonowej. Sam proces w Krakowie koszto­
wał skarb państwa 25.998 zł. i 50 gr. Najwię­
kszą część tej sumy pobrali biegli, których 
koszty orzeczeń wymtady 12.000 zł. W»zja 
lokalna w Brzuchowicaeh kosztowała 2.500 
Bk, resztę pochłonęły koszty przejazdów ko­
lejowych, utrzymanie świadków w Kraik-? 
wie, tełfefoinogramy itd.

DZIELNY KSIĄDZ ODPĘDZIŁ 
BANDYTÓW.

Na plebanję w Kieliozyinie w paw. Opatow- 
ffkim o 12 w nocy wttairgn-ęło trzech uzbrojo- 
inych i zamaskowanych bonfilyitów. Po stero- 
ryzowaniu służby bandyci zażądali otwarcia 
drzwi do sypialni proboszcza ks. Knapika. 
Malir.>o skierowanych do niej luf rewolwerów, 
Filużąca zaczęła krzyczeć na aleinm i zanim 
bandyci zoinjoiiifioiwatLi się, ks. Knapik wysko­
czył z łóżka, wydobył rewioiliwer z biurka i 
pbworzywszy drzwi dio kuchni, zaczął strze­
lać do cprysZków. Za-korzeni tem bandyci 
ucieklti w popłochu, niczego nie zabrawszy. 
W ten sposób dżiellny ksiądtz uratował życite 
swoje i służącej.
SAD NAJWYŻSZY UZNAŁ AFEKT 

‘ STRZELAJĄCEGO MĘŻA.
Sąd Najwyższy rozpatrywał sprawę 604et- 

aiego Stelarna Poniiaitawiikiego, który stinzelal 
do drugiego męża swojej żony, wiceprezesa 
wwszawiskiej dyrekcji kolejowej. Zienkie­
wicza. Żadna z kul nie trafiła. Dramat po­
wstał na tle nienawiści Poniatowskiego, kie­
ry nie mógł darować, że żona opuściła go w 
Rosji i poślubiła Zienkiewicza. Poniatowski 
od tego czasu prześladował drugiego męża 
swej żony anonimami! i paszkwilami. Piet, 
wotn-ie sąd skazał Ponlialtiowskiegą za usiło­
wanie zabójstwa wyższego urzędnika w cza­
sie urzędowania na sześć lat więzienia, a sąh 
apelacyjny złagodzili tę karę do 4 lat. Sąd 
Najwyższy przyjął wywody adw. MargoliEs. 
źe oskarżony działał w afekcie i czyn jego 
należy oceować skutkami. Wyroki skazujące 
zostały skasowane, a sprawę w nowem uję- 
ciiu rozważać będzie jeszcze raz Sąd apela­
cyjny.

„ULUBIENIEC
MARSZ. PIŁSUDSKIEGO44.

W lwowskim sądzie okręg, odbyła się. roz­
prawa karna przeciw JuOijanowi Sedllakowi 
z Olechowie, w pow. Sanockim, ojcu trojga 
dzieci, oskarżonemu o zbrodnię bigannji, o- 
Hzustwa i wyłudzenie. Sedfliak, odbywający w 
sierpniu ub. roku ćwiczeniia wojskowe, jako 
kapral rez- zawarł za pcśrednitetwem gazet 
znajomość z pewną zamożną panną z Rawy 
Ruskiej, której przedstawili się w swych li­
stach jako kawaler, słuchacz politechnik- 
porucznik rez- legjonńlsta, „uliubieniec mar­
szałka Piłsurifeflriego“ (!) itd. Po odbytych ćwi­
czeniach S. kupił sobie elegancki mundur o- 
fiicerski i przyjechał do dlouuu rodziców pan­
ny, gdzie niebawem nastąpiły zaręczyny i 
wyznaczano dlaitę ślubu. Tymczasem oszust

wyłudził od przyszłych teściów 5000 zł., rze­
komo na urządzen ie mieszkania we Lwowie. 
Na miiesiye przed ślubem pękła nieoczeki­
wanie bomba. Oto pewnego dinia, gdy „po- 
nwcwnilk** spacerował z narzeczoną na rynku 
w miasteczku, zjawił silę przel.il nim dowódta 
jego kompainjii kpi-1. N„ który na widok Se- 
dllaka w mundurze oficera przystanął zdzi­
wiony i krzyknął:

ZABAWA LOTNICZA W LONDYNIE.
W Jlendon pod l/mdynem odbyło śię tradycyjne wldLwisko lotnicze. Jeden punkt pro­
gramu przewidywał pałowanie aeroplanów na małe balony, które w kszlałcac legendar­
nych ptaków chińskich wypo-tzezeno by za chwilę stały się celem strzałów z goniących 

za nimi- aeroplanów.

„uwiHuuiaumii ajuiuiiy, h

Do więzienia sądlu w N. Sączu przywiezio­
no aneszitowanego w Krynicy niezwykłego 
o-zusita, miejskiego Jana Chodorowicza. O- 
szusit, po przybyciu do Krynicy, poidlail ogło­
szenie, że poszukuje kierownika handlowe­
go z kapitałem 2000 zł. dJla prowadzenia księ­
gami toń’. „Ruch**. Na ogłoszenie to otrzy­
mał kilkadziesiąt oferit, z których wybrał 
niejakiego Wacława Jekiinla z Częstochowy. 
Wybór ten kosztował Jekfela 2000 zł., gdyż 
tyle wyłudził od niego Chodorowicz, obiecu­
jąc, że zamwit procentu, da żonie Jekieła 
mieszkanie z utrzymaniem przez 6 tygodni 
gdyż zaś Jekiełowa przybyła do Krynicy, 
w-yłudiził od niej dodatkowo jeszcze 150 Zl. 
Innego oferenta. Bronisława Mościckiego z 
Warszawy, namówił dio przystąpienia w cJia- 
rakteinze 'wspólnika do fikcyjnego towarzy­
stwa „Pebeka‘“, która to nazwa miała być 
skrótem „Powszechny Bazar Krajowy'1. Po

Wyspa szczęśliwości.
Na świecie istnieje jeszcze kącik, do któ -1 demonstruje stare nieme Silimy .Właściciel ki- 

rego nie dotarł dźwiękowy t mówiony fillim. [ nematografu nie ima środków na kupno urzą- 
Jest to wyspa św. Heleny. Jedyne istniejące I dzenia potrzebnego do dźwiękowców. Jedyną 
tu kino Otwarte jest tylko raz na tydizień i (rozrywką na wyspie jest przyjazd okrętu.

— Sedlak, co to za maskarada? Co wy t n 
róbMe?

Zdemaskowaniy oszust pozostawili na rynku 
narzeczoną i zbiegli z Rawy Ruskiej. Rodzice 
jej oldldalli sprawę do sądlu karnego. Ot-zusu 
przyznał się dio winy. Trybunał! skazał go na 
6 lat ciężkiego więzienia. Gdy ogłoszono wy­
rok, Sedlak padt na ziemię i zemdlał, przj - 
czem rozbił sobie głowę o ikanć stołu.

sporządzeniu fikcyjnego konllirakhi, wyłudził 
od Mościckiego 2000 Zl. Potem, pod pozorem 
ulllzićlenia posad służących i portierów w 
wiHIladi krynickich. pobra ł od' kilkunastu 
najbiedniejszych osób kaucje na ogótaą su­
mę 4000 zł. Największe jednak oiszustwo po­
pełnił Chodorowicz przez nabranie szeregu 
poważnych firm, pod pozorem uirządizeniia w 
Krynicy wfellkiej wystawy. Sporządził on 
prospekty tej wystawy i rozsyłał oferty, roz­
dając je między przemysłowcami z Katowic 
i oświadczając, że wspóMziaiła z krynicką 
komisją zdrojową. Pragnął on po zebraniu 
większej sumy, uciec zagranicę. Dwóch wy­
stawców przybyło na kilka dlnli przed rzeko- 
mem otwarciem wystawy w diniu 15 bm. i nie 
mogąc odszukać ainit teranów wystawowych, 
ani jej organizatora, mdlał© się ńia policję, a 
ta, widząc, że popełniono oszustwo, areszto- 
wała Cltodórowiicza.

Dzieje się to raz na dwa tygodnie. Tego dnia 
nikt' nie pracuje, kobielty czeszą się u fry­
zjera i ubierają w co mają najlepszego, św. 
Ileiema ma własną gazetę, którą pisze się na 
maszynie i odbija na szaipirog rafie. Życie na 
wyspie jest bajecznie tanie.

3921

SSOEKAWE
WULKANY W LODACH 

PODBIEGUNOWYCH.
Niefiawno fcunu wrócił do Europy angiel­

ski statek ,I>ilrovery 11"* z wyprawy nauko- 
wej do bieguna południowego. Ciekawe wy. 
n?ki tej ek»ped>cjś wykazują przedewszyst- 
kiem. jak mało znane nam są jeszcze fajom, 
-nicze ikra je wiecznych lodów. I lak spotka? 
się srtatek razu pewnego z większą liczbą gór 
lodowych, które już swym zewnętrznym wy. 
glądem wywoływały wrażenie niesamowite 
Nie były to owe jasno-niebcei-kie góry kry­
ształowe, lecz czarne ponure skały lodowe 
Chemiczna analiza wy kazała, że bloki pokry. 
te były pyłem granitowym, oraz rzą^feczka. 
mi innych kairueiu pochodzenia wulkanicz­
nego. Zachodziło lu dziwne zjawisko. Góry 
lodowe miały na :-kblc wyraźne ślady gwał­
townych wybuchów wulkanicznyclt. Siła wy. 
buch u była prawdopodobnie tak potężna, h 
rozbiła także masy lodowe na te olbrzymie 
bloki. Zjawisko to zdaje się potwierdzać fakt 
istnienia w regjonach bieguna południowego 
dwóch wulkanów, o których egzytseucji już 
od- 100 lat istuiiieją dość niepewine wiadomo­
ści. Wulkany te nazwano Erebuis (piekło), a 
drugi Temnor (postrach). Dziiwnem wydawać 
się może, że wśród) mas lodowych bieguna 
pOłudni<nvego zieją ogniem dwa wulkany, 
gdy wszystkie inne wnikamy naszej ziemi 
[włożone są w strefach gorących. Nauka zja­
wisko. to tłumaczy znaną teorją. wedilug któ­
rej bieguny ziemi w zaiinlierachłej przeszło­
ści znajdowały się w innem całkiem miejscu, 
a dzisiejsze regjony podbiegunowe miały 
klimat ittropikaiiny.

JAK LECZĄ W CHINACH.
Chińczycy nie mają absolutnie zaufania do 

medycyny. Naweltl bogaci i postępowi nie za­
sięgają nigdy porady lekarza, lecz szarlota- 
na-znachcira. Spoisób leczenia, a zwłaszcza 
środki lecznicze zmehorów są bardzo cieka­
we,: kaszel np. leczy się ususzoną i utratą 
skórą jaszczurki lub ropuchy, a chore oczy 
lekarstwem z wysuszonych świetlików; ból 
wątroby usuwa się przez stosowanie żółci, a 
choroby uiszu aasiirajikiwaniitm krwi węgo­
rza. W zakres chiirurgji chińskiej wchodzi 
tyllko umiejętność otwierania żył i operowa­
nie rozpalonem żókuzem. Ażeby zostać den­
tystą Chińczyk odbywa praktykę u stolarza, 
ucząc się od niego wyrywania haków wbi­
tych w drzewo, żeby móc potem w zupełnie 
ten sam sposób wyrywać zęby swoim pa­
cjentom. Naitunailnie, nie stosuje żadnych 
środków znieczulających, a krwotok po 
wyrwaniu zęba tamuje w barbarzyński spo­
sób, irkładając w ranę ikillka ziarnek prochu, 
który następnie podpala. PrzysłcwuOwa cier- 
pltiwość i wytrzymałość Chińczyków jest za­
prawdę wólka!

MIGNON G, EBERHART.

Gdy minie zawieja...
(Te Mystery of Hunting‘s End.) 

Przekład autoryzowany z angielskiego

— ... uKnałaim się w szJafinoik i wybiegłam tło 
óawnalłni. Wszyscy biegli do jego pokoju... Nie żył... 
Porwała minie radość! Lal, radość!... — załkała 
gwałitowinde i osunęła mu się miękko w ramiona. 
Dbijął ją w pół pod futrem, które oikrylo ich oboje 
Sak magnezma szaita.

O Leary chrząknął ositro. Kiiłlnan drgnął i pwi- 
tuiósł głowę. Widocznie zapomniał o bożym świecie.

L- Paramo Maihil, ile czasu upłynęło między po- 
iwrotem pani z pokoju Fraiwłey,a i strzałem? — za­
pytał O‘Łeary. — Dziesięć minut — kwadrans?

— Nie wiem — odparła, zwracając się w naszą 
stronę. — Możliwe, że nawet kwadrans.

— Matil, na Boga! Zaziębisz się w tym poikojn. 
Idź do ognia. Prędko! — Killian pochylił się i po­
całował ją w usta. Zajęło miu to dłuższą chwilę. — 
Idź do ognia! — powtórzył, prawie ją od siebie od­
pychając. Idź się ogrzać i bądź grzeczna. Ja po­
mówię z panem O‘Leary‘m.

Matil wyszła posłusznie. On przysunął snę do
0‘Leary‘ego.

— Proszę pana... dostałem nauczkę... Jeżeli to, 
co wiem, może się panu przydać... — Urwał, wyjął 
chusteczkę, otarł nią czoło i usta i schował. — Kie­
dy usłyszałem krzyk Matil... —- Znóiw urwał. 1 
Czy panna Keate jest podkomendną pana ?

O‘Leary uśmiechnął się i potrząsnął głową.
— Niie, pani jest prawdziwą pielęgniarką. — 

Ale — działamy w porozumieniu, jeżeli o to panu 
Wa*

Lal spojrzał na mnie nieufnie.
— No więc dobrze. Chciałem panu coś powie- 

Pan myśli, że jestem o niego zazdrosny. Otóż, nie 
jestem. Wyrzekłem się Matil raiz, dowiedziawszy 
się, że jest zaręczona, aile drugi raz tego nie zrobię. 
Zresztą nie jeden Barre ma łączność z naszem towa- 
daieć, tylko, że to... gdyby się dostało do wiadomo­
ści publicznej, pociągnęłoby za sobą bankructwo 
naszego towarzystwa i — ruinę materjalną Matil. 
.1, proszę pana, nawet nie jestem pewny, czy się nie 
mylę. Może to jest tylko podejrzenie...

O‘Leairy patrzył na niego zagadkowym wzro­
kiem. Zagadlkowyni nawet dla mnie.

|— Panno Saro, niech pani stoi w drzwiach... 
Albo nie, ja stanę. Nie chcę spuszczać iz okna pan­
ny Matil — rzekł.

Lal zacisnął ręce i przystąpił szybko do niego.
— Na Boga! Wiięc ona... — Zabrakło mu głosu. 

— Więc Matil grozi niebezpieczeństwo?
O‘Łeary skinął głową. •
— Niech pan mówi, ale proszę się streszczać. 

Kogo pan podejrzewa i o co?
Knllian spojrzał na niego, stanął w progu, tak 

żeby móc widzieć Matil, siedzącą koło kominka 
obok Barre‘a, nabrał w płuca powietrza, i rzekł:

— To tylko podejrzenie, panie O‘Leary, ale 
mam wrażenie, że z naszem towarzystwem jest coś 
nie w porządku i że Frawley musiał o tem wie­
dzieć. Morse — pewnie się domyślał. Może mu co 
wpadło w ręce w biurze, rroszę pana, łatwo jest 
manipulować pieniędzmi i papierami wartościowe- 
mi, jeżeli — jeżeli personel jest taki jak powinien 
być. Zdaje mi się, że — że Frawley był w strachu, 
że wiedział o kimś cbś — niebezpiecznego. Może 
chciał jakoś użyć tych wiadomości; wiedział, że 
mu .groziło inielbezpieczeństwo -i powiedział Morse4 
owi, gdizie schował Da©derv i— kompromitujące 
kogoś..,

— To znaczy Barre‘a? — zapytał spokojnie 
O‘Leary.

Młody człowiek oblał się rumieńcem.
— Ja tego wie powiedziałem! — wybuchnął. — 

rzystwem. Pan prawdopodobnie nie wie, że Paggi 
był na bardzo bliskiej stopie z Huberem Kiinge- 
ry‘m.

— To znaczy, że pan podejrzewa — Hubera 
Kiiingery‘ego.

Kililian zaczerwienił się tak jaik poprzednio.
— Podle jest rzucać na kogoś aień w pięć lat; 

po jego śmierci, prawda? No, i naturalnie on nie 
mógł wrócić z zaświatów, żeby .zabić Frawley‘a... 
O, niie podejrzewam nikogo, tylko zdiaje rui się, że 
Morse coś odkrył. Może się mylę. Nie wiem. W każ­
dym razie mam to wrażenie. AYiidzę, że mi pan nie 
wierzy. Nie mogę pana do tego zmusić. Tylko...

— J akie pain zajmuje stanowisko w Kingery 
Trust Company? — zapytał chłodlno O‘Leary.

t— Ja? Ja pracuję w dziale loikat i jestem 
czemś w rodzaju chłopca na posyłki. Kupuję 
i sprzedaję obligacje dla naszych klientów i dla 
towarzystwa. Pan wie, że my mamy w admini­
stracji majątki ziemskie? Niektóre w zastawie...

— Co więcej? — zapytał szorstko 0‘Ieary.
Twarz Lala stała się purpurowa.
— Pan mi nie wierzy. Widzę to... No... — Urwał 

nagle i wybiegł z pokoju.
— Czekaj pan! — zawołał za nim O‘Leary. —■ 

Gibało Frawley‘a...
Ale Killian nie zatrzymał się. Goniąc go wzro­

kiem, zobaczyłam Helenę, stojącą koło kominka. 
Była okryta futrem, z pod którego wyglądała noc­
na koszula z jedwabiu bladoliiila. Nogi miała bose, 
zziębnięte.

O.B-»

przel.il
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KSZSPańH
ZWALCZANIE OTYŁOŚCI.
Kobieta chuda przestała być mod­

ną, lecz nadał za zgrabną uważana 
jest pani o wysmukłej sylwetce. Owa 
„linja“ jest dla wieilu pań niedośt-i- 
głem marzeniem. Posiadając skłon­
ność do tycia, głodzą się, poddają się 
forsownym masażom i dziwią się, że 
tyją nadal.

Wyczerpująca gimnastyka osłabi 
organizm, i może dopomóc jedynie do 
czasowego schudnięcia; po zaprzesta­
niu ćwiczeń poruszone mięśnie rozwi 
ną się — i osiągnięta wysmukłość bę­
dzie tylko chwilowa Gimnastyka i 
masaże mogą dopomóc do zachowa­
nia. „linji“, lecz osiągnąć ją można 
tylko zapomocą: 1) djety, 2) ruchu.

Wiele osób powstrzymuje się od 
jedzenia przez kilka dni, pijąę tytko 
wodę lub przeprowadzając kurację, 
polegającą na spożywaniu mleka. 
Najłatwiej jednak da się zastosować 
i najmniej przykrą jest dłuższa dje- 
ta, podczas której należy unikać żyw­
ności zawierającej wiele kaloryj.

Podczas takiej djety nie należy ja-1 
diać: 1) tłuszczów (masło, sery, śmie­
tanka, kiełbasa, schab, tłuste ryby 
itd.), 2) wszelkich pokarmów mącz- 
nych (ziemniaków, grochu, kaszy, ma 
karonu) oraz 5) słodyczy (czekolady, 
Słodkich ciast, kremów oraz cukru do 
płynów). Pozbawiając się tych pokar­
mów, nie będzie się wcale odczuwało 
głodu, który można zaspokoić „do- 
zwoillonemi pokanmaimi''. Należą do 
nidh: słodkie i zsiadłe mleko, jaja, su­
che sery, chufde ryby, ograniczone 
ilości chleba (bułka jest zabroniona!) 
oraz chudego mięsa, duże ilości zielo­
nych jarzyn i suszonych owoców o- 
raz niesłodzonych napojów przed po­
siłkami a nigdy podczas jedzenia.

Jeśli przy zachowaniu przepisanej 
djety będzie każda z pań używała 
wiele ruchu (spacer 3—4 kim., wspi­
nanie się po schodach', 5-minutowa 
gimnastyka ranna i wieczorna) to nie­
wątpliwie nietylko nada swym kształ 
łom pożądaną smrulkłość, lecz zachowa 
ha długo zdrowie i świeżość.

ją -w organizmie ludżkim (kwaisy, a 
zwłaszcza lluwas moczowy. W przeci­
wieństwie do pokarmów kwaso rod­
nych mamy pokanmy zasadowe, któ­
re zawierają sole organicznie, nie- 
żbęidne do oczyszczania kriwi. Do po­
karmów zasadowych zaliczamy prze- 
dewszystkiem jarzyny,. owoce, miód, 
mleko i kartofle.

Na wiosnę konńecizną jest zmiana 
odżywiania się, wskuidk minimalnego 
używania podczas zimy jarzyn i owo­
ców, a nadmiernego mięsa, co wywo­
łuje złą przemianę materj.i i zanie­
czyszcza krrew. Pokairmy wiosenne1

powinny obfitować w jarzyny, owo­
ce, kartofle i mleko, przytem nie trze­
ba zapominać o używaniu jarzyn i o- 
woców w stanie surowym ze Względu 
na niezbędne dila onganitamiu wita­
miny.

Głównym, błędem w: przyrządzaniiu , 
jarzyn jest wylewanie odwaru, w któ / 
rym zostały ugotowane, a w którym; 
znajdują się taik ,potrzebne dla orga.- 
niizmu sole zasadowe. Dlatego tefe 
godny jest polecenia sposób gotowa­
nia na parze, który- rozpowszechnia 
się coraz bardziej.

O

MIG JENA i ZDROWIE
Jak się odżywiać

NA WIOSNĘ I LATEM.
Zdarza się bardzo często, że na 'wio­

snę odczuwamy silne zmęczenie, a 
nasze samop icziucie zostawia wielle do 
życzenia.

Jedną z głównych przyczyn nasze­
go osłabienia jest nieodpowiednie od­
żywianie się. Podczas długich miesię­
cy zimowych nasze pożywienie skła­
dało się przeważnie z mięsa, tłusz­
czów, chleba, kasz i leguimin, a więc 
z wszystkich tych potraw, które na­
leżą do kaliegorji t. zw. kwasorod- 
nych, a więc takich, które wytwarza-

M artjsWno-n^Mi i Manii 
JANA ZAGÓRSKIEGO, 
SOSNOWIEC, UL. ALEJA 8, TEL 12-48. 

WYKONYWA*
pomniki, grobowce, i wszelkie roboty bu­
dowlane z piaskowca, marmuru i granitu 
oraZ-Sztu^n^iJęami^Mj^robo^beton^e 

i^mozajkowe^^j^schod^^rfu^^ogrodze- 
niow^ien^studzienne^^^ty^trotuarowe, 

g postumenty z krzyżami Żelaznem! i Ł p. 

Wykonanie solidne 1 dogodne warunki płatności

KINO 
„ElElf 

Sosnowiec, 
Dęblińska 4 

teł. 10-95.

Od soboty 24 czerwca. Mimo letniego sezonu — Wielki 
film. Film o wzruszającej treści!

„ESKADRA ŚMIERCI”
Emocja! Napięcie! Mistrzowska gra!

W niedzielą 25 bm. odbędą się 2 poranki 

„CZŁOWIEKA MAŁPY” 
początek godz. 10.30 i 12. Ceny miejsc 25 gr. i 54 gr.

KINO
Jagi# 

dawniej 
Kino-Teatr 

„Udziałowy”

DZIŚ PODWÓJNY PROGRAM

, „KRWAWY WĄWÓZ”
Sensacyjny film z KEN - MAYNARDEM

n „PIEKIELNY WYŚCIG”
z BILLY SULIMANEM.

Dźwigkiwe Kino 

„Me” 
w Sosnowcu ul. 
Warszawska 2.

Od czwartku 22 do 25 czerwca włącznie. Film wy­
twórni Osso we Wiedniu p. t.

KRYSIA LEŚNICZANKA
Piękna wiedeńska operetka filmowa. W roli gł. Lya Mara.
ANONS! Od poniedziałku 26-go czerwca potężne 

arcydzieło Gabrjela D’Annunzio p. t.

„KABIRJA”

■BBBBBBBBBBBBBBBBBBBB

■i

I

. 6TAJUPORCZYWSZ0

BŚŁEGWW
USUWA

ifi FRANCISZEK FOCHTMAN
Zakład Rzeźbiarsko-
Kamieniarski i Betoniarski 

Spółka z ogra odp.
W DĄBROWIE GÓRNICZEJ
UL. NARUTOWICZA Nr. 66. 

Telefon Nr. 93.
WYKONYWA WSZELKIE RO­
BOTY WCHODZĄCE W ZA­

KRES POWYŻSZY. — FIRMA Z WYKO­
NANIA SOLIDNEGO JEST DOBRZE ZNA­
NA, GDYŻ EGZYSTUJE 28 LAT. -

WARUNKI PŁATNOŚCI 
NAJDOGODNIEJSZE. -

WYTWÓRNIA WĘDLIN

ZAGŁĘBIANKA“ 
Spółka b ogranieioną odpowiedtialnoiclą 

W SOSNOWCU 
wytwarsa wędliny o ananoj wysokiej Jakoiti.

Na gerótt biei<dy *{Se&Jalni« poleca: 
kiełbasy żywieckie, myśliwskie i turystyczne. 

OBSŁUGA SUMIENNA I SZYBKA.
-go Maja 14i 3-go Maja 11 i Narutowicza 19. — 3497

i iwMb 
dotąd 

od odcisków 
wcale, 

Gdybym tylko 
„LEBEWOHL” 

używał stale.
Żądać we wszystkich aptekach i składach apt.

wyraźnie

LEBEWOHL
Wyrób krajowy. 2182

PRECZ Z MA5ZYMI
WROGAMI!

Karaluchy, prusak! i 
t.p. robactwa — to sze- 
rzyciele zarazy i różnych 
chorób zakaźnych. Należy 
ję doszczętnie wytępić

tylko przy pomocy niezawodnego i 
radykalnego środka, jakim jest-------

FLURIN
Żądać we w.zy.tkich aptekach i składach aptecznych.

PROSZEK

J®z„KOGUTKIEM”
/W^USUWA NAJUPOUCZYWSiY

W BÓL GŁOWY
MIGRENĘ, NEWRALCJĘ, 

BÓLE ZĘBÓW. 
GRYPĘ, PRZEZIĘBIENIA 
bóle:artrETYCZNE, ' -

STAWOWE, KOSTNE i T.P.

PROSZKI T£ WVRM5liMYIWP0i.TJCI 

TABLETEK.
71)04KIE OPYOIWLHKH PROŚztóW

1 „KOGUTKIEM" ■

ISBSBBEHBffiSSSE^

ZAKŁAD S 
POGRZEBOWY ! 

J. RĄCZKA ! 
SOSNOWIEC

Pr. Bto£elcklego 13. Telefon
1

DĄBROWA GÓRNICZA 
Król. Jadwigi Nr. 7. Telefo

xy zwłok, karawany, wieńce, i

NA SEZON LETNI

Reklama 
jest dźwignią 

handlu.

Poleca się duży wybór kiełbas 
żywiecko - turystycznych, 
suchych po 3 zł. za 1 kg. 
Towar pierwszego gatunku. — 

JOZEF KOSS i S-ka
Sp. a ogr. odp. 4279 

SOSNOWIEC, WARSZAWSKA 14.

I NA LETNISKA
RODZINY i RZECZY

I
 PRZEWOZI

S PRZEDSIĘBIORSTWO WyfAhA 
eS PRZEWOZOWE ,, W lUULn

Sosnowiec, Piłsudskiego 48, telefon 10-14.
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POSADY 
i PRACE

KUPNO
i SPRZEDAŻ

DO ELEKTRYCZNE,!
Pralinii Bielizny „,Hy- 
gjena‘: A. Macuigdwej 
potrzebna zdolna pra­
sowaczka zaraz Sosno 
wiec, Piłsudskiego 50. 

4305

STUDENT 
m R. POLITECHNIKI 
mutynowainy korepety­
tor poszukuje lekcyj 
z zakresu giimnazynm 
pMit-przyr. z niemiec­
kim na wyjazd.1 lub 
też w miejscu. Specjał 
oość matematyka i fi­
zyka, przygotowuje do 
egzaminów. Łaisikawc 
zgłoszenia do Adimini- 
Łffiracji „Kurjera Za­
chodniego'1 dla „T. F.“ 

4272

DOM 
murowany, kryty eter 
niitem, dziewięć uibri- 
kacyj (5 mieszkania, 
sklep z trafiką) oka­
zyjnie do sprzedania. 
Miejscowość przemy- 
słowo-klimatyczna. — 
Wiadomość: Głębocki 
Tcnczyinek. 4287

AUTO 
sześcioosobowe na cho 
dzie w zupełnie do­
brym stanie okazyjnie 
do sprzedania. Wiado­
mość w Administracji.

4236

POTRZEBNA 
pokojówka młoda, u- 

'mfęjąca trochę szyć. 
Zgłoszenia: Pogoń, — 
Żytnia 8, róg Reymon­
ta. 4520

DOMEK 
dm«winnainv laiiWkoiiabot- 
wy z usrtaiwteniiieim pod 
Siewierzem kupię- — 
Szczegółowe oferty — 
składać w adlmiinietina-. 
oji K. Z. pod „Letni­
sko**. 4512

WYSTAWIA MODY M^KIEJ W LONDYNIE.
Refommatonzy stroju męskiego urządzali w IJeindynlie swą wyjrtiaiwę o charakterze pro­
pagandowym. Jak widlać, nowe stroje męskkie, pokazane ma tej wystawie, są nietylko 

dziwaczne ale i' mało praktyczne.

ZGUBIONE 
DOKUMENTY
3 grosze za 1 wyraz

KSIĄŻKĘ 
wojstkową — wydana 
przez P. K.. U. Sosno­
wiec zgubił Zygmund 
Kilanowicz, 4525

Mim TEinsmii!
Nowe naciągi, panto 
fle, piłki, oraz wsizel 
kae antvkuły spor tow ( 
gdeca naj korzystnie 

kładmica bjoirtowa - 
„OLIMPJADA" Sosno 
wiec, Piłsudskiego 24 
(obok tunelu). 424!

KSIĄŻKĘ
Kasy Chorych zgubiła 
S.aniislawa Gawęcka.

4528

KSIĄŻKĘ 
wojskową — wydaną 
przez P. K U. Ścsno- 
wdiec zgubił Jan Kaw­
ka. 4529

HENRYK WÓJCIK 
Strzemieszyce. Zgubił 
świadledftwo ukończe­
nia Liceum Hamtilfowe- 
go Zgromadzenia Kup­
ców w Będzinie.

TAPICER
Poleca otomany, ko­
zetki, materace, tap­
czany po cenach bar­
dzo niskich. Sosnowiec 
Nowopogońska 16 —
Piotr Tomczyk. 4206

FILM
jedyną prawdziwą 
dirogę wskaże Natio- 
nale FiJmallianz Ber­
lin, Biilowstr. 81.

4171

MAŁŻEŃSTWO 
bezdziietine poszukują 
pracy: jednio za jonie 
się. adlmrjnistraciją, a 
drugie dozorcą diórau. 
Z kaucją. — Miejsco­
wość obojętna. Oferty 
dó Administracji pod 
„IflOO*1.___________ 4521

POTRZEBNA 
dziewczyna na wyjazd 
umiejąca dobrze goto­
wać. Zgło-izemia dio „Ku 
rjera1* Dąbrowa.

PANIE UMIEJĄCE 
szyć mogą otrzymać 
bardzo popłatną pracę 
w rozpowszechnianiu 
wynalazku do kroju 
prof. ŁewańSkiiego — 
informacji luldtziiela — 
pnzedisitawiiciiellka na o- 
kręg Sosnowieicki' i Ka 
towwki Manja. Dudia- 
łdwa kol'. Piiiaiakd, ul. 
Zamositem dom własny 
lub: Będlzin, Okrzei 65 
tel. 50 Gryszko. Zgło­
szenia przyjmuje do t 
lipca. 4540

kobieta 
w średnim wieku po­
szukuje obsługi jako 
pnzychiodtniiia. Laska - 
iwo zgłoszenia pod — 
„Praca*1. 4531

DO SPRZEDANIA 
pół doimu z. powodu: 
wyjazdu. Sosnowiec 
Szczodra 5. 4501

SPRZEDAM 
ogród 40 prętów, nas 
dający się pod budics 
wę oraz wynajmę | 
pokoje z kuchnią- Sr 4 
snawiec - Pogoń, Ma4 
jorwa 16. 451"

PLAC
80. prętów na Wawdli-! 
■w Sosnowcu — tam:: | 
.sinrzediam. Wiiajlhinośc | 
Majijaaka 2 imi 3 od rl 
—-7 popołudniu. 452'

Sżczodma 3.

KUPIĘ
nafcietę teuilwwą dlaim. 
śką. Zgłoszenia „Kr •' 
rjer Zachodimi'' — pod 
..Rakieta". 4326

CZĘŚCI ZAMIENNE 
DO „FORDA*1 

różne przybory, guimy. 
oleje . najkanzyt-ttoie..' 
zakupisz w firmie — 
„AUTO1*, Sosnowiec. 
5-go Maja 25. Telefon: 
5-57. ' 4516

SPRZEDAJE 
z powodu wyjazdu za­
kład introligatorski — 
pukfełek tekturowych. 
Zawiercie, Piiteudlśkię- 
go 33.___________ 4557

LOKALE
POKÓJ 

umeblowany, słonecz­
ny, łazienka, przysta­
nek tramwajowy Że­
romskiego. Sosnowiec 
Rama 4 m. 6. telefon 
8-91. 4216

MOTOCYKL 
ż iprzyczeipką w do­
brym stanie kupię. — 
Zgłoszenia „K. Z.“ Dą­
browa pod „Moto­
cykl.

DWA MIESZKANIA 
5-cóo pokojowe z wy­
godami do wynajęcia. 
Wdadiomiość ul. Bema 
Nr. 4 u dozorcy. 4522

SKLEP 
db wynajęcia od zamaiz 
Walaldlomość: Sosnowiec 
'Modlrzajowslka 59 H ip. 
Jrydedka. 4554

POKOJU 
z kuchnią w starym 
domu poszukuję. Zgło 
szenia „Knrjer Zacho­
dni1* pod „Zaraz**. 
_________________ 4527

ODNAJMĘ
, połowę sklepu przy 
Ora. Modrzęjo wis&iej w 
Stainowcu. Wiadomość 
w Admńmiiistraicji. 4356

■Frydędka.

UZDROWISKA
CIECHOCINEK 

mantem 5 zł., noclegi 
1.50. Urzędnikom 10% 
Bezpośrednie pociągi z 
Katowic. 4059

TRUSKAWIEC
Pensjonat „Ostoja*' — 
własność Sadowskiego 
pod zarządem Felicji 
Wąsowieżowej, poleca
■loneczne pokoje wikt 
dietetyczny, ceny u- 
miar kowane. 4096

KARWIA 
nad ipolnem morzem. 
Pensjonat „Iwa otwar 
ty o(d 1 czerwca., Po­
koje e caiodiziennem 
utrzymaniem ód 5 - zl. 
Dancing. — Załączyć 
znaczki na odpowiedź.

4119

ZWARDOŃ I 
Nowoczesny „Pensjo­
nat Graniczny*1, 20 
krolków od granicy 
ozeskiej przy lasie. 
Pokoje z czterorazo- 
wem obfiitem utrzy- 
chrześcjański pensjo 

nat M. Adamowej w 
„Jedynaczce", słonecz 
ne, odnowione poko­
je, nowozbudo wana 

sala, kuchnia wybo­
rowa, djetetyezna. .

5769

BYSTRA k. BIAŁE I
Pensjonat „Batorów- 
ka“, pokoje duże, sło­
neczne, elektryczność, 
balkony leżalnia, z ca 
lodzieuńem utrzyma­
niem 5 zŁ dziennie.

4029

LETNISKO 
okdlftca Rymanowa, ca 
łodzóemine utrzymanie 
4 zł. Dz-iadiuszycikśi, 
Jasionów, koło Brzo­
zowa. 4518

NAUKA
I WYCHÓW.

ROŻNE

BYSTRA k. BIAŁEJ
Willla „Alma*1 wszel­
kie wygody • — poko­
je z utrzymaniem lub 
bez. ’ 4157

LANCKORONA 
pierwszorzędny pen­
sjonat „Zbyszko1 — 
wśród pięknych la- 
ów, gór, idealne wa­
runki pobytu, 30 sło­
necznych pokoi, we­
randy, tarasy, balkony 
kuchnia ■ wykwintna 
y iko ha maśle, cena 
4—5 złotych. 4-168

TANIO SPRZEDAM 
wóz w dobrym: sitainie 
2 mramer. Piłsudsihieigo 
Nr, 4. 4542

MAGIEL
ręczno - gnoitorową — 
sinnizedlann. Wiadomość: 
Dańdówika, lii listopa­
da 53. 4330

KOMĘ 
szafkę nocną używaną 
lecz iw dobrym stanie. 
Zgłoszenia dio Adimini- 
stracji pod „Szalika1*. 

4335

OŻENKI

.1 POKOJE
'2 i 1 z kuchnią z wy­
godami dó wynajęcia. 
Bnoista 12. 4524

KULTURALNA 
osoba w średtaim wie­
ku porazraikraje tą dro­
gą parna w wieku dio 
ibalt 50 w ceillu maitirymo 
anjaffinym; IZgSoseeniia 
-piśmienne dla Adarśoii- 
stinacji K. Z. pod „Bru 
nOtka 30“.

IWONICZ 
pierwszorzędny pen­
sjonat „Zofjówka*1 po­
leca pokoje z cało- 
dziennem utrzyma­
niem. Zgłoszenia przyj 
mu je Stid lowa. 4078

MUSZYNA 
willlla „Irys'1, pięlkniie 
położona, blisko Po­
pradu i dworca, pole­
ca dlla rodizńn 5—5 o- 
sobawe duże słoneczne 
pokoje z ufasz ytmamńem. 
Ceny uimiaikowane.

4519

„WILLA HELA" 
w Kobielowie pod -Pil- 
skiem poczta Jeleśnia, 
poleca pokoje z utrzy­
maniem. Kuchnia war 
szawska, ceny niskie.

5800

KRYNICA 
pensjonat „Podhale'1 
kuchnia dietetyczna 
wedle przepisów leka­
rza. Ceny przystępne. 
Gry towarzyskie, ra­
djo. Władysław Bere 
zowskń. 5792

KRYNICA
Willa „Stella1* blisko 
nowych łazienek pole­
ca pokoje komfortowe 
słoneczne, wodę bie­
żącą, kuchnia wyboro 
wta. Michalina Dem­
bińska. 5867

KRYNICA
Pensjonat „Belweder1 
centrum, wykwintna 
kuchnia, otwarty. — 
Klamutowa. 3858

DWÓR ZABRZEG 
Nowy Bieruń Górn. 
śLąSk prowadizi letni­
sko — 5 zł. dziennie.
Panik, rzeka., rybołó­

wstwo, tefelon 17.
4196

LETNISKO
w Sławkowie dom w 
diużym 3-oh morgo­
wym ogrodzie. Owoce, 
jarzyny. Las, piasek. 
Pokoje słoneczne z u- 
irzymaniem lub bez. 
Informacje Sosnowiec, 
sklep pp. Wolskich — 
tel. 5-75. 4275

PORONIN
Pensjonat „Zośka1* po­
leca pokoje słoneczne 
z werandami, zdała od 
•szosy, w pobliżu lasu, 
rzeki, kuchnia wykwin 
tna, ceny pnzystępne.

4198
ZAKOPANE 

Żywczańskie Strąży­
ska, willa „Ta1* ele­
gancki, nowy pensjo­
nat dla zdirowych, cu­
downe, słoneczne po­
łożenie, wyborna ku­
chnia. 4028

PORONIN 
pensjonat, pięciorazo- 
we utrzymanie zł. 4.50 
na lipiec z pościelą, 

zdała od szosy, widok 
wspaniały, nowy do- 
mek. —- Gut. Skrzyn­
ka pocztowa 10. 4244

PENSJONAT 
„Kornelja" w Tru- 

uikawcu, położony w

PIERWSZORZĘDNY PENSJONAT

M „HANKA" gj
ZAKOPANE

Jaszczurówka pierwszo 
rzędny pensjonat — 
.Willla Tatrzańska11 — 
[liczy za pobyt wińaz z 
Milkoiwiiitiam-, smaczneim 
i obfitem utrzymani em 
oraz Z taksą kilimatycz 
ną i iminamii opłatami 
ryczałtem, cd osoby za 
jeden itydizień pobytu 
60 zł., za dwa tygod­
nie pobytu 110 zł., za 
trzy tygodnie pobytu! 
150 zł. :— pokoje -sło­
neczne), werandy, o- 
gród. Kuchnia wyśmfe 
mila. W pobliżu wiilli 
radijoaiktywne ikąpielie 
?iepliicowe. Okolica 
wwnanzioma.

W MUSZYNIE nad Popradem 
otwarty od 20 maja do 15 października 
Obszerne, słoneczna pokoje z balkonami 1 i 2 
osobowe, oraz dwupokojowe mieszkania na 4- -5 
osób. Osobny pawilon jadalny. Położenie zacisz­
ne wśród ogrodów — ogród własny. Wyborowa 

kuchnia. Ceny umiarkowane. 4103 
Muszyna od kilku łat najmodniejsza miejscowość 
kuracyjno-Ietniskowa w Karpatach, — wysokość 
440 mtr. n. p. morza, posiada silne źródła mine­
ralne, kąpiele gazowe i borowinowe, obszerną 
plaię — kąpiele w Popradzie.. 17 minut koleją 
do Krynicy — 15 minut do Żegiestowa (kilka­
naście pociągów na dobę). Taksa kuracyjna 5 zł. 
za sezon. Ponad 4.000 letników. Pożądane wcze­

sne rezerwowanie pokoji.

WISŁA
willa „Smrekowa" ko 
lo skoczni w Gębcu,— 

. poleca poko je z utrzy 
4532 maniem lub, bez. 4278

MK ODCISKI
zcf’bB'ótA SKÓRĘ, i BRODAWKI ,

\ USUWA BE2 BÓLU i BEZPOWROTNIEW^kławioł^

MYDŁO
„KREM LEŚNY11 

usuwa piegi, opaleni; 
znę, plamy wątrobie- 
ne, wągry, liszaje, 
bielą i wygładza cerę- 
Do nabycia w Skla-1 
dzie Aptecznym 

„UNTTAS11 
Sosnowiec, Piłsudskie 
go 24 (za tunellem).

4167/

ZAKŁAD
MECHANICZNY 

nowocześnie urżądzo- 
cy, wiraż z lokalem 
przy linji tramwajo­
wej w Sosnowcu do 
sprzedania. — Waiadio- 
noiść: Administracja 
„Kurjera Zachodnie-_ 
go“ Sosnowiec. 4263

MATEMATYKI 
fizyki, chemji udziela 
specjalista dyplomo­
wany pedagog. Egza- 
ni>n ■ wstępne na Poli- 
technikę kiotnikursowe 
maturalne. Referencje 
Sosnowiec, Targowa 9,

LECZNICA 
chorób wenerycznych 
i skórnych. Sosnowi*:. 
Sienkiewicza 17 a. -- 
Wizyta 5 zl. 4f 53

Przepłacacie!!! 
gdzieindziej rakiety 
tenisowe, naciągi. Naj 
.taniej i duży wybór 
artykułów sportowych 
tylko w „STADIO­
NIE- Sosnowiec, KO 
ŚCIELNA 6. 408T.

PIERWSZY ZAKŁAD 
OPTYCZNY 

OPTYK FELSENSTEIN 
Będzim, Małachowskie 
go 6 dom Bereizk/w 
(obok Kasy Chorych) ...

.. Kasy Cho­
rych wszystkich rniej- 
rych wszystkich ruir- 
scowości Zagłębia. 4281

oentrum zdroju, pro- Wydaje okulary 
wadizony przez p. Ka- Członków Kasy 
ziimierę Nowakowską, 
długoletnią zarządza­
jącą. Lecznica Graży­
na. Specjalna kuchnia 
djetetyczno - diabe- 
tyćana. Pokoje sło­
neczne — ceny przy­
stępne. 3951

ZAKOPANE
Pensjonat „Kułónów- 

,ka‘‘ Krupówki — po­
leca słoneczne pokoje 
Ceny nńdkóe. Prowadzi 
ślązak. 4507

KOWANIEC 
ad Nowy Targ, pen­
sjonat Heleny Batlkie- 
wiczowej poleca poko 

je z bardzo dobrem 
utrzymaniem — potok, 
las, tenis na miejscu 

4299

WŁAŚCICIEL 
ta-to pokojowego pen­
sjonatu na Podkanp. 
poszukuje natychmiast 
gospodyni - kierownicz 
ki z kapitałem 8 — 
10.000 zl. na pierwszą 
hipoitekę. Zgłoszenia — 
.Kurjer Zachodni11 So­
snowiec pod „Dobry 
procent i pensja**.

Wapno 
budowlanie, grube - ‘ 
I-go gatunku, wysoko- 
p rooemtowe poi eca j ą: 
Wapieńniiki JBRYNI- 
CA“ Sosnowiec, 3-g<> 
Maja 5. telefon 1-59.

WAPNO STANIAŁO 
w kawałkach i las' - 
wane Józef Palusiń- 
ski, Sosnowiec-Środulń 
teł. 12-67.________ 35-s
KURSY SZOFERÓW 

I MOTOCYKLISTÓW 
St. Konopki. Sosnó' 
wiec, Promyka 5. Za­
pisy na nowy kurs.

PRACOWNIA 
kołder przyjmuje ża- 
mówiemia, oraz stare 
kołdiry przerabia. So­
snowiec, 3-go Maja 5 
w podwórzu. Marja 
Furman - Gnutniewi- 
czowa. 5545

ZAWSZE DOBRY .
ODBIÓR RADJOWY 

mają abonenci obsług 
radjóiwej ,

J. WITKOWSKI
Sctinawiec, OrflJa 10a. 
Telefon 4-86. — Od 
gada. 8-13 i ód' 15-19.

420

ŻEGIESTÓW ZDRÓJ 
„Polonja1* poleca pię­
kne słoneczne pokoje 
z balkonami, centrum 
Ceny niskie. 5952

ZAKOPANE 
pensjonat „Borek“ uil. 
Jagiellońska — poleca 
pokoje -kuchnia dosko 
nała (pod zarządem — 
właścicieli L Szczę­
snych.

WAŻNE DLA PAN 
NA LATO!!!

Kapelusze plażowe pló 
eienne, 'kierpce zako­
piańskie w wielkim 
wyborze poleca - 

Magazyn Mód
„WIKTORJA1*

Sosnowiec, 5-go Maja 
Nr. (25. Wykonujemy 
wszelkie roboty z po­

wierzonych maiterja- 
ów. Ceny niskie!

4188

FRANCISZEK KRZY-, 
ŻYK Wizywa p. Piotra 
Wawnzyna, p. Adaimca 
Stanisława i p. Samca 
Stemdtsłeiwa aby nie’ 
brali inobót prywat-1 
nych poza stałą praca 
w fimmie. 4541'

WYJEŻDŻAJĄC
NA LETNISKO 

nie zapomnij zakupić: 
wody (kwiatowej, my- 
dta, kremów, .pudru, 
ant. fkiosnjertiycznych. 
ant. do golenia, maińi- 
c.ure, omldftilacjii ona. 
wiszcllkiiidh Eninych co- 
dzieininego użytlku — 
.niaijltaniiej sklep „Siła* 
Sosnowiec, Halle Roz- 
iwojiu. 4535

Drukowano farbą rotacyjną fabryki farb drukarskich „Pigment” Sp. Akc. w Warszawie

Pif 0 Barai,a 61-553 111U. Musy 302.712 II Wiersz milimetrowy jednołamowy: na 1-ej stronie, względnie przed tekstem 60 gr.; 
w tekście 45 gr.; za tekstem 20 gr. Ogłoszenia drobne 10 — 30 gr. za każdy wyraz. 
Ogłoszenia drobne o zgubionych dokumentach i poszukiwaniu pracy po 5 gr. za wyraz. 
Szerokość szpalt przed tekstem i w tekście 70 mm, za tekstem 35 m. Numery dowodowe 
płatne. Za terminowy druk oraz przestrzeganie miejsca ogłoszeń Admin. nie odpowiada.

Seryjne drobne ogłoszenia.
Po 10 wyrców w kaldom koi.tnjąi

30 drobnych ogł. 16.00 zł.
20 drobnych ogł. 13.00 zł.
10 drobnych ogł. 7.00 zł.

5 drobnych ogł. 4.00 zł.
Za kaady wyraa dodatkowy ___ i. ... .
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